
BYLIŚMY -  JESTEŚMY -  BĘDZIEMY

SEJMIK PATRIOTÓW
r ~

R O K  Z A Ł O Ż E N IA  —  194S

W Y R A B
Cena 50 g r N r  «5(6075)

NIED ZIELA . 23. II. 64 r.
** * V - v * '  - '

Inner

Z 8 A rm ią  Gwarclyjską w  zdobytym  Berlin ie

Gen. Czujkow uważa,
iż Martin Bormann żyje!

K O R E S P O N D E N T  P A P  W  M O S K W IE , A n d rz e j Z o łą lk o w -  
s k i,  p isze:

Z n a n y  dow ódca  z o kre su  I I  w o jn y  ś w ia to w e j, M a rsza łe k  
Z w ią z k u  R adzieck iego  W . C z u jk o w , p rz y g o to w a ł do d ru k u  
ks ią żkę  p t. „K o n ie c  T rz e c ie j Rzeszy” . M a rsz . C z u jk o w  o p i­
su je  m . in .  d z ia ła n ia  8 A rm i i.  G w a rd y js k le j,  k tó rą  d o w o d z ił 
podczas w a lk  o B e r lin .

W. C Z U J K O W  ja k o  p ie rw s z y  r in g a  z  p a r t i i  N S D A P . S ły- 
p rz e d s ta w ic ie l z w y c ię s k ic h  a r -  szał też re la c ję  o  ty c h  s p ra w ach  
m i i  c z y ta ł te s ta m e n t H it le ra ,  o d  szefa  sz tabu  w o js k  lą d o - 
w y k lu c z a ją c y  H im m le ra  i  G oe - w y c h  Rzeszy gen. K re bsa .

je n n n y  ż y je  p o  dz iś  d z ień  
gdzieś n a  Zachodzie  p od  p rz y ­
b ra n y m  nazw isk iem .

ŚWIĘTO 
radzieckich 

sil zbrojnych
M O S K W A . P A P . 7  o k a z j i  46 

r o c z n ic y  ra d z ie c k ic h  s i ł  z b r ó j  
n y c h  o d b y ła  s ię  t u  22 h m . u ro  
c z y s ta  a k a d e m ia . D o  p r e z y ­
d iu m  h  » m o ro w e g o  w y b r a n o  
P r e z y d iu m  K C  K P Z R  z N . S. 
C H R U S Z C Z O W E M  n a  c ze le .

P n ze m ó w u e n ie  w y g ło s i ł  m in .  
o b r o n y  M a rs z a łe k  M A L IN O W ­
S K I.

W A R S Z A W A  P A P . Z  o k a z j i  
46 ¡ ro c z n ic y  p o w s ta n ia  A r m i i  
R a d z ie c k ie j m in i . t e r  o b r o n y  
n a r o d o w e j P R I.  M a rs z a łe k  P o l 
s k i  M a r ia n  S P Y C H A L S K I p rz e  
s ła ł n a  rę c e  m in is t r a  o b r o n y  
Z S R R  M a rs z a łk a  Z w .  R a d z ie c  
k ie g o  R . M A L IN O W S K IE G O  
d e pe szę  z n a js e r d e c z n ie js z y m i 
p o z d r o w ie n ia m i d la  ż o łn ie r z y  
ra d z ie c k ic h .

<0 46 r o c z n ic y  A r m i i  R a ­
d z ie c k ie j  —  c z y ta j  o.a sfcr. 3)

H is to r ia  tes ta m e n tu , a szcze­
g ó ln ie  d a ta  je go  sporządzan ia , 
je s t n a d a l ta jem n icza . C z u j­
k o w  w ą tp i,  czy rze czyw iśc ie  
H it le r  p o p e łn ił s a m o bó js tw o  i 
zos ta ł s p a lo n y  ju ż  w  n o c y  z 29 
na 30 k w ie tn ia  w ra z  z E w ą  
B ra u n . „M a m  p y ta n ie  do bada 
czy te j m o d n e j na Zachodzie  
k w e s t ii —  p isze  —  czy n ie  za 
d łu g o  p ło n ę ły  c ia ła ...” .

A u to r  s tw ie rd z a , że ra n o  2 
m a ja  żo łn ie rze  ra d z ie c c y  zoba­
c z y li na p o d w ó rz u  k a n c e la r ii 
Rzeszy d w a  zw ęg lone  t ru p y ,  
z a w in ię te  w  d y w a n , ob la n e  ben 
zyną i  w c ią ż  s ię  jeszcze tlące. 
Czyż m o g ło  to  t rw a ć  aż d w ie  
doby?  ,

W Y J A Ś N IE N IE  ty c h  s p ra w  je s t 
dz iś  chyba  n ie m o ż liw e , po­
n iew aż  n ik t  z  p rz y w ó d c ó w  I I I  
Rzeszy n ie  pozo s ta ł p rz y  ż y ­
c iu . W y ją te k  m oże  s ta n o w ić  je  
d y n ie  B o rm a nn , b o w ie m  m a r ­
sza łek  C z u jk o w  je s t s k ło n n y  
w ie trzyć, żę te n  z b ro d n ia rz  w o

Kongo-Brazzaville
uznaje ChRL
P A R Y Ż  P A P . Rząd K o n g a  -  

B ra z z a v il le  u zna ł rząd  C h iń ­
s k ie j R e p u b lik i L u d o w e j i  p o ­
s ta n o w ił d oko na ć w y m ia n y  
am basadorów . M in is te r  sp ra w  
zagran iczn ych  K on g a  —  B ra z ­
z a v ille , G anao o ś w ia d c z y ł na 
k o n fe re n c ji p ra s o w e j: „O d  te j 
c h w il i  Fo rm oza  p rze s ta ła  d la 
nas is tn ie ć ” .

Z procesu R u by ’ego

DRUGI
„GNIEWNY“
N O W Y  J O R K  P A P . W  p ią ­

ty m  d n iu  p rocesu  Jacka  R u - 
b y ’ego  w y b ra n y  z a s ta ł d ru g i 
sędzia  p rz y s ię g ły . N a zyw a  się 
on  A lle n  M oC oy i  je s t podob­
n ie  ja k  i  p ie rw s z y  sędzia  p rz y ­
s ię g ły , in ż y n ie re m .

N O W E  R E W E L A C J E  n a  te ­
m a t p ro cesu  R u by 'eg o  —  c z y ­
ta j na śtiT, 3,

w Zamku Książąt 
Pomorskich

N ie z w y k le  u roczyśc ie  1 p o d n io ś le  rozpoczą ł t  u dz ia łe m  
M in is t ra  K u l tu r y  i  S z tu k i T . G A L IŃ S K IE G O  sw o je  o b ra d y  
z  d a w n a  p rz y g o to w y w a n y  S E J M IK  M IŁ O Ś N IK Ó W  Z IE M I 
S Z C Z E C IŃ S K IE J  w  ce lu  p o w o ła n ia  Szczecińsk iego  T o w a ­
rz y s tw a  K u l tu r y  (nazw a p ro je k to w a n a ). D o s a li Z a m k u  
K s ią ż ą t P o m o rsk ich  z je c h a li nań  lic z n ie  p rz e d s ta w ic ie le  
spo łeczeństw a ca łego w o je w ó d z tw a : p ra c o w n ic y  k u l t u r y
i  n a u k i, l i te ra c i i  a rty ś c i, nauczyc ie le , dzia łacze  p o lity c z n i,  
społeczn i i  gospodarczy, p ra c o w n ic y  s o c ja lis ty c z n y c h  p rzed­
s ię b io rs tw  p rz e m ys ło w ych  i  ro ln y c h , p ra c o w n ic y  g osp od a rk i 
m o rs k ie j.  P rz y b y ły  także  n a  S e jm ik  de legac je  brato&olą 
w o je w ó d z tw ': poznańskiego, kosza lińsk ie g o , gdańsk iego , sie-i 
lo no górsk lego  i  Ś ląska.

S E J M IK  S T A Ł  S IĘ  jeszcze 
je dn ą  o k a z ją  m a n ife s ta c ji p a ­
tr io ty c z n y c h  uczuć o b y w a te li 
n  as zego w o j e w ó d z tw a , i ch  g łę  -  
bok iego  i  gorącego p rz y w ią z a ­
n ia  do p ię k n e j, bbga te j i  go­
s p od a rne j Z ie m i S zczec ińsk ie j.

O b rad y  o tw o rz y ł p rz e w o d n i­
czący W o je w ó dzk ie g o  K o m ite ­
tu  F ro n tu  Jedności N a ro du , po 
se ł p ro f. S T A N IS Ł A W  Z A J Ą ­

C Z E K , po  c z y m  p rzew odn ic tw a! 
p ie rw s z y c h  g odz in  S e jm ik u  ob ­
ją ł  w y b ra n y  do  p e łn ie n ia  te j 
zaszczytne j fu n k c j i  p rzez  * -<  
b ra n y c h  — p rze w od n iczący  Prdl 
z y d iu m  W R N  M A R IA N  L E M -. 
F IO K I .

W  s k u p io n e j c iszy , w  u ro ­
cz y s ty m  n a s tro ju  zebranych' 
d e le g a tó w , w c h o d z i na  t r y b u ­
n ę  I  s e k re ta rz  K W  P ZP R , pon  • 
s e ł A N T O N I W A L A S Z E K .

ł  p rę ż n o ś c i 
s p o łę c z e ń -

F R A G M E N T  s a li obrad  
S e jm ik u  M iło ś n ik ó w  Z ie m i 
S zczecińside j.

N A  Z D J Ę C IU : O d le w e j 
w  P re z y d iu m  S e jm ik u  —  
I  se k re ta rz  K W  P ZPR , 
pos. A . W A L A S Z E K , (na 
t ry b u n ie ), s iedzą : I  sekre  
ta rz  K M  P Z P R  ST. B A R T  
C Z A K , dz ia łacz  by łego 
Z w ią z k u  P o la k ó w  w  N ie m  
czech M . K M IE C IK ,  poe t­
ka  I I .  R A S Z K A , p rzew . 
W K Z Z , S. P U Z O N , sekre ­
ta rz  K W  P Z P R  H . H U ­
B E K , m in is te r  K u l tu r y  I  
S z tu k i T . G A L IŃ S K I,  
p rzew . P W R N  M . Ł E M - 
P IC K I ,  prezes W K  Z S L , 
po*. I .  K O N K O L E W S K I, 
p rzew . W K  F J N , pos. p ro f. 
ST. Z A J Ą C Z E K , re k to r  Po 
l i te c h n ik i S zczecińsk ie j, 
p ro f.  P. Z A R E M B A , sekre  
ta rz  W K  SD, pos. Zdz. 
S IE D L E W S K I, dz ia łaczka  
m łod z ie żow a  K . P IE ­
T R Z A K . (F o t. S t. C ieś lak)

M ó w i o n  a m ło d o ś c i i  
n a sze g o  s z c z e c iń s k ie g o  
s iw a .  .P ra w ie  5* p r o c e n t  Jego o b y ­
w a te l i  —  p o d k r e ś la  p o s e ł W a la s z e k
—  t u  s ię  u r o d z i ło ,  l u l a j  w  S zcze ­
c iń s k im i  k o ń c z y  s z k o ły ,  t u  a ię  
p r z y g o to w u je  d o  ż y c ia .  W ro ś liś m y , 
w  tę  Z ie m ię  m o c n o , a Z ie m ia  ta  
m o c n o  z ro s ła  s ię  z c a ły m  o rg a n iz ­
m e m  P o ls k i.  N a s tę p n ie  p o s e ł W aJ 
ła s z e k  c h a r a k te ry z u je  nasze o s ią ­
g n ię c ia  g o s p o d a rc z e , b u jn y  w z ro s t  
s z c z e c iń s k ie g o  p o r tu ,  ż e g lu g i 1 r y ­
b o łó w s tw a ,  w s p a n ia ły ,  p rz y n o s z ą c y , 
n a m  c h lu b ę  w  c a ły m  ś w ie c ie  d o ­
r o b e k  . w s z y s tk ic h  s z c z e c iń s k ic h  
s to c z n io w c ó w . P o d k r e ś la  p o s e ł W a  
ła s z e k  k ie r o w n ic z ą  i  o rg a n iz a to rs k ą  
w  . n a s z y m  p o k o jo w y m , tw ó r c z y m  
b u d o w n ic tw ie ,  r o lę  p a r t i t .  W  n ie j
—  ‘ m ó w i — t k w i  ź r ó d ło  n a s z e j « I ły ,  
n a s z y c h  p o w o d z e ń . C z ło n k o w ie  
p a r t i i  o d  sam e go  p o c z ą tk u  t u  w, 
S rc z c c iń s k ie m , j a k  w  c a ły m  k r a ju ,  
s ia w a li  i  s to ją  n a d a l n a  n a j t r u d ­
n ie js z y c h  p o s te ru n k a c h .  W  z a k o ń ­
c z e n iu  te g o  p ię k n e g o  p rz e m ó w ie ­
n ia  i  s e k re ta rz  K W  P Z P K  s k ła d a  
z e b r a n y m  s e rd e czn e  ż y c z e n ia  o w o c  
n y c h  o b ra d .

W  S T R O N Ę  P R E Z Y D IU M  S e j­
m ik u  p o d ą ż a ją  te ra z  z  n a rę c z a m i 
k w ia tó w  i  s ło w a m i p o w ita n ia  d e ­
le g a c je :  m ło d z ie ż y  P a ń s tw o w e j
S z k o ły  M o r s k ie j ,  T o w a rz y s tw a  M i ­
ło ś n ik ó w  z ie m i  C h o s z c z e ń s k ie j I  
m ło d z ie ż y  Z M S  ze s ta rg a r d z k ic h  
Z a k ła d ó w  N a p ra w c z y c h  T a b o r u  
K o le jo w e g o .

PO  T E J  W Z R U S Z A J Ą C E J  
C E R E M O N II i  p o  p o w o ła n iu  
k o m is j i  S e jim iku  rozpoczę ła  s ię  
d y s k u s ja  n ad  p rz e s ła n y m i u -  
przedin io  u czes tn ikom  S e jm ik u  
p ro je k ta m i d o k u m e n tó w  S T K : 
d e k la ra c ji p ro g ra m o w e j, s ta ­
tu tu  i  ra m o w y c h  w ytyczn ych ! 
d o  p la n u  d z ia ła n ia  S T K  n a  la ­
ta  1964— 1966. Z a b ie ra  głos re k  
to r  P o lite c h n ik i S zczecińsk ie j
—  b y ły  p ie rw s z y  p re z y d e n t 
w y zw o lo n e g o  Szczecina, p ro Ł  
P IO T R  Z A R E M B A . I  z  tego 
p rz e m ó w ie n ia  b ije  d um a  z  na ­
szych  osiągn ięć. Pro-f. Żarem -, 
ba szczególn ie  p o d k re ś la  g łę ­
b oką  in te g ra c ję  spo łeczeństw «

(D okończen ie  na a lr. 2)

Spotkania min. T. Galińskiego
P R Z Y B Y Ł Y  D O  N A S Z E G O  

M IA S T A  na  S e jm ik  M i ło ś n i­
kó w  Z ie m i S zczec ińsk ie j M in i­
s te r K u l tu r y  Tadeusz G A L IŃ ­
S K I, o d w ie d z i d z is ia j o  godz. 9 
ra n o  Ś re dn ią  S zko lę  M u z y c z ­
ną, gdzie sp o tka  się także  z 
p rz e d s ta w ic ie la m i T o w a rz y s tw a  
im . W ie n ia w s k ie g o  i  T o w a rz y ­
s tw a  R o z w o ju  O g n isk  A r ty s ty ­
cznych. N as tępn ie  m in is te r  G A  
L IŃ S K I  gościć będzie  w  LŁ- 
oeum S z tu k  P la s tyczn ych . T u  
d o jd z ie  też do sp o tka n ia  m in i­
s tra  z o rg a n iz a to ra m i I I  O gó l­
nopo lsk iego  F e s tiw a lu  S z tu k  
P las tycznych .

(O m ó w ie n ie  p rz e m ó w ie n ia  
m in . G A L IŃ S K IE G O  na  S e j­
m ik u  M iło ś n ik ó w  Z ie m i Szcze­
c iń s k ie j —  c z y ta j n a  s tr .  2).
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k r e t ?
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W  P IE R W S Z Y M  D N IU  O B R A D  S E J M IK U  M IŁ O Ś N IK Ó W  Z IE M I  S Z C Z E C IŃ S K IE J  toczy ­
ła  się ż y w a  i  c ie k a w a  d ysku s ja . D o m in a n tą  w s z y s tk ic h  w y p o w ie d z i b y ło  za do w o le n ie  ze zw o ­
ła n ia  S e jm ik u , pop a rc ie  d la  je g o  id e i i  d e k la ra c je  rz e te ln e j w s p ó łp ra c y  z p rz y s z ły m  Szcze­
c iń s k im  T o w a rz y s tw e m  K u ltu ra ln y m .  P rz e m ó w ie n ia  d e le g a tó w  ce cho w a ła  d um a  z osiągn ięć 
paszego re g io n u  i  g łę b o k ie  za in te re so w a n ie  je g o  losam i.

P łk .  R . W A S IL K O W S K I znaczną  część sw ego p rz e m ó w ie n ia  p o ś w ię c ił m łod z ie ży . M ó w i się 
to „ t ru d n e j m ło d z ie ż y ”  —  a le  czy w y k s z ta łc il iś m y  w ła ś c iw y  system , czy z n a jd u je m y  d rogę  
d o  je j  serc i  u m ys łó w ?  T rzeba  ro zu m ie ć  m łod z ie ż , u m ie ć  p o s łu g iw a ć  s ię  je j  ję z y k ie m . M ło ­
d z ież  n ie  lu b i „p o m p y  i  b ę b n ó w ”  —  d roga  do  n ie j p ro w a d z i p rzez  p ro s to tę  i  p ra w dę .

R e k to r  P o m o rs k ie j A k a d e m ii M e d yczn e j p ro f. A . K R E C H O W IE C K I ro zp oczą ł s w o je  p rz e - 
¡m ów ien ie  od s tw ie rd z e n ia , że szczecińsk ie  w yższe  ucze ln ie , to  n ie  t y lk o  je dn e  z w ie lu  in s ty ­
t u c j i  n a u k o w y c h : to  n ie o d p a rty  a rg u m e n t w  w a lc e  z za c h ó d n io n ie in ie c k im  re w iz jo n iz m e m . 
[Wszak w  S zczecin ie  za czasów n ie m ie c k ic h  n ie  b y ło  ża dn e j w yższe j u cze ln i. A  d z iś  sam a 
t y lk o  P om orska  A k a d e m ia  M edyczna  m a  tu  37 k a te d r . A  p rze c ie ż  je s t  to  t y lk o  je d n a  z  trze ch  
jw yższych  u cze ln i szczec ińsk ich  —  d o ro b e k  p ozo s ta łych  n ie  je s t  m n ie js z y .

T e n  sam te m a t ro z w ija ł szczegó łow ie j w icep rezes  S zczecińsk iego  T o w . N aukow ego  p ro f.  
jK . S T O J A Ł O W S K I, p o d k re ś la ją c  m . in . szczególne zas ług i p o p u la ry z a to rs k ie  m ieś. „Szcze­
c in ” .

Z  c ie k a w y m , ja k  z w y k le , p rz e m ó w ie n ie m  w y s tą p ił d y re k to r  P a ń s tw o w e j F ilh a rm o n ii Szcze­
c iń s k ie j J . W IŁ K O M IR S K I ,  w y ra ż a ją c  za do w o le n ie  ze z w o ła n ia  S e jm ik u  i  obecności na n im  
¡M in is tra  K u l tu r y  o ra z  c z o ło w y c h  k ie ro w n ik ó w  życ ia  p a r ty jn e g o , społecznego i  gospodarcze­
go  w o je w ó d z tw a . M ó w ca  m ó w ił o sp ra w ach  k u ltu r y  szcze c ińsk ie j. Jego zdan iem  d a w n o  ju ż  
o n a  w y s z ła  z zaścianka . W  tra d y c ja c h  nasze j k u l t u r y  na te j Z ie m i b y ła  w ie lo w ie k o w a  lu k a , 
spow odow ana  obcą o kup ac ją . A le  m y  te ra z  ją  w y p e łn ia m y , s tw a rz a m y  tu  n ow e  tra d y c je  
¡k u ltu ra ln e , b u d u je m y  tu  k u l t u r ę  d la  p rz y s z ły c h  poko le ń . T o  je s t w s p a n ia łe  zadanie. T em u  
za da n iu  —  s tw ie rd z ił d y r .  W i łk o m ir s k i —  na  p ew n o  d ob rze  p a tro n o w a ć  będzie  S zczecińskie 
^Towarzystwo K u ltu ra ln e ,  k tó re  m a m y  n a  ty m  S e jm ik u  p ow o ła ć .

P e łn e  p o p a rc ie  d la  id e i  S e jm ik u  1 o rg a n iz o w a n e g o  T o w a rz y s tw a ,  w  im ie n iu  m a r y n a r z y ,  o f ic e r ó w  i  p ra  
r ó w n ik ó w  a d m in is t r a c j i  P o ls k ie j  Ż e g lu g i M o r s k ie j  w y r a z i !  w ic e d y r e k to r  te g o  p rz e d s ię b io rs tw a  R . 
K A R C E R . S z c z e c iń s k ic h  m a r y n a r z y  —  p o w ie d z ia ł  o n  m . in n .  c e c h u je  g łę b o k i  p a t r io ty z m  i  r ó w n ie  g łę ­
b o k ie  p r z y w ią z a n ie  d o  S z c z e c in a .

O  p a tr io ty z m ie  i  p rz y w ią z a n iu  do sw ych  z a k ła d ó w  p ra c y  szcze c ińsk ie j k la s y  ro b o tn ic z e j 
łn ó w i ł  p rze w od n iczący  W K Z Z  St. P U Z O N . T e n  p a tr io ty z m  bogaci nasze Z ie m ie  tys ią cem  
z  h on orem  re a liz o w a n y c h  zobow iązań  p ro d u k c y jn y c h , tys ią ce m  cz y n ó w  d la  uczczenia X X - le -  
c la  P R L . Od p ie rw s z e j c h w il i  —  p o w ie d z ia ł S te fa n  P uzoń  — szczecińscy p a tr io c i cz u li ' się 
p e łn o p ra w n y m i gospodarzam i n a  te j Z ie m i, są n a jż y w ie j z a in te re s o w a n i je j  szczęśliwą 
y r  P o lsce  L u d o w e j p rzysz łośc ią . ( j. ka rp .)

Min. Galiński na Sejmiku Miłośników Ziemi Szczecińskiej:

Zmodernizowana „W arszaw a“

— tegorocznym zadaniem fa b ry k i

Konferencja partyjna FSO 
z odziałem Wl. Gomułki
W A R S Z A W A  P A P . W c z o ra j o d b y ła  s ię  k o n fe re n c ja  s p ra ­

w o z d a w c z o -w y b o rc z a  z a k ła d o w e j o rg a n iz a c ji p a r ty jn e j FSO  
na Ż e ra n iu . W  obradach  w z ią ł u d z ia ł I  s e k re ta rz  R C  P Z P R  
W ła d y s ła w  G o m u łka , k tó r y  je s t  c z ło n k ie m  te j  organ izacje.

P O D S T A W O W Y M  tego rocz­
n y m  zadan iem  FS O  je s t  u ru ­
ch om ien ie  p ro d u k c ji m o d e lu  
„W a rsza w a  203” . Sam ochód 
ten  c h a ra k te ry z u je  s ię  częś­
c iow ą  zm ianą  "w yglądu ze w ­
n ę trzn e go  (z m ie n io n y  t y ł ,  sp ła ­
szczony dach , p rze dn ia  i  ty ln a  
szyba  —  pan o ram iczn a ), o tr z y ­
m u je  s i ln ik  g ó rn o za w o ro w y  o  
m o c y  70 K M . W  ro k u  p rz y ­
s z ły m  ru s z y  p ro d u k c ja  sam o­
chodów  com bi ,,203-K ”  i  ró ż ­
n y c h  je go  o d m ia n .

N O W E  z a d a n ia  p o s ta w io n o  r ó w ­
n ie ż  w  d z ie d z in ie  p r o d u k c j i  „ S y r e  
n y ” .  W  r o k u  p r z y s z ły m  w p r o w a ­
d z o n y  m a  b y ć  d o  p r o d u k c j i  m o d e l 
„ S y r e n a  KM ”  —  s a m o c h ó d  n a p ę d z a ­
n y  c y l in d r o w y m  s i ln ik ie m  z z s y n ­
c h ro n iz o w a n ą  s k r z y n ią  b ie g ó w , ze 
z m ie n io n y m  p r z e d n im  z a w ie s z e ­
n ie m , in n ą  d e s k ą  ro z d z ie lc z ą  i  
re g ie m  d a ls z y c h  in n o w a c ji .

N a k re ś lo n o  ró w n ie ż  p la n  p e r 
s p e k ty w ic z n y  d o  ro k u  1970. Ta 
k ie  p la n o w a n ie  d la  FSO  je s t 
n iezbędne, gdyż  c y k l p o w s ta ­
w a n ia  now e g o  ty p u  sam ocho­
du  (od rozpoczęcia  p ra c  p ro ­

je k to w y c h  d o  p od ję c ia  p ro d u k ­
c ji)  w y n o s i 6— 7 la t.

W  to k u  k o n fe re n c ji cz ło ­
w ie k  i  je g o  s p ra w y  n ie  z g i­
n ę ły  w  gąszczu c y fr .  Z  zado­
w o le n ie m  m ó w io n o  o  s ta b i l i­
z a c ji za łog i, o  w zrośc ie  p rzy-, 
w ią z a n ia  do  za k ład u , o  p od no ­
szeniu  k w a l i f ik a c j i .

Na zakończen ie  d y s k u s ji g łos 
z a b ra ł W ła d y s ła w  G om u łka .

Zespolić wszystkie wysiłki w pracy
na rzecz rozkwitu Pomorza Zachodniego
PO D S T A W O W Y M  W A ­

R U N K IE M  b u jn e g o  ro z ­
w o ju  życ ia  s p o łe c z n o -k u l 

tu ra łn e g o  i  ru c h u  re g io n a ln e ­
go  n a  n aszych  Z ie m ia c h  Z a ­
c h o d n ich  i  P ó łno cnych , k tó re ­
go  w y ra z e m  je s t m ię d z y  in n y ­
m i W asz dz is ie jszy  S e jm ik , b y ł 
i  .jest o gó ln y , zw łaszcza gospo- 
jdarczy, ro z w ó j ty c h  Z ie m .

W s p a n ia ły m  I  b a rd z o  w y -  
fcnownym p rz y k ła d e m  tego  ro z ­
w o ju  je s t Wasze m ia s to  —  
p o ls k i Szczecin. G dy  w  1945 
troku  p rz e jm o w a liś m y  to  m ia ­
s to  po  h it le ro w s k ie j Rzeszy, 
BJnaijdowało się ono  w  ru in a c h  
i  ¡zgliszczach. D ziś  Szczecin 
¡Jest odb ud o w a ny , l ic z y  w ię c e j 
m ie szka ń có w  tniż p rze d  w o jn ą , 
n o rm a ln e  rtoczne p rz e ła d u n k i 
to w a ró w  w  p o rc ie  szczec ińsk im  
p rze w yższa ją  re k o rd o w e  p rze ­
ła d u n k i o k re s u  p rz e d w o je n n e ­
go, zw ią za ne  z  boom em  h it le ­
ro w s k ie j g o sp o d a rk i w o je n n e j.  
D z iś  p o r t  szczec ińsk i z  je g o  
¡b lisko  10 m i lio n a m i ton  p rz e ­
ła d u n k ó w  ro czn ie  u z y s k a ł ra n ­

gę p rzo du ją ceg o  p o r tu  na  B a ł­
ty k u .  Ż y c ie  k u ltu ra ln e  d z is ie j­
szego Szczecina z  je g o  s zko ła ­
m i w y ż s z y m i, p la c ó w k a m i n a u ­
k o w y m i,  te a tra m i, m u ze am i 
itd .  w  ogó le  n ie  da s ię  p o ró w ­
n a ć  z  życ ie m  k u ltu ra ln y m  te ­
go m ia s ta  —  g łu c h e j i  zan ied­
b an e j p ro w in c ji,  ja k im  b y ł 
Szczecin p rz e d w o je n n y .

N ie  u lega  w ą tp liw o ś c i,  że 
is to tn y m  ź ró d łe m  tego  ro z w o ­
j u  Szczecina je s t je g o  ścis łe  
p o w ią z a n ie  z  p o ls k im  za p le ­
czem , z  ca łą  naszą  gospodar­
k ą  n a rod ow ą .

P rz e z  w ie le  l a t  n a  Z a c h o d z ie  n -  
s i ło w a n o  n ie  d o s trz e g a ć  n a s z y c h  
o s ią g n ię ć  n a  ty c h  z ie m ia c h .  Z w ła ­
szcza w  N R F  w y la n o  m o rz e  a t r a ­
m e n tu  i  f a r b y  d r u k a r s k ie j ,  a ż e b y  
w b r e w  o c z y w is ty m  fa k to m  p r z e d ­
s ta w ić  n a sze  Z ie m ie  Z a c h o d n ie  i  
P ó łn o c n e  ja k o  p u s ty n ię ,  ja k o  „ b i a ­
łą  p la m ę ”  n a  m a p ie  E u ro p y .

D z iś  je s t  t o  j u ż  n ie m o ż liw e .  
D z iś  ta k ż e  p ra s a , r a d io  i  te le w iz ja  
w  N R F  m u s z ą  p rz y z n a ć  i  p r z y z n a ­
ją ,  że nasze  o d z y s k a n e  Z ie m ie  Z a ­
c h o d n ie  i  P ó łn o c n e  d o z n a ły  o g ro m  
n e g o  a w a n s u  g o s p o d a rc z e g o  i  k u l t u  
r a ln e g o ,  są  p rz e d m io te m  w s z e c h -

Manifestacja patriotyzmu
[  i (D okończen ie  ze s tr .  1)

iKZczec i ńsk ieg o , p o d k re ś la  ro lę  
S zczecina ja k o  o ś ro dka  k u l -  
H ury i  n a u k i. In ic ja ty w ie  z w o ­
ła n ia  S e jm ik u  —  m ó w i —  trze  
|>a p rz y  k la sną ć .

M o cn ym  a kcen tem  S e jm ik u  
Jbyło też  p rz e m ó w ie n ie  d o w ó d - 
jcy g a rn iz o n u  szczecińskiego 
g e n e ra ła  J . S T E B E L S K IE G O . 
¡P o w ita ł on z e b ra n ych  w  im i f -  
to iu  ż o łn ie rz y  i  o fic e ró w  W o j­
s k a  P o lsk iego , t a k  g łęb o ko  
o w ią z a n y c h  ze s w o im  sp o łe ­
cze ńs tw e m . Ż o łn ie rz e  I  A r m i i  
IW P —  m ó w ił —  n ie  ty lk o  te  
iż ie m ie  w y z w a la li p rz y  b o k u  
lA r rn ii R a d z ie c k ie j, a le i  pder- 
♦weI ją  z a go spo d a row yw a li, o b ­
s ie w a li p ie rw s z y m  z ia rn e m .

P O  P R Z E R W IE
p rz e w o d n i
p i.F .W S R ]

O B IA D O W E J

d a ls z e j c zę śc i o ż y w io n e j  d y -  
t f k u t j i  p ie rw s z e g o  d n ia  o b ra d  S e j-  
R » ik o  z a b ie r a l i  g ło s : p r tv > s  R « p a -  
« u d n e g o  T o w a rz y s tw a  K u l t u r a ln e ­

go  z P y r z y c ,  A .  2 A L ,  p ł k  R . W A  
S 1 L K O W S K I, r e k to r  P A M  A .  K R E  
C I IO W IE C K I,  n a u c z y c ie lk a  z p o w . 
G r y f in o  Z .  K U L K O W A ,  w ic e p rz e ­
w o d n ic z ą c y  S z c z e c iń s k ie g o  T o w a ­
r z y s tw a  N a u k o w e g o  p r o f .  K .  S TO  
J A Ł O W S K I ,  p rz e w o d n ic z ą c y  P r e ­
z y d iu m  P R N  p o w ia tu  s z c z e c iń s k ie  
g o  H . S T E F A N IK ,  l i t e r a t  I .  G . K A  
M IŃ S K I ,  d y r e k to r  P a ń s tw o w e j F i l  
h a r m o n i i  S z c z e c iń s k ie j J .  W IŁ K O ­
M IR S K I ,  I  S e k re ta rz  K W  Z M S  T . 
M A R E C K I,  w ic e d y r e k to r  P Z M  I i .  
K A R G E R , p rz e w .  W K Z Z  S. P U ­
Z O N , d y r e k t o r  I n s t y t u t u  Z a c h o d ­
n io -P o m o r s k ie g o  K .  G O L C Z E W -  
S K I .  P r z e m ó w ie n ia  p o w ita ln e  w y ­
g ło s i l i  ta k ż e  p r z e d s ta w ic ie l  G d a ń ­
s k a  R . T R U S Z C Z Y Ń S K I i  p r z e d ­
s ta w ic ie l  G ó rn e g o  Ś lą s k a  p o s . J . 
K W IE T N IE W S K I  o ra z  p r z e w o d n i­
c z ą c y  A k a d e m ic k ie g o  K o la  S zcze ­
c in ia n  s tu d iu ją c y c h  w  P o z n a n iu . 
K o ń c o w e  p r z e m ó w ie n ie  w  p ie r w ­
s z y m  d n iu  o b ra d  w v g ło s i ł  M in is te r  
K u l t u r y  T A D E U S Z  G A L IŃ S K I .

W ie c z o re m  u c z e s tn ic y  S e jm ik u  
w y s łu c h a l i  k o n c e r tu  w  w y k o n a n iu  
o r k ie s t r y  P a ń s tw o w e j F i lh a r m o n i i  
S z c z e c iń s k ie j p o d  d y r e k c ją  J ó z e fa  
W iłk o m ir s k ie g o  o ra z  c h ó r u  P o l i ­
t e c h n ik i  S z c z e c iń s k ie j i  M ię d z y ­
s z k o ln e g o  C h ó ru  C h ło p ię c e g o  p o d  
d y r e k c ją  J a n a  S z y ro c k ie g o . D z iś  
d a ls z y  c ią g  o b r a d ,  ( k a r p )

s t ro n n e g o , d y n a m ic z n e g o  r o z w o ­
j u .

W  ciągu  la t  re w iz jo n is ty c z n a  
p ro pa ga n da  zachodni o n ie m ie - 
c k ic h  m i Ii,ta ry  s tów  u s iło w a ła  
p rzeszkadzać o d b ud o w ie  i  ro z ­
w o jo w i ty c h  z iem  przez s ian ie  
pog łosek, że P olska  będzie m u  
s ia ła  z n ic h  u s tąp ić . W łaśn ie  
w  Szczecin ie  tow . C hruszczów  
w  im ie n iu  Z w ią z k u  R adz ie ­
ck ie go  i  w  im ie n iu  ca łego obo­
zu soc ja lis tycznego  d a ł w  1959 
ro k u  zdecydow aną  o dp ra w ę  te ­
go ro d z a ju  u s iło w an io m .

P o m y ś ln y  r o z w ó j  Z ie m  Z a c h ó d  
n ic h  i P ó łn o c n y c h  n ie  d a je  je d n a k  
s p o k o ju  p e w n y m  k o lo m  n a  Z a ­
c h o d z ie , p e w n y m  k o ło m  w  N R F . 
P r ó b u ją  w ię c  co  ja k iś  czas r o z ­
p o w s z e c h n ia ć  p o g ło s k i o b lic z o n e  
n a  n a iw n y c h ,  a w y m ie rz o n e  p r z e ­
c iw  n a s z y m  g ra n ic o m  z a c h o d n im  i  
n a s z e j n ie z a c h w ia n e j p r z y ja ź n i  z 
Z S R R  i  N R D . O b ie k te m  ta k ic h  
b r e d n i,  p o w ta r z a n y c h  p rz e z  n ie k tó  
re  z a c h o d n ie  a g e n c je  i  r o z g ło ś n ie  
r a d io w e ,  s ta ł s ię  o s ta tn io  S zcze c in . 
K ła m s tw o  m a  k r ó t k ie  n o g i i  n a w e t  
w  N R F  z n a le ź l i  s ię  lu d z ie  b a r d z ie j  
t r z e ź w i,  k t ó r z y  z w r ó c i l i  u w a g ę  o p i 
n i i  z a c h o d n ie j n a  b z d u rn o ś ć  t y c h  
p lo te k .  G r a n ic e  P o ls k i L u d o w e j  są 
b e z p ie c z n e  i  o s ta te c z n e . N ie  is tn ie  
je  ż a d e n  p r o b le m  p o ls k ic h  g ra n ic .  
I s tn ie je  t y l k o  p r o b le m  p o k o ju .  C i, 
k t ó r z y  r a z  p o  ra z  u s i łu ją  w p r o w a ­
d z ić  w  b łą d  o p in ię  m ię d z y n a ro d o w ą  
— b o  w  n a s z y m  k r a ju  t a k ic h  n a iw ­
n y c h  n ie  m a  —  w ie d z ą  o  ty m  
r ó w n ie  d o b rz e  ja k  m y , a c z y n ią  to  
p o  to ,  a b y  p o d s y c ić  n a s tro je  z im -  
n o w o je n n e  i  u t r u d n ić  u p r a g n io n e  
p rz e z  w s z y s tk ic h  o d p rę ż e n ie . P r z y ­
s ło w ie  p o w ia d a :  „P ie s  s zcze ka  — 
k a r a w a n a  id z ie  d a le j” .

P R Z E C H O D Z Ą C  do  sp ra w  
zw ią za nych  z o b ra d a m i S e jm i­
k u  M iło ś n ik ó w  Z ie m i Szcze­
c iń s k ie j m in is te r  T . G A L IŃ S K I  
m ó w ił o  d y n a m ic z n y m  ro z w o ­
ju  k u l t u r y  w  naszym  k ra ju ,  co 
je s t nas tę ps tw e m  ro z w o ju  n a ­
szej g osp od a rk i. K u ltu ra ,  k tó ­
rą  tw o rz y m y , p ow inn a  być 
pow szechna i  z rozum ia ła , szcze 
g o ln ie  tu , na  Z ie m i S zczeciń ­
s k ie j,  gdz ie  w  c iągu  19 la t  po ­
w o je n n y c h  w y ro s ło  i  o k rze p ło  
now e społeczeństwo. U p o ­
w sze chn ia n ie  k u l tu r y  p o w in n o  
być  d z ie łe m  n ie  ty lk o  tw ó r ­
ców , a r ty s tó w  i  o rg a n iz a c ji. U -  
p ow sze ch n ian ie m  za jm ow ać s ię  
p o w in n y  re g ion a lne  to w a rz y ­
s tw a  i  s tow arzyszen ia ;

T y m  za da n iom  p o w in n o  p a ­
tro n o w a ć  Szczecińskie  T o w a ­
rz y s tw o  K u l tu r y ,  k tó re  zosta ­
n ie  p o w o ła n e  d o  życ ia  w  w y ­

n ik u  o brad  S e jm ik u . W  4en 
sposób będzie m ożna  zespolić 
w s z y s tk ie  w y s iłk i w  p ra c y  na 
rzecz ro z k w itu  P om orza  Za­
chodniego  i  ro z w o ju  społecznej 
in ic ja ty w y  je go  ludnośc i.

M in is te r  z w ró c ił ró w n ie ż  u -  
w agę  na kon ieczność ro zb ud ze ­
n ia  w ś ród  m ło d z ie ż y  m iło ś c i 
do  P om orza  Zachodniego, ro z ­
bud zen ia  i  k rz e w ie n ia  ro m a n ­
ty z m u  p ra c y  zw ią za ne j z  m o ­
rzem , pop rze z  '  p o p u la ry z a c ję  
w k ła d u  społeczeństwa w  odbu 
dow ę tego  p ię kn e g o  re g io n u  
P o lsk i.

Lód
u ztschsdnich

brzegów B a łtyku
P O  O S T A T N IC H  S Z T O R ­

M A C H , ja k ie  n a w ie d z iły  zacho 
d n ie  w yb rze że  B a łty k u ,  w  w o j. 
szczec ińsk im  n a s tą p iło  ozię­
b ien ie . W ych ło dzo n a  w o da  B a ł 
t y k u  zaczyna p o k ry w a ć  się lo ­
dem . P o k ry w a  lo do w a  ciągn ie  
się od Ś w in o u jś c ia  sze ro k im  pa 
sem w z d łu ż  zachodn iego  w y ­
brzeża, u tru d n ia ją c  żeglugę 
m a ły m  je d n o s tk o m  ry b a c k im . 
T w o rz e n iu  s ię  lo d u  sp rzy ja  
b ra k  w ia tró w .

Wyrok w sprawie 
Jotem a-M uszkata

W A R S Z A W A  P A P . W  W a r­
szaw ie  za koń czy ł s ię  proces 
p rz e c iw k o  Jó z e fo w i M u s z k a to ­
w i (Jo tem ) o skarżonem u o  sze 
reg  czyn ów  z a r t.  38 M K K .

Sąd I  in s ta n c ji u n ie w in n ił 
osk. J. Mus-zkata z b ra k u  —  
w e d łu g  oceny sądu —  dosta ­
tecznych  d ow o d ów  w in y .

W  u s tn ych  m o ty w a c h  w y ro ­
k u  sąd s tw ie rd z ił,  że czyn y  n ie  
rządne  d oko nyw an e  p rzez o- 
skarżonego, a c z k o lw ie k  b e zka r 
ne w  ro z u m ie n iu  p ra w a  k a rn e  
go, w y m a g a ją  n a p ię tn o w a n ia  z 
m o ra ln eg o  i  społecznego p u n k ­
tu  w id ze n ia .

P ro k u ra to r  zażąda) p isem ne ­
go  u zasadn ien ia  w y ro k u  w  ce­
lu  za łożen ia  re w iz j i .

Z óoci& łtłm tó

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

M /S  „ M O D L IN ” —  z H a m b u r ­
g a  z  d r o b n ic ą .

M /S  „ S O Ł A ”  — z  R o u e n  i  A n t  
w e r p i i  z d r o b n ic ą .

S /S  „ T C Z E W ”  —  z  D a n i i  p o d  
b a la s te m .

S /S  „ O K S Y W IE ”  —  z  Ą n g l i i  
p o d  b a la s te m .

S /S  „ G N IE Z N O ”  —  z  D a n i i  
p o d  b a la s te m .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

S /S  „ S Z C Z E C IN ”  —  d o  D a n ii  
z  w ę g le m .

S /S  B R Y G A D A  M A K O W S K IE  
G O ”  —  d o  D a n i i  z  w ę g le m .

S /S  „ J E D N O Ś Ć  R O B O T N I­
C Z A ”  — d o  D a n i i  z  W ę g le m .

S K Ó R A  A N T Y L O P Y  D L A  S O A

P R Z E D S T A W IC IE L  P 2 M  w  
C o n a k r y  M . W IE P S Z E W S K I 
p rz e s ła ł s ta tk ie m  „ O p o le ”  s k ó rę  
a n ty lo p y  d la  p o w s ta ją c e g o  
S z k o ln e g o  O ś ro d k a  A f r y k a n i -  
s ty c z n e g o  w  S z c z e c in ie .

N A S Z  f la g o w ie c  „ B a t o r y ”  k o ń  
c z y  25 b m . r e js  w y c ie c z k o w y  i 
z o s ta n ie  p o d d a n y  ro c z n e m u  r e ­
m o n to w i w  G d a ń s k ie j S to c z n i 
R e m o n to w e j.  P o b y t  s ta tk u  w  
s to c z n i p o t r w a  o k o ło  m ie s ią c a .

N A  Ł O W IS K A C H :

R Y B A C Y  „ G r y f a ”  z a m e ld o w a  
l i  w c z o r a j ,  na  7 d n i  p rz e d  t e r ­
m in e m , o w y k o n a n iu  p la n u  p o  
ło w ó w  za l u t y  b r .  S u k c e s  te n  
s z c z e c iń s c y  r y b a c y  u z y s k a l i  
d z ię k i s to s o w a n iu  o d p o w ie d n ie ­
g o  s p rz ę tu , p rz e d e  w s z y s tk im  
t u k i  p e la g .c z .n e j i  s ie c i p ła w n i -  
c o w y c h . Ł o w ią c e  tu k ą  p e ia g ic z -  
n ą  — „ J a r z ą b e k ”  i  „ R y b i t w a ”  
o d ło w i ły  na  w o d a c h  n o r w e s k ic h  
w  c ią g u  o s ta tn ic h  3 d n i o k o ło  
60 to n  ś le d z i,  a za ło g a  „ B łó t -  
n ia k a ”  w y b r a ła  20 b m . z  je d n e  
g o  z e s ta w u  p ła w n ic o w e g o  p o ­
n a d  15 to n  ś le d z i.

Smutna statystyka

25,5 miliarda zł
przepito w ub. r.

W A R S Z A W A  P A P . J a k  p o in  
fo rm o w a ł p rz e d s ta w ic ie la  P A P  
s e k re ta rz  G łó w ne g o  Społeczne 
go K o m ite tu  P rz e c iw a lk o h o lo ­
wego m g r W ła d y s ła w  T o  m o ro ­
w i cz —  w  k ra ju  w  ro k u  u b ie ­
g ły m  w y p ito  ponad 112 m in  l i  
t ró w  różnego ro d z a ju  a lk o h o li 
(w  p rz e lic z e n iu  na czys ty  s p i­
ry tu s ). W  sum ie  na  nap o je  a l­
k o h o lo w e  w y d a n o  25 745 m in  
z l, na je dn e go  m ieszkańca  p rz y  
pada w ię c  ś re d n io  3,6 1 skon­
sum ow anego  czystego s p iry tu ­
su, t j .  ty le  samo, i le  w  1962 r .

D ane te  —  p o w ie d z ia ł W . To  
m o ro w ic z  —  w ska zu ją , że spo­
życ ie  a lk o h o lu  w  d a lszym  c ią ­
gu  k s z ta łtu je  s ię  m n ie j w ię c e j 
na p oz io m ie  z  1957 r., do  tego 
ro k u  s ta le  w z ras ta ło . Ś ro d k i 
p o d e jm o w an e  p rze z  p a ń s tw o  i  
społeczeństwo, w z ro s t te n  za ­
h am ow a ły .



smar STRONA 3K
Nowy skandal z procesu Rub/ego

C zujna s tra ż
U R O C Z Y Ś C IE  O B C H O D Z I k la da n e  obecn ie  p od  genew - 

D Z IŚ  Z w ią z e k  R a dz ieck i 46 s k ie  o b ra d y  K o m ite tu  R o zbro- 
ro czn icę  u tw o rz e n ia  sw ych  s ił jen iow e g o  O s iem nastu  P ań s tw , 
z b ro jn y c h  —  a rm ii o  boga tych  ZS R R  k ie ru ją c  s ię  szcze rym  dą 
d z ie ja c h  b o h a te rs k ic h  zm agań, żen iem  do u trz y m a n ia  p o k o ju  
a rm ii ,  k tó ra  w n io s ła  d e c y d u - m ię d z y  n a ro d a m i zd ecyd ow a ł 
iją c y  w k ła d  s i l  i  k r w i  w  z w y -  s ię  o s ta tn io  n a  zm n ie jszen ie  
cięst-wo n ad  h it le ro w s k im i w y d a tk ó w  w o js k o w y c h  i  s tanu  
N ie m c a m i w  czasie I I  w o jn y  liczebnego sw ych  s ił z b ro j-  
ś w ia to w e j, a rm ii ,  k tó ra  s ta ła  n ych . N ie  w p ły n ie  to  je d n a k  
s ię  w y z w ó lic ie lk ą  lic z n y c h  u -  na  zm n ie jsze n ie  p o tę g i A rm i i  
ja rz m io n y c h  p rzez faszyzm  na  R a dz ieck ie j. W  obecne j s y tu a -  
ro d ó w  E u ro p y  —  xvśród n ic h  c ji,  g d y  Z achód  n ie  chce p rz y -  
ró w n ie ż  naszego n a rod u . Su>ą ją ć  ra d z ie c k ic h  p ro p o z y c ji, gdy  
d z ie jo w ą  m is ję  p a tr io ty c z n ą  i  n ie  chce za w rze ć  p o ro z u m ie n ia  
in te rn a c ja n a lis ty c z n ą  A rm ia  w  s p ra w ie  ro z b ro je n ia  —  u trz y  
R adz iecka  p e łn i d z iś  z h o n o - m a n ie  p o tę g i s ił z b ro jn y c h  
re m  n ad a l —  zw ią za n a  b ra te r -  ZS R R  je s t konieczne, 
s tw e m  id e i i  b ro n i z  a rm ia m i
p a ń s tw  s o c ja lis tycznych , z W o j W łaśn ie  —  d la  u trw a le n ia ,  
sk ie rn  P o ls k im  w  ra m a ch  U -  d la  za pe w n ie n ia  p o k o ju . D la
k ła d u  W a rszaw skiego.

Z  R O K U  N A  R O K  z m ie n ia  s ię  
z e w n ę tr z n e ,  j a k  b y ś m y  p o w ie d z ie l i  
o b l ic z e  A r m i i  R a d z ie c k ie j,  j e j  
s t r u k t u r a ,  w y p o s a ż e n ie . N a jn o w s z e  
o s ią g n ię c ia  n a u k i  i  t e c h n ik i  d a ją  
r a d z ie c k im  s i lo m  z b r o jn y m  n a jp o .  
tę ż n ie js z ą  b-roń te r m o ją d r o w ą ,  ra -  
■ fc ie ły  g lo b a ln e , s tra te g ic z n e  i  o p e -  
¡ r a c y jn o - ta k ty c z n e ,  n a d d ź w ię k o w e  
s a m o lo ty ,  a to m o w e  lo d z ie  p o d w o d - ' 
n e ,  n o w o c z e s n e  c z o łg i,  ś r o d k i  łą c z  
n o ś c i,  t r a n s p o r tu .  W  r ę k a c h  ż o łn ie  
r z y  o b o k  c o ra z  s p r a w n ie js z e j  b r o ­
n i  z n a jd u ją  s ię  p o d r ę c z n ik i  w y ż ­
s z e j m a te m a ty k i ,  f i z y k i  ją d r o w e j ,  
e le k t r o n ik i .  S to p ie ń  g o to w o ś c i b o ­
jo w e j  m ie r z y  s ię  w  s e k u n d a c h , m i 
n u ta c h .

N IE Z M IE N N E  P O Z O S T A JE  
’J E D N O : is to ta  zasadn iczych  ce 
ló w ,  ja k ie  A r m i i  R a dz ieck ie j 
p rz y ś w ie c a ją . C z u jn a  to  s tra ż  
s to jąca  w  o b ro n ie  Z w ią z k u  Ra 
dz ieck ieg o , c a łe j w s p ó ln o ty  so­
c ja lis ty c z n e j,  w  o b ro n ie  p oko ­
ju  —  g o to w a  do  zapobieżenia  
a g re s ji s ił im p e ria lis ty c z n y c h  
p rz e c iw k o  k ra jo m  s o c ja lis ty c z ­
n y m , go tow a  do zapobieżenia  
n o w e j tco jn ie  ś w ia to w e j.

ZS R R , syg na ta riusze  U k ła d u  
W arszaw skiego, dążą do u trw a  
le n ia  p oko jo w e go  w s p ó łis tn ie ­
n ia  p a ń s tw  o  ró żn ych  syste ­
m a ch  spo łecznych, do  w y e lim i 
n o w a n ia  w o je n  ze s tosu n ków  
m ię d z y n a ro d o w y c h , do c a łk o ­
w ite g o  i  powszechnego ro z b ro ­
je n ia . W ym ow ną  ilu s tra c ję  te ­
go s ta n o w ią  p ro po zyc je  p rz e d -

o ch ro n y  s p o k o jn e j p ra c y  lu d z i 
ra d z ie c k ic h . 1 nasze j ró w n ie ż .

(K .  Z a r.)

Dep. Sianu i FBI
współpracują z obroną!

N O W Y  JO R K . D o ro ta  K ilg a l le n ,  sp ec ja ln a  ko re sp o n d e n tka  
n o w o jo rs k ie g o  d z ie n n ik a  „J O U R N A L -A M E R IC A N ”  na p ro ­
cesie Jacka  R u b y ’ego w  D a lla s , u ja w n ia  na  la m a ch  swego 
d z ie n n ik a  z 21 bm ., iż  F B I  o ra z  fe d e ra ln y  D e p a rta m e n t 
S p ra w ie d liw o ś c i śc iś le  w s p ó ł p ra c u ją  z o bron ą  R u b y ’ego.

W E D Ł U G  J E J  R E L A C J I,  9 
s ty c z n ia  b r. je d e n  z o b ro ń c ó w  
R u b y ’ego, Joe T o n a h ill w y s ła ł 
l is t  do szefa  F B I, E dga ra  H o o - 
v e ra  o raz  g łów ne g o  d o ra d c y  
K o m is j i  W a rre n a , Lee  R a n - 
k in a , z p rośbą  o d os ta rcze n ie  
in fo rm a c j i  na te m a t Jacka  R u - 
b y ’ego, „ ja k ie  n ie w ą tp liw ie  zn a j 
d u ją  s ię  w  w aszym  pos iada ­
n iu ” . T o n a h ill,  k tó r y  pocho­
d z i z Teksasu  i  je s t d ob rze  zo­
r ie n to w a n y  w  m ie js c o w y c h  s to  
su n k a c h , d a ł ró w n ie ż  do z ro ­
z u m ie n ia  w  s w y m  liśc ie , że 
g d y b y  F B I  i  D e p a rta m e n t S p ra  
w ie d liw o ś c i o d m ó w iły  d o s ta r­
czenia  w s p o m n ia n y c h  in fo rm a ­
c j i ,  ob rona  Ru b y ’ego zacznie 
się in te n s y w n ie j za jm o w a ć  o - 
sobą L ee  O sw a lda .

O dp o w ie dź  F B I  i  D e p a rta ­
m e n tu  S p ra w ie d liw o ś c i p rz e ­
szła  —  ja k  p isze  ko re spo nd e n t 
k a  —  „n a jś m ie ls z e  o czek iw a ­
n ia  o b ro n y ” .

28 s ty c z n ia  T o n a h ill o tr z y ­
m a ł p o u fn e  p is m o  od  zastępcy 
p ro k u ra to ra  generalnego , H e r­
b e r ta  M ille ra ,  za w ia da m ia ją ce , 
iż  agenci F B I  w  D a lla s  o tr z y ­
m a li ro z k a z  d os ta rcze n ia  o b ro ­
n ie  w s z e lk ic h  p os ia d an ych  in ­
fo r m a c ji  n a  te m a t R u b y ’ego. 
Jest to  m . in . k o m p le tn a  lis ta  
osób, z  k tó r y m i R u b y  u t r z y ­
m y w a ł „b lis k ie  s to s u n k i”  n ie  
ty lk o  w  D a lla s  le cz  ró w n ie ż  
w  C hicago, gdzie  ja k  w ia d o ­
m o  b y ł d o b rz e  z n a n y m  p o lic ji 
g angste rem . A ge n c i F B I  —  co 
je s t rzeczą w rę c z  n ies łycha n ą  
z p u n k tu  w id z e n ia  p ra w a  a m e ­
ry k a ń s k ie g o  —: zo s ta li też p o ­

s ta w ie n i do d ys p o z y c ji o b ro n y  
d la  ze b ran ia  „w s z e lk ic h  d o d a t­
k o w y c h  in fo rm a c ji,  ja k ie  m o ­
g ły b y  być  p o trzebne  o b ron ie  
d la  w sze chs tron ne j c h a ra k te ­
r y s ty k i R u b y ’ego” .

J a k  d a le c e  F B I  w y w ią z a ła  s ię  s 
te g o  z a d a n ia , ś w ia d c z y ć  m o g ą  ta ­
k ie  n p . p y ta n ia  z a d a w a n e  p rz e z  sze 
f a  o b r o n y ,  B e l l i ,  p o te n c ja ln y m  
k a n d y d a to m  d o  ze s p o łu  p rz y s ię g ­
ł y c h :  „ C z y  to  p ra w d a , że n a  p r y .  
w a ln y m  p r z y ję c iu  w  d n iu  B o żeg o  
N a r o d z e n ia  w y r a z i ł  s ię  p a n  n e g a ­
t y w n ie  o R u b y m ? ” . „ C z y  to  p r a w ­
d a , że 16 g r u d n ia  o  g o d z . 4.35 o- 
ś w ia d c z y ł  p a n  s w y m  k o le g o m  w  
b iu rz e ,  że R u b y  z a s łu g u je  n a  k a rę  
ś m ie r c i? ” .

D O R O T A  K IL G A L L E N  P I ­
SZE  N A S T Ę P N IE , że m ię d z y  
F B I  i  D e p a rta m e n te m  S pra ­
w ie d liw o ś c i z je d n e j s tro ny , 
a obroną  R u b y ’ego z  d ru g ie j,  
z a w a rte  zo s ta ło  c ic h e  p o ro ż u -

R O B E R T  L .  O S W A L D  — s ta rs z y  
b r a t  d o m n ie m a n e g o  z a b ó jc y  p r e z y ­
d e n ta  K e n n e d y ’eg o .

Modernizacja
„Wołgi"

M O S K W A  P A P . P o p u la rn y  
ra d z ie c k i sam ochód „W o łg a ” 
ukaże  się w k ró tc e  w  n ow e j 
w e rs ji z 1964 r. W óz o trzym a  
w zm o cn io n y  s iln ik ,  udoskona ­
lo n y  s ta r te r,  ła dn ie jsze  i  p ra k ­
tyczn ie jsze  o b ic ia  z m a te r ia ­
łó w  syn te ty c z n y c h . N ie d aw n o  
fa b ry k a  sam ochodów  w  m ieś ­
c ie  G o rk i z w ię kszy ła  d w u k r o t ­
n ie  okres  g w a ra n c y jn y  „W o ł-

Raz na bilion
N O W Y  J O R K  P A P . P an ie  

P h ie s te r i  S e ib e rt z L o u is v il le  
w  s tan ie  K e n tu c k y  (U S A ) p rz y  
g o to w u ją  się do  se tne j ro c z n i­
cy u ro d z in , k tó ra  w yp a d a  29 
lu te g o  b r. S to  la t  życ ia  to  je s t 
ju ż  coś i  zdarza  s ię  ra z  na 100 
tys ię cy . Je dn ak  fa k t ,  że w  te j 
sam ej m ie jscow ośc i z n a jd u ją  
się d w ie  osoby m a jące  po  100 
la t %i  u rodzone 29 lu teg o , z m ie ­
n ia  c a łk o w ic ie  s ta n  rzeczy. Pe­
w ie n  s ta ty s ty k  o b lic z y ł,  że tego 
ro d z a ju  w y p a d e k  zda rzyć  się 
może raz  na 1 b il io n  la t  —  je ­
d y n k a  z dw un a sto m a  ze ra m i!

W łaśn ie  ta k i  w y p a d e k  nastą  
p i ł  w  L o u is v ille .

P O  L U K A S C IIK U , O B E R L S N D E R Z E , M IS C H N IK U , K R U G E R Z E  —  n o w y m  m in is tre m  do 
s p ra w  p rze s ied le ńcó w  w  g a b in e c ie  fe d e ra ln y m  N ie m iec  za cho dn ich  zos ta ł E rn s t L e m  m er.

Z N A M Y  G O  n ie  ty lk o  z je go  u p rz e d n ie j d z ia ła ln o śc i na s ta n o w is k u  m in is tra  d o  sp ra w  
o gó ln on ie m ie ck ich . Z  d a w n y c h  d o k u m e n tó w  R e ichstagu , z  o d n a le z io n y c h  a k t  m in is te rs tw a  
p ro p a g a n d y  I I I  Rzeszy, z ro c z n ik ó w  w ie lu  p ism  faszys to w sk ich  m ożem y sobie o d tw o rz y ć  p rze ­
m ilc z a n ą  dz iś  w  o f ic ja ln y c h  w y d a w n ic tw a c h  z a c h o d n io n ic m ie c k ic h  przeszłość tego pana.

N ie  b y ł to  p rz y p a d e k , że w  1933 ro k u  L e m m e r t r a f i ł  do h it le ro w s k ie g o  a p a ra tu  p ro pa ga n ­
d y  d la  zag ran icy . L e m m e r m ó g ł s ię  b o w ie m  łe g itjo n o w a ć  p rzesz łośc ią  „d e m o k ra ty " ,  k tó re g o  
o p in ia  m o g ła  b ud z ić  z a u fa n ie  w ś ró d  scep tycznych  c z y te ln ik ó w  zagran icznych  p ism . W sp ó ł­
d z ia ła n ie  d a w n y c h  d z ia łaczy  w e im a rs k ic h  w  ra m a c h  now ego sys tem u  p rz y d a w a ło  te m u  sy­
s te m o w i w a lo ró w  p ra w o rzą d n o śc i.

L E M M E R  P R Z E S Z E D Ł  N A  N O W Y , h it le ro w s k i b rzeg bez sp e c ja ln ych  o po rów .
G d y  W e h rm a c h t napada w  s ie rp n iu  1941 ro k u  na  Z w ią ze k  R a d z ie c k i L e m m e r p isze: „P a ­

trz y m y  z  u fn o śc ią  w  przysz łość. N ie m c y  tw o rz ą  w  E u rop ie  w s c h o d n ie j n o w y  porządek. N a ­
szym  ce lem  je s t ra d y k a ln e  u s u n ię c ie  re ż im u  bo lsze w ick ieg o ".

„GODNY“ NASTĘPCA
K lę s k a  I I I  Rzeszy b y ła  i  je go  osob is tą  k lę ską . L e m m e r je d n a k ,  k tó r y  ła cno  p rz e ś liz n ą ł się 

z W e im a ru  d o  I I I  Rzeszy i  te ra z  a u to m a ty c z n ie  się p rz e s ta w ił.  Z n a la z ł s ię  w  s tre fie  ra ­
d z ie c k ie j.  W s tą p ił do w s c h o d n ie j C D U , a na  je j  p ie rw szym  z je źdz ie  w  1948 ro k u  g rz m ia ł na ­
w e t:  „Jeszcze w ię ksza  (n iż  c z ło n k ó w  N S D A P ) odp ow ie dz ia ln ość  za z b ro d n ie  h it le ry z m u  ob­
c iąża  lu d z i znad  R enu  i  R u h ry , k tó rz y  ja k o  p rz e d s ta w ic ie le  n a jw ię k s z e g o  k a p ita łu  
s ta ra l i się zn iszczyć re p u b lik ę  w e im a rs k ą . W ła śn ie  on i d a w a li H it le ro w i p ien iądze , k tó re  
u m o ż liw iły  naz is tom  uzyskać p rzew agę nad  in n y m i p a r tia m i" .  W  t jrm  czasie L e m m e r godzi 
s ię  ró w n ie ż  n a  p o s ta n o w ie n ia  P oczdam u dotyczące  d e tro n iz a c j i b a ro n ó w  w ę g la  i  s ta li.

B y ła  to  je d n a k  ty lk o  ta k ty k a  sp ry tn e g o  gracza  —  k o n iu n k tu ra lis ty .  G dy  w  s tre fie  ra d z iec ­
k ie j jego  przeszłość zosta je  o s ta te c z n ie  u ja w n io n a , L e m m e r ućiek.»  na  zachód, g dz ie  ja k o  
„n a w ró c o n y ”  i  „p o lity c z n ie  p rz e ś la d o w a n y  p rzez  k o m u n iz m " zd obyw a  p o k la s k  n a  lic z n y c h  
im p re za ch  a n ty k o m u n is ty c z n y c h , y r  czasie d e m o n s tra c ji re w iz jo n is ty c z n y c h ,

JO E  B . B R O W N  —  p r z e w o d u  hi
c z ą c y  s ą d u  w  p ro c e s ie  R u b y ’ eg o .

m ie n ie , że osoba Lee Oswalda! 
w  ogóle n ie  w y p ły n ie  w  cza-, 
s ie  procesu, z w y ją tk ie m  k ró t ­
k ie go  s fo rm u ło w a n ia  w  a k e ia  
o skarżen ia .

In fo rm a c je  d z ie n n ik a  h e a r-  
s tow sk ieg o  w s k a z u ją , że obec­
n ie  ju ż  n a w e t w ła d ze  fe d e ra l­
ne za czyna ją  pod e jm o w ać go­
rą czko w e  w y s iłk i,  a b y  u k ry ć  
co raz  w y ra ź n ie j ry s u ją c ą  się 
p ra w d ę  o  osobie  O sw a lda . U -  
d z ia ł H o ove ra , tw ó rc y  ta jn e j 
p o l ic j i  p o lity c z n e j,  jednego  2  
p rz y w ó d c ó w  „p o lo w a ń  na  cza­
ro w n ic e ” , n ie  może budzić  
z d z iw ie n ia , zw łaszcza, że F B I 
m a  n ie je d n o  d o  u k ry c ia  W 
te j b ru d n e j a fe rze . Z d u m ie w a ­
ją ce  n a to m ia s t i  n ie m o ż liw a  
do w y tłu m a c z e n ia  je s t  zaanga­
żow an ie  s ię  D e p a rta m e n tu  
S p ra w ie d liw o ś c i —  na  k tó re ­
go cze le  stod b ra t  z a m o rdo w a ­
nego p re zyde n ta , R o b e rt K e n ­
nedy.

p o s z c z e g ó ln y m i p a ń s tw a m i,  
n ie  w s p ó łp ra c a  ta  o b e jm u je  46 k r a  
jó w  A f r y k i ,  A * J i  i  A m e r y k i  Ł a ­
c iń s k ie j,  p a ń s tw a  e u r o p e js k ie  o r a *  
S ta n y  Z je d n o c z o n e . D o  k o ń c a  1961 
r o k u  ‘J u g o s ła w ia , w  r a m a c h  p o m o ­
c y  te c h n ic z n e j ,  w y s ła ła  d o  k r a jó w  
E u r o p y  z a c h o d n ie j 1 d o  S ta n ó w ! 
Z je d n o c z o n y c h  8 000 s p e c ja lis tó w ! 
d la  p o d n ie s ie n ia  k w a l i f i k a c j i  z a w o  
d o w y c h , zaś d o  p a ń s tw  E u ro p y ! 
w s c h o d n ie j —  o k o ło  1609. W  ty ra -  
czas ie  w  J u g o s ła w ii  p ra c o w a ło  83S 
e k s p e r tó w  z a g r a n ic z n y c h  n a d  r o z ­
w ią z a n ie m  p r o b le m ó w  o b ję ty c h  
u m o w a m i o  w s p ó łp r a c y  n a u k o w o - , 
te c h n ic z n e j.  Z e  s w e j s t r o n y  J u ­
g o s ła w ia  p r z y ję ła  w  ty m  cza s ie  n a  
n a u k ę  i d o s k o n a le n ie  fa c h o w e  o k o ­
ło  1 400 osó b  c k r a jó w  r o z w i ja ją ­
c y c h  s ię  i  o k o ło  t  500 s typendystom ®  
z  k r a jó w  e u r o p e js k ic h .  J e d n o c z e ś ­
n ie  660 e k s p e r tó w  ju g o s ło w ia ń s k ic h  
o d d a ło  s w e  u s łu g i  w  p a ń s tw a c h  
r o z w i ja ją c y c h  s ię  i  w  k r a ja c h  e u ­
ro p e js k ic h .

1700 000 T U R Y S T Ó W

J a k  in fo r m u je  p ra s a  Ju g o s ło w ia ń i 
s k a , w  1963 r o k u  p r z e b y w a ło  o g ó ­
łe m  w  J u g o s ła w ii  I  700 000 tu r y s t ó w
z a g ra n ic z n y c h ,  c z y l i  o 44 p ro c . w ię j 
c e j n iż  w  r o k u  p o p rz e d n im .  W y ­
d a l i  o n i  o g ó łe m  o k o ło  66 706 000 d o ­
la r ó w  U S A , c z y l i  o  p o n a d  70 p ro c *  
w ię c e j n iż  w  r o k u  1962. J e ż e l i  cha» 
c iz i o  w p ły w y  -d e w iz o w e , to  d o c h o ­
d y  z  t u r y s t y k i  z a jm u ją  w  J u g o ­
s ła w i i  s zó s tą  p o z y c ję  n a  l iś c ie  d ®  
c h o d ó w .

P O K R Ó T C E

*  W ła d z e  ju g o s ło w ia ń s k ie  p o d ję ły  
d e c y z ję  o  c a łk o w it y m  z n ie s ie n ia  
c e ł n a  - k a w ę , h e rb a tę  i  n ie k tó r e  i »  
ne  a r t y k u ły  k o n s u m p c y jn e .  Im p o r ­
to w a n e  z k r a jó w  t r o p ik a ln y c h .  
*  A d r ia t y c k a  żegSuga m o r s k a  s a p o  
w ie d z ia ła  p o d n ie s ie n ie  o p ła t  zai 
p rz e ja z d  p a s a ż e ró w  I  p rz e w ó z  t o ­
w a r ó w  ś re d n io  •  16 p r o c .  i  d a .  1* 
I V  b r .  (C E T )



p o g lą d y i STRONA 4K
„M Ę C ZE N N IK " 
za komorne...

T a m t o  X X - l e c i e

KONKURENCJA
IN T E R E S U J Ą C E  S Ą  s ta re  n o ta tk i p ra sow e , w s p o m n ie n ia  

i  d o k u m e n ty . Na p rz y k ła d  d e k re t m a rsza łka  P iłsu dsk ieg o , 
w y d a n y  14 lis to p a d a  1918 ro k u  z o k a z ji o b ję c ia  w ła d z y  w; 
Polsce:

W C Z E S N Y M  R A N K IE M  30 
fetycznia b r. ks ią d z  S ta n is ła w  
.G rabow sk i, proboszcz p a r a f i i  
pod  w e zw a n ie m  św. Józefa 
p rz y  kośc ie le  św. Jana  w  S ta r ­
g a rd z ie  zos ta ł z a trz y m a n y  p rzez 
p o b o rc ó w  U rzęd u  K o m o rn ic z e ­
go W y d z ia łu  F inansow ego  P re ­
z y d iu m  P R N , k tó rz y  go u p rz e j 
m ie  p o p ro s ili,  b y  b y ł  łaskaw - 
iid a ć  się w ra z  z  n im i na p leb a ­
n ię  w  ce lu  u re g u lo w a n ia  swych- 
o g ro m n ych  i za le g łych  od la b  
Zobow iązań  w obec pań s tw a . 
K s ią d z  S t*  G ra b o w s k i o d m ó w iły  
(Wobec \tego , w c ią ż  z zachow a­
n ie m  n ien a ga n nych  fo rm , zapro  
ezono go d o  na jb liższe g o  k o m i­
s a r ia tu  M O , gdzie , zgodnie  z 
p rz e p is a m i p ra w n y m i d o k o n a ­
no  re w iz j i  o sob is te j, sp row adza  
ją c e j s ię  zresztą  do  o tw a rc ia  
te c z k i, k tó rą  ks ią d z  m ia ł p rz y  
.sobie. Z n a lez io n e  w  n ie j 38 t y ­
s ię cy  z ło ty c h  s k o n fis k o w a n o  na 
p o k ry c ie  części d łu g ó w  w obec 
p ań s tw a . K s iędza  jeszcze ra z  
p rzeproszono, w y d a n o  o dpow ie  
d n ie  p o k w ito w a n ie  i  zw o ln ion o .

W  dzies ięć d n i późn ie j, 9 lu ­
tego  ks . S t. G ra b o w s k i w y g ło ­
s i ł  kazan ie , w  k tó n r n  skoncen­
tro w a ł s ię  n a  „g n ę b ie n iu  k o ­
śc io ła ”  w  Polsce L u d o w e j, 
W skazu jąc  ja k o  p rz y k ła d  fa k t  
„z ra b o w a n ia ”  m u  p ie n ię d zy  
p rzez  u rz ę d n ik ó w  p a ń s tw o ­
w y c h . K a zn o d z ie ja  ro z d z ie ra ł 
sza ty  nad  rz e k o m y m  „u p a d ­
k ie m  p ra w o rz ą d n o ś c i” , „sam o­
w o lą ”  i  „g w a łc e n ie m  k o n s ty tu ­
c y jn y c h  p ra w  c z ło w ie k a ” . O 
je d n y m  ty lk o  n ie  w s p o m n ia ł 
a n i s ło w e m : o  p rzyczyn ach , k tó  
¡re s k ło n i ły  w ła d ze  fin a n so w e  
d o  ta k  b lis k ie g o  za jęc ia  s ię  je ­
go  osobą. A  zn a ł te  p rz y c z y n y  
doskona le ...

B U D Y N K I M IE S Z K A L N E  na 
tZ iem iach  Z a cho d n ich  są w ła s ­
n ośc ią  pań s tw a . U ż y tk o w n ic y , 
je ś li n ie  n a b y li t y tu łu  w ła s n o -

Mlekć, jaja, drób

PRZEBIEG
SKUPU

C Z Y T E L N IK Ó W  naszych za­
in te re s u je  zapewne in fo rm a c ja , 
ja k  w  p ie rw s z y c h  k ilk u d z ie s ię ­
c iu  d n ia c h  bieżącego ro k u  p rze  
tri ega w  naszym  w o je w ó d z tw ie  
s ku p  m le k a  i  n a b ia łu . O  w ia ­
d om ości p o p ro s iliś m y  k ie ro w ­
n ik a  W ydz. S ku p u  P rez. W R N  
i— Ja na  B IE L IC K IE G O .

B ardzo  p o m y ś ln ie  przeb iega  
s k u p  m leka . W  s ty c z n iu  r o ln i­
cy  S zczecińskiego d o s ta rc z y li o 
¡1 m ilio n  l i t r ó w  m le k a  w ię c e j 
n iż  w  s ty c z n iu  ub. ro k u . P o ­
d o b n ie  je s t w  lu ty m . P rz e w i­
d u je  się, że s k u p i się o ok. 800 
tys . 1. m le k a  w ię c e j. Są to  spo­
d z iew ane  e fe k ty  n ied a w n ych  
posun ięć , przede  w s z y s tk im  
p odw yższen ia  cen s ku pu  oraz 
ła p e w n ie n ia  w ię k s z e j ilo śc i 
pasz.

R ó w n ie ż  w ię c e j  m i  w  a n a lo g ic z ­
n y m  o k re s ie  u b . r o k u  s k u p u je  się 
ja je k ,  c h o ć  p la n y  n ie  są w y k o n y ­
w a n e . D u ż a  w  ty m  w in a  G m i n - , 
n y c h  S p ó łd z ie ln i  „S a m o p o m o c  
C h ło p s k a ” , k tó re ,  m im o  d y r e k ty w  
P r e z y d iu m  W R N , n ie  r o b ią  w s z y ­
s tk ie g o , a b y  s k u p  z w ię k s z y ć . N a ­
le ż a ło b y  ro z w in ą ć  s ie ć  p u n k tó w  
s k u p u  i r e g u la r n ie  z a b ie ra ć  s ta m ­
tą d  d o s ta w ia n e  ja j k a .  B y w a  b o ­
w ie m ,  i  to  czę s to , że p u n k t  n ie  
m a ją c  ju ż  m ie js c a  n a  s k ła d o w a n ie  
j a j ,  z a p rz e s ta je  s k u p u .

S k o ro  m o w a  o ja jk a c h ,  w s p o m ­
n i jm y  je szcze , że G S -y  w y k a z u ją  
p o d o b n ie  m a ło  in i c ja t y w y  w  s k u ­
p ie  d r o b iu .  P ta c tw a  je s t  o  w ie le  
w ię c e j  n iż  s k u p u ją  p u n k t y ,  je d n a k  
w  n ie d o s ta te c z n y m  s to p n iu  s to s u ją  
o n e  o b o w ią z u ją c ą  fo rm ę  s k u p u  
o b w o ź n e g o . P o  k u r y  t r z e b a  p o je ­
c h a ć  do  c h ło p a  a n ie  c z e k a ć  z z a ­
ło ż o n y m i r ę k a m i.  W  p r a c y  a p a r a ­
t u  s k u p u  G S  p o w in n a  z a te m  n a ­
s tą p ić  za s a d n ic z a  z m iŁ n ą  (  to  ja k  
n a jp r ę d z e j .  (aż)

ści, pozos ta ją  na p ra w a c h  na ­
je m có w , tzn. od p ań s tw a  w y ­
n a jm u ją  lo k a le  m ieszka ln e  i  z 
tego ty tu łu  p lą c ą  u s ta lo n y  
czynsz. T e n  p ra w n y  o bo w ią ze k  
p łace n ia  czynszu  za z a jm o w a n y  
lo k a l je s t ta k  o c z y w is ty , że na 
o gó ł n ik o m u  z nas n ie  p rz y c h o  
d z i d o  g ło w y  m y ś l, b y  go po­
daw a ć w  w ą tp liw o ś ć .

J e s t je d n a k ,  j a k  a ię  o k a z u je , 
g r u p a  o b y w a te l i ,  k t ó r z y  d ą żą  do  
p o s ta w ie n ia  sdę p o n a d  p o w s z e e h  
n ie  ■ ¡ o b o w ią z u ją c y m i-  p r a w a m i.  
M a m  t u  n a  m y ś l i  n ie k tó r y c h  d u ­
c h o w n y c h  n a  Z ie m ia c h  Z a c h o d ­
n ic h .  Z a jm u ją c  w  c e la c h  m ie s z ­
k a ln y c h  b u d y n k i  n a le ż ą c e  d o  p a ń  
s tw ą  u w a ż a ją , że o b o w ią z e k  p ła c e  
»»a c z y n s z ó w  n ie  d o ty c z y  ic h .  I  
n ie  p ła c ą ! A b y  n ie  b y ć  g o ło s ło w ­
n y m —  z a le g ło ś c i z  t y t u łu  z a le g ­
ł y c h  ; c z y n s z ó w  w  w o j»  s z c z e c iń ­
s k im  p r z e k ra c z a ją  k w o tę  t r z e c h  
m il io n ó w  z ło ty c h .  P r y m  d z ie rż y  
m ia s to  S z c z e c in  — g r u b o  p o n a d  
m a lio n  z ł ,  p o w ia t  s ta r g a r d z k i  — 
p o n a d  p ó ł  m il io n a .  K s ią d z  W ie ­
s ła w  S to ja c z e k  z  S u c h a n ia , k t ó r y  
z a jm u je  8 - p o k o jo w y  d o m  o  p o ­
w ie r z c h n i  m ie s z k a ln e j 23G m e ­
t r ó w  k w a d r a to w y c h  n ie  p ła c i  c z y n  
s'ztł o d  1359 r o k u .  W s p o m n ia n y  
ju ż  k s ią d z  S ta n is ła w  G r a b o w s k i  ze 
S ta r g a rd u ,  w  k tó re g o  1 6 -p o k o jo -  
W y m  d o m u  n a  je d n ą  z a m e ld o w a ­
n ą  n a  s ta łe  oso bę p r z y p a d a  5! 

,m  k w .  p o w ie r z c h n i  m ie s z k a ln e j,  
.w in ie n :  je s t  p a ń s tw u  z t y t u ł u  z a le g  
ł y c h  c z y n s z ó w  p o n a d  200 ty s .  z ł.

D laczego n ie  p łacą? C zyżby 
n ie  m ie l i  z czego? T a k ie g o  a r ­
g u m e n tu  n ie  podnoszą n a w e t 
sam i d u c h o w n i. N ie  je s t d la  
n ik o g o  ta je m n ic ą , że k a p ła ń ­
s tw a  je s t  u  nas je d n y m  z b a r­
d z ie j lu k ra ty w n y c h  zaw odów . 
Także  k w o ta  38 ty s ię c y  z ło ty c h , 
zna lez iona  u ks. S t. G ra b o w ­
skiego , n ie  w y d a je  s ię  ś w ia d ­
czyć o  szczegó lnym  u bó s tw ie  
p a ra f ii.  O dp o w ie dź  może być 
chyba  ty lk o  je d n a : n ie k tó rz y  
d u c h o w n i z a p o m n ie li o ty m , że 
są o b y w a te la m i p ań s tw a , w  
k tó r y m  ż y ją  i  w o be c k tó rego  
m a ją  ta k ie  same o b o w ią z k i ja k  
w szyscy  o b y w a te le , k o rz y s ta ­
ją c  z ty c h  sam ych p ra w . Je ś li 
w ię c  ks. S t. G ra b o w s k i, za swą 
iś c ie  obszarn iczą  p o w ie rzch n ię  
m ieszka ln ą , n ie  p ła c i od la t  
czynszu, to  n ie  m a  żadnych  
podstawy "p ra w n y c h  czy poza­
p ra w n y c h , b y  tra k to w a n o  go 
inacze j n iż  p o tra k to w a n o  by 
o b y w a te la  Ik s iń s k ie g o .

T ym czasem , g dy  po okres ie  
p o b ła ż liw o ś c i p a ń s tw o  s k o rz y ­
s ta ło  w reszc ie  ze sw ych  p ra w  
i  ks. S t. G ra b o w s k i m u s ia ł za ­
p ła c ić  p rz y n a jm n ie j sk ro m n ą  
część tego , co b y ł w in ie n ,- te n ż e  
w y k o rz y s ta ł am bonę  do  b ia d a ­
n ia  nad  g w a łc e n ie m  p ra w a . A  
co m ó w i p ra w o , 'k tó rego  ta k  
go rącym  rz e c z n ik ie m  je s t ks ią dz  
G ra bo w sk i?

U s ta w o  z 6. V I.  1958 i* . 'o  ścią 
g an i u  na leżności p ań s tw a  z  t y ­
tu łu  n a jm u  lo k a l i  (Dz. U st. 
35/156/58) s tw ie rd za :

„ A j t .  1. 1. N a le ż n o ś c i p a ń s tw a
z t y t u łu  n a jm u  l o k a l i  w  b u d y n ­
k a c h  p o z o s ta ją c y c h  w  z a rz ą d z ie  
o r g a n ó w  p r e z y d ió w  r a d  n a ro d o ­
w y c h  łu b  w  z a rz ą d z ie  je d n o s te k  
p a ń s tw o w y c h ,  p r z y p a d a ją c e  od  ©- 
só b  f iz y c z n y c h  i  p r a w n y c h  n ie  bę 
d ą c y c h  je d n o s tk a m i g o s p o d a r k i u -  
s p o łC c z n io n e j, n ie  u is z c z o n e  w  t e r ­
m in ie  p ła tn o ś c i p o d le g a ją  w ra z  
z o d s e tk a m i z a  z w ło k ę  i  k o s z ta ­
m i e g z e k u c y jn y m i p rz y m u s o w e m u  
ś c ią g n ię c iu  od  d łu ż n ik a  w  t r y b ie  
e g z e k u c j i  a d m in is t r a c y jn e j  ś w ia d ­
cze ń  p ie n ię ż n y c h ” .

Za szczególne b e z p ra w ie  ks. 
S t. G ra b o w s k i u zna ł d oko na n ie  
re w iz j i  osob is te j. Tym czasem  
D e k re t z 28. I. 1947 r .  o  egze­
k u c j i  a d m in is tra c y jn e j ś w ia d ­
czeń p ien ię żn ych  (Dz. U st. 
21/84/47, 7/78/50, 46/225/53 i
11/38/58) m ó w i:

„ A r t .  34. 1. J e ż e li c e l e g z e k u c j i  
te g o  w y m a g a ,  o rg a n  e g z c k u c y jn y  
z a rz ą d z i o tw o r z e n ie  p o m ie s z c z e ń  
i  s c h o w k ó w  d łu ż n ik a  o ra z  p rz e s z u ­
k a  je g o  ' p o m ie s z c z e n ia  1 i  sch o w  k i .  
G d y b y  to  n ie  w y s ta r c z a ło  lu b  g d y  
b y  d łu ż n ik  c h c ia ł s ię  w y d a l ić ,  o r  
g a n  e g z e k u c y jn y  m o że  p rz e s z u ­
k a ć  o d z ie ż , k tó r ą  d łu ż n ik  m a  n a  
so b ie ” .

C yto w an e  p rz e p is y  p ra w n e  
o bo w ią zu jące  w  P R L  n ie  są n i­
czym  n o w y m . P od o bn ie  b y ły  te  
s p ra w y  re g u lo w a n e  u nas przed 
w o jn ą , podobn ie  re g u lo w a n e  są 
d z iś  w e  w s z y s tk ic h  c y w illz o w a

n ych  k ra ja c h . T o  je s t zro zu m ia  
łe  —  p a ń s tw o  m u s i s ię  b ro n ić  
p rze d  ty m i,  k tó rz y  in te re s  ogól 
nospo łeczny  c h c ie lib y  p od po ­
rz ą d k o w a ć  w ła s n y m , m a ły m  ón 
teresom .

O ja k im  zatem  p og w a łce n iu  
p ra w a  m ó w ił z  a m b o n y  ks. St. 
G ra bo w sk i?  T o  on i  je m u  p o ­
d o b n i zn a le ź li się w  k o n f lik c ie  
z  p ra w e m , gdy u z n a li, że ic h  
n ie  d o tyczą  p rze p isy , o bow jązu  
jące  w s z y s tk ic h . Z resz tą  n ie  
b y ł to  p ie rw s z y  k o ń f ł ik a t  ks. S t 
G ra bo w sk ie g o  z  p ra w e m . W  
u b .r. s ta n ą ł on  p rzed  sądem za 
sa m o w o lne  u sun ięc ie  za ję ty c h  
na  p o k ry c ie  za leg łego p od a tku  
dochodow ego p rz e d m io tó w  i  zo 
s ta ł skazany na 5 m ies ięcy 
a resztu  z zaw ieszen iem  w y k o ­
n an ia ' k a ry  na okres  4 la t.  A le  
to  ju ż  in n a  h is to r ia ...

T A D E U S Z  S IW E K

„ L IC Z Ą C  S IĘ  *  p o tę ż n y m i p r ą ­
d a m i,  zw  y c ię ż a ją c y m i d z i s ia j ' na  
Z a c h o d z ie  i  W s c h o d z ie  E u ro p y ,  
z d e c y d o w a łe m  s ę  —  p is z e  ów cizes 
n y  n a c z e ln ik  p a ń s tw a  — z a m ia n o ­
w a ć  p re z y d e n te m  g a b in e tu  p a n a  
p o s ła  Ig n a c e g o  D a s z y ń s k ie g o ” .

J A K IE  T O  B Y Ł Y  te  potęż­
ne- p rą d y , zw yc ię ża jące  na Z a ­
chodzie  i  W schodzie  E uropy?  
W y m ie n ia  je  d o k ła d n ie j sam 
D a szyńsk i w  siwoich „P a m ię tn i 
k a c h ” :

„ D O O K O Ł A  P O L S K I p a n o w a ła  
z w y c ię s k a  r e w o lu c ja .  R o s ja  i  U -  
k ra J n a  m ia ły  j u ż  o d  r o k u  r z ą d  bo4 
s a e w ie k i ( w  N ie m c w e c h  i  n a  W ę ­
g rz e c h  r ó w n ie ż  w rz a ło ) .  P o ls k ie  
k la s y  p o s ia d a ją c e  s k o s tn ia ły  w  
„ p a s y w iz m ie ” ; c h ło p i ,  r o b o tn ic y  
i p a t r io ty c z n a  in te l ig e n c ja  z n a jd o ­
w a l i  s ię  w  s ta n ie  s i ln e g o  p o d n ie c ę  
n ia  re w o lu c y jn e g o .  O b ję c ie  r z ą ­
d ó w  p rz e z  k a p i ta l is tó w  m ie js k ic h  
e r y  w ie js k ic h  w y w o ła ło b y  t a k  s i l ­
ne fe r m e n ty  w  m a s a c h , że z r o z u ­
m ia ły  t o  n a w e t  k o n s e r w a ty w n e  
s p o łe c z n e  s fe r y  w  K r ó le s tw ie  1 G a

Piękne są nie tylko PortugalkL.

,  P ię k n e  są d z ie w c z ę ta  z P o r t u g a l i i ”  — t o  t y t u ł  p io s e n k i ja k ą  
o p ie w a ją  „ N ie z a p o m in a jk i ”  —  u c z e n n ic e  T e c h n ik u m  C h e m ic z n e g o  
w  S z c z e c in ie , k tó r e  b r a ły  u d z ia ł w  n a s z y m  fe s t iw a lu .  K ie r o w n ic z ­
k ą  z e s p o łu  je s t  p . K r y s t y n a  G A Z D O W IC Z . N a  z d ję c iu :  M ie c z y s ła ­
w a , D a n u ta , J a g o d a , K r y s t y n a ,  B o ż e n a  Iz a  i  I r k a  —  w  p io s e n c e  
o d z ie w c z ę ta c h  z P o r t u g a l i i ,

, F o to  — S t. C IE Ś L A K

JHó/' <¡zef; mć /  kołec/a ¿

Niepotrzebni mogą odejść?
J E S T E M  Z W Y K Ł Y M  p r a c o w n ik ie m  P K P , od  k i l o f a  i  ło p a ty .  N a  m r o  

z ie , ś n ie g u  i  de szczu . T a k a  p ra c a  w  s ta rs z y c h  la ta c h  m e  s p r a w ia  
p r z y je m n o ś c i.  C.o g o rsza , z w ie r z c h n ic y  są n ie u p r z e jm i,  od  to r m is t r z a  
d o  z a w ia d o w c y . J e ż e li n ie  p o t r a f ię  w y k o n a ć  p o w ie r z o n e j  m i  p r a c y  
d o b rz e  (m o że  za w c z e ś n ie  c z ło w ie k  w  53 r o k u  ż y d »  r o b i  się n ie d o ­
łę ż n y ? )  z a ra z  s ię  s p o ty k a  z p rz e ś la d o w a n ia m i,  a z w ła s z c z a  czę s to  w y ­
p o m in a ją  m i,  że b y łe m  n a  k u r s ie  k o re s p o n d e n tó w  c h ło p s k ic h  w  W a r ­
s z a w ie  w  1932 r .  i  p is z ę  o r ó ż n y c h  s p ra w a c h , a  sa m  n ie  je s te m  w  p e ł­
na p r z y d a tn y m  p ra c o w n ik ie m  b o  n o r m y  n ie  w y k o n u ję .  Z  k a ż d y m  
d n ie m  ż y c ie ’  m i b r z y d n ie ,  a le  ż y ć  m u szę  —  je s te m  o jc e m  7 d z ie c i.

C h ę tn ie  o d s z e d łb y m  ze s w e g o  z a k ła d u ,  g d y b y  n ie  to ,  że m a m  tu  za 
sob ą  ju ż  12 ła t  p r a c y .  Z ło ż y łe m  p o d a n ie  o  p rz e n ie s ie n ie  m n ie  n a  i n ­
n y  o d c in e k  r o b ó t  d ro g o w y c h . O d p o w ie d z ia n o  m i,  że je ż e l i  c h c ę , t o  
m o g ą  m n ie  z w o ln ić ,  a le  n a  p rz e n ie s ie n ie  s ię  n ie  g o d zą .

T r a d y c ją  p ra c y  w  je d n y m  z a k ła d z ie  o jc a  i  s y n a  je s t  na  p e w n o  d o ­
b r a ,  w o la łb y m  je d n a k  n ie  d o c z e k a ć , ż e b y  m o je  d z ie c i b y ły  ta k  t r a k ­
to w a n e  ja k  ja .  K O L E J A R Z

Ludzie i przepisy
—  J E S T E M  E L E K T R Y K IE M , p r a c u ję  p r z y  r e m o n ta c h  s la lk ó w  i  l u ­

b ię  s w ó j za w ó d . J e s te m  te ż  p r z y w ią z a n y  d o  sw e g o  z a k ła d u , g d y ż  c a la  
z a ło g a  w ra z  z k ie r o w n ic tw e m  tw o r z ą  z g r a n y  k o le k t y w .

P e łn ię  o b o w ią z k i m is t r z a - e le k t r y k a  i  s to s u n k i  z p r a c o w n ik a m i 
u k ła d a ją  m i  się b a rd z o  d o b rz e . C h ę tn ie  z n im i  p ra c u ję . S ę k  je d n a k  
w  t y m ,  że m o g lib y ś m y  r o b ić  w ię c e j,  g d y b y  n ie  z u p e łn ie  d la  na s  n ie z ro  
z u m ia łe  p rz e p is y . J e s te ś m y  p r a c o w n ik a m i S p ó łd z ie ln i P r a c y  p a r a ją ­
c e j s ię  r e m o n ta m i s ta tk ó w .  W ia d o m o  p o w s z e c h n ie , że s to c z n ie  r e ­
m o n to w e  n ie  są w  s ta n ie  z a s p o k o ić  w s z y s tk ic h  p o tr z e b  f l o t y  h a n d lo ­
w e j  i  r y b a c k ie j .  M im o  to ,  g d y  P Ż M  ch ce  n a m  z le c ić  n a p ra w ę  s ta t ­
k u ,  m u s i  w p ie rw  d o s ta ć  o d m o w ę  w y k o n a n ia  t e j  p r a c y  p rz e z  s to c z n ię  
r e m o n to w ą .  N ie  m o ż e m y  z ro z u m ie ć  t e j  d y s k r y m in a c j i .  N ie  je s te ś ­
m y  p rz e c ie ż  p r y w a t n y m  p r z e d s ię b io rs tw e m . P r a c u je m y  p o ­
d o b n ie  ja k  za ło ga  s to c z n i r e m o n to w e j  d la  n a s z e j g o s p o d a rk i,  m o ż e m y  
r o b ić  w ię c e j  i le p ie j ,  g d y b y  t r a k t o w a n o  n a s  in a c z e j.  N ie  le ż y  lo  
z re s z tą  w  n a szym  in te r e s ie ,  a le  p rz e d e  w s z y s tk im  w  in te r e s ie  g o s p o ­
d a r k i ,  k t ó r a  p o n o s i s t r a t y  n a  s k u te k  z b y t  d łu g ic h  p rz e s to jó w  r e m o n to  
w y c h  s ta tk ó w .  M o ż e m y  le ż  ś w ia d c z y ć  u s łu g i  r e m o n to w e  n a  e k s p o r t  
i  z a ra b ia ć  d e w iz y . P rz y z n a m  s ię , że czase m  o p a d a ją  m i  rę c e , b o  n ie  
p o t r a f ię  w y ja ś n ić  m o im  w s p ó łto w a rz y s z o m  d la c z e g o  ta k  je s t .  d la c z e g o  
m y  czase m  n ie  m a m y  p r a c y ,  ch o ć  s to c z n ia  r e m o n to w a  n ie  je s t  w  s ta ­
n ie  w y w ią z a ć  się z u m ó w .

Z  b e z p o ś re d n im  z w ie r z c h n ik ie m  w s p ó łż y c ie  u k ła d a  m i s ię  b a rd z o  
d o b rz e , k ie r o w n ik  o c e n ia  łu d z i  w e d łu g  u m ie ję tn o ś c i.  J e s t o n  te ż  d o ­
b r y m  o rg a n iz a to re m , le c z  je m u  ta h ż e  u t r u d n ia ją  ż y c ie  n ie ż y c io w e  
p rz e p is y .

Z d a rz a ją  s ię  jeszcze  p e w n e  n ie p o ro z u m ie n ia  m ię d z y  r o b o tn ik a m i,  a 
p r a c o w n ik a m i u m y s ło w y m i,  b o  c i o s ta tn i z a d z ie ra ją  n o s a , a le  o g ó ln ie  
n ie  je s t  ź le . Je s te ś m y  jeszcze  z a k ła d e m  m ło d y m  i  s y tu a c ja  u le g n ie  na  
p e w n o  z m ia n ie .

M IS T R Z -E L E K T R Y K

l ic  j l .  M U S IA Ł E M  (p o d k re ś le n ie  
m o je  — J .  K . )  z a te m  a a cząć  p ra c ę  
n a d  u tw o r z e n ie m  rz ą d u  s k r a jn i©  
d e m o k r a ty c z n e g o ” .

C Z Y  J E D N A K  „m ie js c y  1 
w ie js c y  k a p ita liś c i”  c h c ie li n a  
p ra w d ę  w  Polsce rzą d u  s k ra j­
n ie  d em okra tycznego?  N ie ! 
Z g o ła  in n e  m ie li cele, p o w ie rza  
ją c  p re m ie ro w s tw o  soc ja liśc ie  
(p ra w ico w e m u ). C h o d z iło  im  
po  p ro s tu  o  o s łab ie n ie  f a l i  ra ­
d y k a liz m u . P rz y z n a je  to  ż re sz  
tą  n ied w u zn aczn ie  tenże D a­
s z y ń s k i w e  w s p o m ń ia n y c h  ju ż  
tu  „P a m ię tn ik a c h ” ; za s ta n aw ia  
ją c  się, ja k  i  je g o  m o co da w cy:

„ C z y  j a  j a k o  p r e m ie r  i  m ó j  * a  
b in e t  z d o ła m y  p o w s tr z y m a ć  ruch 
r e w o lu c y jn y ? . . . ”

Z d o ła li .  J a k  tego dow odzą  
d z ie je  d w u d z ie s to le c ia  ta m te j 
„R z e c z y p o s p o lite j” . C h e łp io n o  
się  w ów czas rz ą d a m i p a r la m e n  
ta rn y m i w  Polsce, „s w o b o d y ”  
p a r la m e n ta rn e  u w a ż a ją c  w  
w ia d o m y c h  s f e r a c h z a  szczy, 
ty  b u rż u a z y jn e j d e m o k ra c ji.

L e ż y  o to  p rzede  m n ą  g ru b y , 
bogato  o zdo b ion y  f o l ia ł  —  wy, 
dana w  ro k u  1928 ks ięga  „P a r ­
la m e n t R ze czypo sp o lite j P o l­
s k ie j” . C zy ta m  w  n ie j:

„ Ż E B Y ' S IĘ  W Y B IĆ  n a  je d n o  z 
c z o ło w y c h  m ie js c ,  ż e b y  p r z e jś ć  
prze iz  w s z y s tk ie  f i l t r y  i  z n a le ź ć  s ię  
o s ta te c z n ie  w  p r z e d s ta w ic ie ls tw ie  
n a ro d o w e m , d o  te g o  tr z e b a  m ie ć  
d u ż o  s p r y tu ,  z rę c z n o ś c i i  u m ie ję t ­
n o ś c i ż y c io w e j. . .  a  to  p r z y  s z a lo ­
n e j K O N K U R E N C J I  n ie  je s t  t a k ie  
ła tw e ” . ( P o d k re ś le n ie  m o je  — J . 
K . ) .

W  T Y M Ż E  1928 ro k u  w  p o l­
s k im  p a rla m e n c ie  zas iada ło : 30 
w ie lk ic h  b a n k ie ró w  i  fa b ry k a n  
tó w , 37 o bs z a rn ik ó w  —  w  ty p y  
12 k s ią ż ą t i  h ra b ió w  —  16
ks ięży, k ilk u n a s tu  p u łk o w n i­
kó w , k ilk u d z ie s ię c iu  w yższych ’ 
u rz ę d n ik ó w . P rz e d s ta w ic ie li ro  
b o tn ik ó w  b y ło : w  S e jm ie  —  
13, w  Senacie  —  1. Żaś w
S e jm ie  z ro k u  1935 w ś ró d  250 
pos łó w  ro b o tn ic y  n ie  m ie li w, 
o gó le  a n i jednego  p rz e d s ta w i­
c ie la .

K o n k u re n c ja  (p a trz  w y ż e j)  
to  w y ra ż e n ie  h an d low e . Is to t ­
n ie , każdo razow e  w  w y b o ra c h  
do p a r la m e n tu  zw y c ię s tw o  o bo  
zu  rządow ego  o d b ija ło  się... 
zw yżką  na g ie łdz ie . K ra k o w s k i 
„I lu s -tro w a n y  K u r ie r  Codzien­
n y ”  z 19. X I I .  1930, po  w y b o ­
ra c h  w  ty m  ro k u  don os i: i

„ P O  O T R Z Y M A N IU  in fo r m a c j i  o  
z w y c ię s tw ie  w y b o rc z y m  l i s t y  n r  1 
( rz ą d ó w  e j —  p r a y p is e k  m ó j  J . K . )  
z a ry s o w a ła  s ię  m o c n ie js z a  te n  d e n  
c ja  n a  g ie łd z ie .  P o s z ły  w ię c  w  g ó  
yę  a k c je  B a n k u  P o ls k ie g o  ( s p ó łk a  
p a ń s tw o w a - p r y w a tn a  — J . K .> . 
8 -p ro c c n to w e  l i s t y  z a s ta w n e  W a r ­
s z a w y , a k c je  S ta r a c h o w ic ,  M o d rz©  
jo w a . . . ”

A  ja k  w y g lą d a  k o n k u re n c ja
podczas sam ej a k c j i  w y b o r ­
czej? P ik a n tn a  w iadom ość o  
ty m  z 5. X I .  1930 ro k u  w; 
ów czesnym  „K u r ie rz e  P oznań­
s k im '’ :

„C h e łm n -o , w  p a ź d z ie rn ik u .  O d ­
b y ł  s ię  t u  w  s a li h o te lu  C e n tra ln e  
g o  w ie c  B .B .  ( B e z p a r ty jn y  B lo k  
W s p ó łp ra c y  z R iządem  — s a n a c ja . 
—  P r z y p is e k  m ó j  J . K . ) ,  k t ó r y  
m ia ł  p rz e b ie g  w y s o c e  © n - g in a ln y i 
P rz e d  ro z p o c z ę c ie m  z e b ra n ia  o rk i©  
s t r a  o d e g ra ła  n ie m ie c k i  m a rs a  w o j  
s k o w y .  N a  e s t ra d z ie  z a s ie d li b . p o  
se ł k s . M a d e j,  k o m e n d a n t p o f l ic j i,  
p r z y w ó d c a  - „ s a n a c j i ”  c h e łm iń s k ie j  
p . H a d z ł ik  i p r e z y d iu m  w ie c u ,  p o  
c z y m  n a  e s t ra d ę  w y s k o c z y ła  j a ­
k a ś  p ó łn a g a  ta n c e rk a  i- o d ta ń c z y ­
ła  „ k a n k a n a ” . P r o te s ty  z g ro m a d z o  
n y c h  o r k ie s t r a  z a g łu s z y ła  o d e g ra  
n ie m  h y m n u . . .  B o że  coś P o ls k ę ” .

C h c ia ło b y  się dodać:... tak ' 
c iężko  d ośw iad czy ł!

J E R Z Y  K A R P IŃ S K I

Polskie skrzynki 
do Philipsów

W R O C Ł A W S K IE  F A E R Y K I 
D R Z E W N E  p rz y g o to w u ją  obec­
n ie  sporą  p a r tię  sp ec ja ln ych  
s k rz y n e k  do  ra d io a p a ra tó w  zna 
n e j f i r m y  h o le n d e rs k ie j _ P h i­
lip s . W y ra b ia  je  m .in . sp ó łd z ie l 
n ia  „C is ” , (ał)



K magazyn
Zygm unt Sztaba

Fraszk i na Tysiąclecie
O S M O K U , K T Ó R Y O L E C H U
W Y C H Ł E P T A Ł K T Ó R Y  z n a l a z ł
P Ó Ł  W IS Ł Y O R L E  G N IA Z D O

Za  K ra k a  sm ok się zem­
ś c ił nad  L e c h itó w  lu d e m  
'—■ Że sum  m u s ia ł ch lać

C fioć po<stać to  d la  nas
n ie m a l św ię ta

w odę , Twits skazał... B o ję  się, że p od eb ra ł
na w ó dę ! p is k lę ta .

„POPROSZĘ 0 RECEPTĘ HA SZCZĘŚCIE!“
T P R Z E D  S T O ŁE M  S Ę D Z IO W S K IM  s ta je  „ ic h  d w o je ” , „o « ’* 
i  „o n a ”  -— w  w ie k u  n a jb a rd z ie j o d p o w ie d n im  d o  tego, żeby' 
b yć  „d w o jg ie m ” . M łode , ła dn e  tw o rze . O bo je  zasęp ien i, s ta - 
.ra ją . się n ie  p a trze ć  na  sieb ie , o d p o w ia d a ją c  na p y ta n ia  są­
d u . Sąd, w- ty m  w y p a d k u  jedn o oso b ow y, spogląda na m łod ą  
p a rę  z tro ską . W  p o zo rn ym  zd ecyd ow an iu , z  ja k im  s tro n y  
o św iadcza ją , że ju ż  d łu ż e j n ie  chcą, n ie  mogą, n ie  będą żyć 
ze sobą, sędzia w p ra w n y m  uchem  i  w y o s trz o n ą  uw agą, u z u ­
p e łn io n ą  d ośw iadczeniem , w y c z u w a  n u tk ę  n iepew ności. Coś 
s ię  k r y je  g łębszego pod p ra w n ic z y m i s fo rm u ło w a n ia m i o  n ie  
d o b ra n iu  s ię  s tro n , o  p og łę b ia ją ce j s ię  w z a je m n e j n iechęci. 
T o też , m im o  że p ra w n e  p rz e s ła n k i w  ty m  w y p a d k u  n ie  
u tru d n ia ją  ro zw o du  „n a  zgodny w n io sek  obu  s tro n ” , sędzia  
i— o d k ła d a ją c  w y ro k  na  p ó ź n ie j —  ra d z i m ło d e j parze, b y  
.udała się do gam ologa...

N IE , TO  T Y L K O  W IZ J Ą  być  
może n ie d a le k ie j p rzysz ło śc i, 
w  k tó re j sąd ro zw o d o w y  za le­
cać będzie  s tro no m  p rz e p ro w a  
dzen ie  badań w  p o ra d n i gam o 
lo g iczn e j. N a ra z ie  tego jeszcze 
n ie  m a —  sama d y s c y p lin a , 
zw a na  g am ołog ią , is tn ie je  zresz 
tą  od n ied a w n a . D y s c y p lin a  ta  
z a jm u je  się m a łżeńs tw em , ro ­
d z iną  i  z w ią z a n y m i z m a łże ń ­
s tw e m  p rz e ja w a m i życia .

A K T U A L N E  Z A D A N IE  g a m o lo -  
g ó w  p o le g a  n a  o k r e ś le n iu  w a r u n ­
k ó w  p r a w id ło w e g o  w s p ó łż y c ia  m a i 
» f iń s k ie g o . D o ś w ia d c z e n ia  p ie r w ­
s z e j, o d  n ie d a w n a  d z ia ła ją c e j ,  P o ­
r a d n i  G a m o lo g ie .z n e j w  W a rs z a w ie , 
p o zw io M ły  u s ta l ić  z w ią z e k  m ię d z y  
p rz e b ie g ie m  n e r w ic ,  a  c a ło k s z ta ł­
te m  p o ż y c ia  r o d z in n e g o .

K o n f l i k t y  w  p o ż y c iu  r o d z in n y m  
. w y w o łu ją  z a c h w ia n ie  r ó w n o w a g i 

p s y c h ic z n e j u ro d z ic ó w  i  d z ie c i,  a 
l i c z b a  k o n f l ik t o w y c h  m a łż e ń s tw  
je s i  d u ż a . D z ie c i p o c h o d z ą c e  *  ro z  

. b i t y c h  r o d z in  sam e s ta ją  s ię  to  
i ł w a m i  n ie z d o ln y m i-  d o  s tw o r z e -

MODA POLSKA

K o m p le t p od ró żny  z m a­
te r ia łu  w  k ra tą .

C A F  fo t . :  L&ngda

n ia  w ła ś c iw e j  a tm o s fe ry  d o m o ­
w e j.

S e k s u o lo d z y  s tw ie r d z i l i  w p ły w  
n ie iz g o d n e g o  w s p ó łż y c ia  m a łż e ń ­
s k ie g o  na  w y s tę p o w a n ie  z a b u rz e ń  
s e k s u a ln y c h  n a  t le  n e r w ic o w y m .  
J a k  p o d a je  d r  I m ie l iń s k i ,  s p e c ja l i­
s ta  p r z y jm u ją c y  w  P o ra d n i G a m o - 
lo g ic z n e j,  u w ie lu  osó b  u s k a r ż a ją ­
c y c h  s ię  n a  n e r w ic o w e  z a b u rz e n ia  
o d c z u c ia  s e k s u a ln e g o , b a d a n ia  w y  
k a z a ły ,  że s p o w o d o w a ło  je  n ie ­
z g o d n e  w s p ó łż y c ie  m a łż e ń s k ie .

N IE  J E S T  Ł A T W O  p r z y jś ć  „ a  
t y m ”  d o  P o ra d n i.  U  z g ła s z a ją c y c h  
s ię  p a c je n tó w  p o w s ta je  z n a tu r y  
r z e c z y  w ie le  z a h a m o w a ń  i  o p o ró w . 
K o n f l i k t y  m a łż e ń s k ie  są z w ią z a n e  
z n a p ię c ie m  e m o c jo n a ln y m  —  od  
le k a r z y  c z y  p s y c h o lo g ó w  o c z e k u je  
s ię  p o m o c y  z b y t  s z y b k ie j  j a k  na  
ic h  m o ż liw o ś c i.

J a k  w y ja ś n ia  p s y c h o lo g , m g r  A n  
d r z e j  R o y k ie w ic z  w ś ró d  m e to d  
S to s o w a n y c h  w  p o r a d n ia c h ,  je d ­
n a  f t * w .  m e to d a  T A T )  o p ie r a  s ię  
n a  is tn ie ją c e j  w  p s y c h ic e  lu d z k ie j  
te n d e n c ji  d o  w y ja ś n ia n ia  n a p o ty ­
k a n y c h  s y tu a c j i  z g o d n ie  z w ła s n y ­
m i d o ś w ia d c z e n ia m i i  z a k t u a ln y ­
m i p o t r z e b a m i.  O s o b a  p o d d a n a  
e k s p e r y m e n to w i o t r z y m u je  s e r ię  
o b ra z k ó w  p r z e d s ta w ia ją c y c h  w ie lo  
z n a c z n e  s y tu a c je ,  w  ja k ie  u w ik ła  
n y  je s t  c z ło w ie k  łu b  g r u p a  lu d z i .  
B a d a n y  w y m y ś la  t re ś ć  d o  o b ra z ­
k ó w ,  je g o  o p o w ia d a n ie  je s t  m a te ­
r ia łe m  d la  d ia g n o z y  p s y c h o lo g ic z ­
n e j ,  u ja w n ia  s ię  b o w ie m  w  te n  
spo sób  m o ty w a c je  z a c h o w a n ia  s ię , 
r ó ż n ic e  m ię d z y  so b ą  a o to c z e n ie m , 

.u ra z y  p o c h o d z ą c e  n ie ra z  jeszcze  
z d z ie c iń s tw a .  P o w s ta ła  tre ś ć  m a  
n a jc z ę ś c ie j z w fią z e k  z d o ś w ia d c z e ­
n ia m i o s o b y  b a d a n e j,  k o ja rz ą c y  
s ię  z  j e j  a k tu a ln ą  s y tu a c ją .

N A  25 P A C J E N T Ó W  P orad ­
n i  (obu p łc i)  p rze kaza nych  psy 
ch o lo g ow i z d iagnozą  n e u ro ło - 
g ic z n o -p s y c h ia try e z n ą  o rze ka ją  
cą n e rw ice , 3 p o c h o d z iły  ze 
zg od nych  m a łże ń s tw , a 10 z 
m a łż e ń s tw  z n a jd u ją c y c h  się w  
k o n f lik c ie  czy rozpadzie  (po<zo 
s ta li b y l i  s tanu  w o lnego). W y ­
n ik i  badań  p sycho lo g icznych  
p o tw ie rd z iły  o rzeczen ie  le k a r ­

skie . U  p a c je n tó w  p ow s ta ło  
s a m o uśw iad om ie n ie  ź ró d e ł kon 
f l ik t ó w  i  sam oocena w ła s n e j 
p o s ta w y  w  m a łż e ń s tw ie  —  ęo 
je s t is to tn y m  e lem en tem  te ra ­
p ii.

P ra w id ło w e , zgodne w sp ó łży  
d e  m a łże ńsk ie  —  tw ie rd z ą  ga 
m o lo d z y  —  ła go d z i przeb ieg  
n e rw ic , lu b  p rz y c z y n ia  się do 
ic h  l ik w id a c j i .  A  zgodn ie  ż y ją  
ca ro d z in a  —  to  c z y n n ik  p ro ­
f i la k ty c z n y  d la  p s y c h ik i lu d z ­
k ie j,  p od le ga ją ce j us ta w iczn ie  
s tanom  n ap ię c ia , zw ią za nym  ze 
współczesną  c y w iliz a c ją .

W A L E R IA  K O R Y C K A

------------------------ STRONA 5;

PODUSZKI zamiast MEBLI

N O W O Ś Ć  p om ys łu  d u ń ­
skiego  a rc h ite k ta  V erna  ra  
Pantona  —  m eb le , k tó re  
n ie  zą ioadza ją  w  dom u  
z b y t w ie lk ą  ilo śc ią  nóg, są 
m ię k k ie , przenośne  o raz  
z m ie n ia ją  w y g lą d  za leżn ie  
od p o trze b y . Po o s ta tn ie j 
p a r t i i  ska ta  (na zd jęc iu ), 
p o k ó j m ożna zam ien ić  w  
s y p ia ln ię , b y  ra n o  s taną ł 
tu  zn ów  s to l ik  (e w e n tu a l 
n ie  w ię k s z y ) i  fo te le .

(C A F)

Itfubiesaniu oobie zaw ód

J u ż  c z a s  p o m y ś le ć
N A  P R O Ś B Ę  K U R A T O R IU M  O krę gu  S zkolnego ro z ­

p oczyn am y d ru k  c y k lu  fe lie to n ó w  pn. „W y b ie ra m y  sobie  
za w ód ". A d re s u je m y  je  p rzede  w s z y s tk im  do u czn ió w  
k la s  s ió dm ych  szkó ł p o d s ta w o w y c h  i  ic h  ro d z ic ó w  wT na ­
d z ie i, że s taną  się one pom ocne w  d o k o n a n iu  ważnego ży 
c iow ego w y b o ru . F e lie to n y , o k tó ry c h  w y ż e j m ow a , w y ­
chodzą spod p ió ra  odp ow ie dz ia ln eg o  p ra c o w n ik a  K u r a ­
to r iu m . Nasza n ow a  p ozyc ja  ty tu ło w a  będzie  s ię  u ka zy ­
w a ć  w  każda  n ied z ie lę  na s tro n ie  5 -te j.

R E D A K C J A

C O R O C Z N IE  w ie lo ty s ię c z n a  rz e ­
sza m ło d z ie ż y  z n a szeg o  w o je w ó d z ­
tw a  k o ń c z ą c a  s z k o łę  p o d s ta w o w ą  
s ta je  p rz e d  k o n ie c z n o ś c ią  ro z w ią z a  
n ia  n ie z m ie rn ie  w a ż n e g o  — d la  s ie ­
b ie  i  s p o łe c z e ń s tw a  — p ro b le m u  
w y b o r u  k ie r u n k u  k s z ta łc e n ia  w  ce 
lu  z d o b y c ia  z a w o d u . W ła ś c iw a  o ce ­
n a  z d o ln o ś c i i  z a m iło w a ń  je s t  je d ­
n y m  z w a ż n ie js z y c h  c z y n n ik ó w  
g w a ra n tu ją c y c h  p o w o d z e n ie  u c z n ia  
w  n o w e j  s z k o le . P r z y p a d k o w y  w y ­
b ó r  m o ż e  p r z e k re ś l ić  n a jw ię k s z e  
w y s i łk i  je g o  i  n a u c z y c ie l i.

W  n a s z y m  w o je w ó d z tw ie  ilo ś ć  
m ie js c  w e  w s z y s tk ic h  s z k o ła c h  za ­
w o d o w y c h  je s t  n ie  w y s ta rc z a ją c a  
w  s to s u n k u  d o  i lo ś c i  a b s o lw e n tó w  
k la s  s ió d m y c h . W  ty m  s ta n ie  rze ­
c z y  s p ra w ą  n ie z m ie rn ie  w a ż n ą  je s t,  
a b y  m ło d z ie ż  n ie  p o p e łn ia ła  o m y - ' 
ie k  i  u c z y ła  s ię  w  s z k o ła c h  n a jb a r ­
d z ie j  o d p o w ia d a ją c y c h  j e j  z a m iło ­
w a n io m  i  z d o ln o ś c io m .

Ja lc  t o  z r o b ić ,  b y  u c z e ń  w y b r a ł  
o d  ra z u  w ła ś c iw y  k ie r u n e k ,  b y  u -  
n ik n ą ł  w  c ią g u  r o k u  w ę d ró w e k  w  
p o s z u k iw a n iu  s z k o ły  b a r d z ie j  m u  
o d p o w ia d a ją c e j?

P rz e d e  w s z y s tk im  n a le ż y  s o b ie  
zda ć  s p ra w ę  z w ła s n y c h  u z d o ln ie ń  
i m o ż l iw o ś c i.  Z  d u ż ą  p o m o c ą  w  
ty m  z a k re s ie  m o ż e  p r z y jś ć  P o ra d ­
n ia  P s y c h o lo g ic z n a , k tó r a  n a  p o d ­
stawcie o d p o w ie d n ic h  b a d a ń  p o t r a f i  
w s k a z a ć  u c z n io w i  je g o  z a in te re s o ­

w a n ia  c h w i lo w e  o ra z  c e n tra ln e , 
t r w a łe ,  k t.ć re -  w in n y  b y ć  p o d s ta w ą  
d ó  w y b o r u  p rz y s z łe g o  za w o d u .

C h c e m y  je d n a k ,  a b y  m ło d z ie ż  sa­
m a  m o g ła  w y r o b ić  s o b ie  p o g lą d
0  is to c ie  p r a c y  w  z a w o d z ie , k tó r y  
m a  z a m ia r  w y k o n y w a ć  o ra z  w y ­
m a g a n ia c h  f iz y c z n y c h  i  p s y c h ic z ­
n y c h  z ty m  z w ią z a n y c h .

J a k i  t y p  s z k o ły  z a w o d o w e j W y ­
b ra ć ?

P o d s ta w o w ą  fo rm ą  k s z ta łc e n ia  ża 
w o d o w e g o  są t r z y le tn ie  za sa d n icze  
s z k o ły  za w o d o w e . Ic h  a b s o lw e n t 
u z y s k u je  n a  p o d s ta w ie  e g z a m in u
1 s ta ż u  p r a c y  t y t u ł  r o b o tn ik a  k w a ­
l i f ik o w a n e g o .  D la  p r a g n ą c y c h  k s z ta ł 
c ić  s ię d a le j  — d ro g a  je s t  o tw a r ta  
w  t r z y le tn ic h  te c h n ik a c h  d la  a b ­
s o lw e n tó w  z a s a d n ic z y c h  s z k ó ł za w ó  
d c w y c ł i  i w  te c h n ik a c h  dila p r a c u ­
ją c y c h .  P o  s ie d m iu  k la s a c h  s z k o ły  
p o d s ta w o w e j m o ż n a  r ó w n ie ż  ro z p o ­
czą ć  n a u k ę  w  te c h n ik u m  p ię c io le t ­
n im .  O d  k a n d y d a tó w  w y m a g a  s ię  
w ię k s z y c h  u z d o ln ie ń  te o r e ty c z n y c h ,  
g d y ż  w ie le  m ie js c a  z a jm u ją  tu  
p r z e d m io ty  o g ó ln o k s z ta łc ą c e , p o m o c  
n ic z e  i  z a w o d o w e , m n ie j  n a to m ia s t 
czasu  p rz e z n a c z a  s ię  na s z k o le n ie  
p r a k ty c z n e  w  w a re z ta ta c h .

O  k ie r u n k a c h  k s z ta łc e n ia  w  w y ­
m ie n io n y c h  ty p a c h  s z k ó ł p o m ó w i­
m y  w  n a s tę p n y m  ty g o d n iu .

M IR E K

M r Z y f i ó w i f o

; i ł / y -  «

P O Z IO M O : 1 —  o d k r y ta  b r y c z k a  
n a  re s o ra c h , 7 —  p ły ta  leżą ca  po-: 
z io m o  na  g ło w ic y  k o lu m n y ,  > —< 
d z . ia n e t, o k a z a ły  k o ń  d o  ja z d y  
w ie rz c h e m , s —  w  t y t u le  f i lm u  re ż . 
T . C h m ie le w s k ie g o  — c h c e  s p a ć , 
10 — g a tu n e k  m le c z n e j m a r g a ry n y ,  
lu b  ja p o ń s k i  p r z y lą d e k ,  11 — u o ­
s o b ie n ie  ż y w io łu  w o d n e g o  w  o k r e ­
s ie  c h a o s u , 13 — k u r e k  w o d o c ią g o - i 
w y ,  15 —  w y lą d o w a ł  na  n ie j  N o e , 
17 —  c h iń s k a  ś w ią ty n ia ,  20 — s u b ­
s ta n c ja  w y b u c h o w a ,  s to s o w a n a  w  
g ó r n ic tw ie ,  21 — s u b s ta n c ja  g a r b - ' 
n ik o w a ,

P IO N O W O : 1 — w e h ik u ł  P o g o to  
w ia  R a tu n k o w e g o , 2 — c h r o n io n a  
le ś n a  b y l in a  z r o d z in y  s to rc z y k o ­
w a  ty c h ,  3 —  k r e w n ia c z k a  a lp a k ł  
lu b  tk a n in a  je d w a b n a  p r z e ty k a n a  
z lo te m , 4 —  w ie c z n ie  z ie lo n e  d rz e ­
w o  z  o k o l ic  M o rz a  Ś ró d z ie m n e g o . 
5 — s ie rm ię g a , c h ło p s k a  k a p o ta , 6 
— n a jc ię ż s z y  p ie rw ia s te k  c h e m ic z n y , 
z  g r u p y  c h lo ro w c ó w , 10 — s p a l i ł  
b ib l io te k ę  w  A le k s a n d r i i,  12 — a j i r  
t o r  p o w ie ś c i . .D z w o n y  B a z y  le i ’ % 
44 — p o w ie ś ć  C h a t-e s u b lr ia n d a , 16 —» 
p o d s ta w o w y  e le m e n t  r o w e r u ,  17 '—i  
r e m is o w a  p a r t ia -  sz a c h o w a , 18 —ii 
z a im e k  oso bo w y-, 19 — s z e f p r z e d - : 
w o je n n e g o  c h ó r u  r e w e le rs ó w . 7 ' 

„ B O —J E R ”  —  S z c z e c in  j

R o z w ią z a n ia  p r o s im y  n a d s y ła ć  
w  te r m in ie  M - d n lo w y m  n a  a d r e s  
R e d a k c j i ,  S z c z e c ią , p la c  H o łd u  P r u  
s k ie g o  * . N a  k o p e r c ie  z a zn a czyć  
„R o z w ią z a n ie  K r z y ż ó w k i  n r  F ’. 
W ś ró d  C z y te ln ik ó w ,  k tó r z y  n a d e -  
ś lą  p r a w id ło w e  r o z w ią z a n ia ,  r o i ł o  
su  je m y  n a g ro d y  k s ią ż k o w e .
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. . . J A K O  P IE R W S Z Y  d y r y g o w a ł  z p a m ię c i.  A  s ta ł s ię  s ła w n y  ta k ż e  
z p o w o d u  c ię te g o  d o w c ip u  i  n ie z l ic z o n y c h  a n e g d o t,  k tó r y c h  b y ł  bo ­
h a te re m . H A N S  V O N  B U L Ó W , u c z e ń  L is z ta ,  z n a k o m ity  p ia n is ta ,  k o m  
p o z y to r  i  d y r y g e n t  n ie m ie c k i  d r u g ie j  p o ło w y  u b ie g łe g o  w ie k u . . .

. . . Z d a rz y ło  s ię , i ż  z ro z k a z u  d w o ru  B ü lo w  m u s ia ł  w y s ta w ić  o p e rę  
m a ło  u ta le n to w a n e g o ,  a le  w y s o k o  p ro te g o w a n e g o  k o m p o z y to ra .  W  
p r e m ie ro w y  w ie c z ó r  z w r ó c i ł  B ü lo w  u w a g ę  c z a r n y m  k r a w a te m  i  k re p ą  
n a  r ę k a w ie .

—  C zy  p a n  d y r e k to r  w  ż a ło b ie ?  — z a p y ta ł  z d u m io n y  k o n c e r tm is t r z .
— W ła ś c iw ie  ta k !  — o d p a r ł  B ü lo w .  — P rz y s z e d łe m  p o c h o w a ć  o p e rę ...
. . .A  J A  — P A N I E  R E D A K T O R Z E  — p rz y s z e d łe m  p o c h o w a ć  p iw o .

S ta r o p o ls k i  n a p ó j  o  dw>óch d u s z a c h : a n i  k la s y c z n ie  w y s k o k o w y ,  cho ć  
p o s ia d a ją c y  p e w n ą  z a w a rto ś ć  a lk o h o lu ,  a n i  k la s y c z n ie  o r z e ź w ia ją c y , 
b o  p o s ia d a ją c y .. .  z a w a rto ś ć  a lk o h o lu .

A le  ó w  p ły n  p ie n ią c y  p o s ia d a  n ie m a łe  w a r to ś c i  o d ż y w c z e . J e s t w y ­
s o k o  k a lo r y c z n y ,  m a  d u żą  z a w a rto ś ć  b ia łk a  i  w ę g lo w o d a n ó w , po s ia ­
da  w i t a m in y  A  i  B . I  je ś l i  w  c a ły m  n ie m a ! ś w ie c ie  c o  r o k u  w z ra s ta  
s p o ż y c ie  p iw a  — w  o k re s ie  1950— 1960 r. w ię c e j  n iż  o  je d n ą  t rz e c ią  
— to  c h y b a  n ie  d la te g o , iż  w  w ie k a c h  ś re d n ic h  w ie r z o n o ,  że e p id e m ia  
c h o le r y  z a t r z y m u je  s ię  w  o d le g ło ś c i 30 k m  o d  b r o w a r u .  A n i  te ż  n ie  
z p o w o d u  p a p ie ż a  K le m e n s a , c o  to  z a s m a k o w a ł w  p o ls k im  p iw ie ,  że 
b ę d ą c  j u ż  n a  ło ż u  ś m ie r c i  d o m a g a ł s ię :  o  s a n ta  p iv a  d i  P o lo n ia .  C o

s ły s z ą c  k a n o n ic y ,  m y ś lą c , iż  p a p ie ż  w z y w a  t a k ie j  ś w ię te j  — m o d l i l f  
s ię  d o  ś w ię te j  P iv y . . .  . „  . . :.

P iw o  c e n i s ię  w  ś w ie c ie ,  b o  je s t  c h ło d z ą c e  i p o ż y w n e . C e n io n e  je s t  
te ż  za  g ra n ic ą  p iw o  p o ls k ie .  N ie  w ie m , c z y  P a n  R e d a k to r  w ie ,  że  n a  
u b ie g ło r o c z n e j Ś w ia to w e j  O l im p ia d z ie  P iw o w a r s k ie j  w  K o lo n i i  na sze  
„ Ż y w ie c k ie ”  z d o b y ło  z a s z c z y tn y  s r e b rn y  m e d a l.  W ię c  n ic  d z iw n e g o , 
ze e k s p o r t  n a szeg o  p iw a  z  r o k u  na r o k  ro ś n ie . I  t y l k o  w  P o ls c e  p o l­
s k ie  p iw o  ż y w o t  m a  c o ra z  c ię ż s z y .

Z e  u s u n ię to  s p rz e d a ż  p iw a  z w ie lu  u l ic z n y c h  k io s k ó w  — z t y m  z g o ­
da . F e ra jn a  r o z r a b ia c z y  i  c h u l ig a n ią te k ,  ro z w rz e s z c z a n a  p rz e d te m  
i  b u ń c z u c z n a  p rz e d  o w y m i p u n k t a m i  s p rz e d a ż y  d e ta lic z n e j —  p r z y ­
c ic h ła .  .

A l iś c i  o s ta tn io  d y r e k c je  n ie k tó r y c h  p r z e d s ię b io r s tw  g a s tro n o m ic z ­
n y c h  u s u n ę ły  s p rz e d a ż  p iw a  z b a ró w . I  to  n ie  — P a n ie  R e d a k to rz e  : 
z 'b a r ó w  b e z a lk o h o O o w y c h . le c z  z b a r ó w  p ro w a d z ą c y c h  s p rz e d a ż  a l­
k o h o lu !  W  t y c h  g a s t r o n o m ic z n y c h  p r z y b y tk a c h  m oże sz  P a n  R e d a k to r  
w y p ić  b u te lk ę  4 5 -p ro c e n ‘ o w e j  w ó d k i ,  le c z  o  b u te lc e  3 - p ro c e n to w e g o  
p iw a  — s z k o d a  m a rz y ć . N ie  w o ln o  s p rz e d a w a ć .

C zy  P a n  ro z u m ie ?  B o  ja  n ie !
C o  rz e k łs z y , k r e ś lę  s ię  z m a ły m  ja s n y m , a ra c z e j z d u ż y m  c ie m n y m  

p o z d r o w ie n ie m , w  p ia n k ę  z a d u m y  i  n o n s e n s u  z a cze sa n y
D U D U Ś
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O d  10 la t  je s t  se kre ta rzem  k lu b u  sp o rto w e go  „C z a rn i” . 
Je s t „chodzącą  e n c y k lo p e d ią ”  k lu b u  sp ó łd z ie lc ó w  i  Szcze­
pańskiego sp o rtu . P rz y  „m a le j c z a rn e j”  ro z m a w ia m y  z p. 
H e n ry k ie m  W L A Z Ł O  o p ie rw s z y c h  la ta c h  ro z w o ju  s p o rtu  
w  naszym  m ieście , o  lu d z ia c h .k tó rz y  p ie rw s i k ła d l i  p o d w a ­
l in y  pod s iłę  dzis ie jszego  s p o r tu  szczecińskiego. Nasz ro z ­
m ó w ca  z p rze jęc iem  m ó w i o ty c h  dn iach .

czasy! N a  o be cnym  s ta d io n ie  
P og o n i s ta ła  je d n a  d re w n ia n a  
buda  s łużąca  za sza tn ię , „ t r y ­
b u n y ”  s ta n o w ił w a ł z ie m i p o - 
ro s z ły  z ie lsk ie m . N a  d z is ie j­
szym  p ię k n y m  o b ie k c ie  C z a r­
n y c h  p rz y  u l.  C h op in a  is tn ia ła

H E N R Y K  W L A Z Ł O

r s— D O  S Z C Z E C IN A  p rz y je -  
fcha łem  w  1946 ro k u . M ia łe m  
w te d y  26 la t  i  o g rom ne  z a m i­
ło w a n ie  d o  sp o rtu . P odobnych  
'do m n ie  zn a la z ło  s ię  w ie lu . Za 
c a ę liś m y  o rg a n izo w a ć  życ ie  
sp o rto w e . N ie ła tw e  to  b y ły

T R U D N E  b y ł y  p ie rw s z e  la ta  
s p o r tu  n a  Z ie m i S z c z e c iń ­
s k ie j .  Z e  z g lis z c z  i  r u in  w ia ło  
b e z n a d z ie jn o ś c ią  i  s m u tk ie m . 
Z n a le ź l i  s ię  je d n a k  w  t y c h  
d n ia c h  lu d z ie ,  k t ó r z y  z a c z ę li 
b u d o w a ć  s p o r t  w ła ś c iw ie  z 
n ic z e g o , z a c z ę li k ła ś ć  p o d w a  
l i n y  p o d  s iłę  d z is ie js z e g o  r u ­
c h u  s p o r to w e g o  i  k u l t u r y  f i ­
z y c z n e j w  n a s z y m  m ie ś c ie . 
Ż y ją  o n i  i  p r a c u ją  n a d a l w  
S z c z e c in ie . Z  o k a z j i  X X - le c ia  
P R L , p r a g n ie m y  C z y te ln ik o m  
p r z e d s ta w ić  ic h  s y lw e tk i ,  ic h  
w s p o m n ie n ia . D z iś  zam ie szcza  
m y  w y p o w ie d ź  n a js ta rs z e g o  
s e k r e ta r z a  k lu b o w e g o  —  p. 
H e n r y k a  W L A Z Ł O .

NAGRODY
w turnieju „Kuriera”

I  D Z IŚ  w  o s ta tn im  d n iu  e l im i-  
to a c ji h oke jo w e go  tu r n ie ju  „ K u ­
r ie r a ” , na L o d o g ry f ie  g rać bę- 
<ią:

» godz. 8 —  M E R K U R Y  —  
JSANTER

godz. 8.40 —  N IA G A R A  —  
Z E L E C H O W IA K

godz. 9 —  M O N T R E A L  —  
[G U M IE Ń C E .

k-.
1 W s z y s tk ic h  u c z e s tn ik ó w  n a - 
fczej im p re z y  in fo rm u je m y , że 
dLa zw yc ię zcó w  u fu n do w a ne  
» o s ta ły  n a g ro dy . Zw ycięzca ' w  
jg ru p ie  szkó ł p o d s ta w o w ych  o- 
łr z y m a  nag ro dę  W Y D Z IA Ł U  
¡O Ś W IA T Y . „K U R IE R ”  u fu n d o ­
w a ł  n ag ro dę  d la  najlepszego 
¡Sespołu w  g ru p ie  szkó ł ś re d ­
n ic h ,  n a to m ia s t M IE J S K I K O ­
M IT E T  K U L T U R Y  F IZ Y C Z ­
N E J  I  T U R Y S T Y K I p rze zna - 
jjcza n a g ro dę  d la  n a jlep sze j d ru -  
jżyn y  „d z ik ie j” , (am)

Rekord świata
na 220 y

f  S Y D N E Y  P A P . D o s k o n a ła  « p r in -  
i t e r k a  a u s t r a l i js k a  —  M a r g a re t  
¡ Ł IJ R Y I L L ,  u s ta n o w i ła  n a  z a w o d a c h  
' f *  P e r t h  n o w y  r e k o r d  ś w ia ta  w  
¡b ie g u  n a  22« y .  P rz e b ie g ła  on a  te n  
d y s ta n s  w  22.J, t j .  o  0,3 s e k . le ­
p ie j  o d  p o p rz e d n ie g o  r e k o r d u ,  na  
le ż ą c e g o  d o  j e j  ro d a c z k i C u tb b e r t .

i '  W y n ik ie m  22,s B u r y i l l  w y r ó w n a -  
J ta  ta k ż e  r e k o r d  ś w ia ta  n a  200 m  
/ ( « u d o łp h t .

; G odz. 11 —  H a la  S p o rto w a  
p rz y  u l. N a ru to w ic z a  —  m ecz 
b o k s e rs k i o  w e jś c ie  do I I  l ig i 
P O G O Ń  —  G Ó R N IK  K L E O ­
F A S  06 K a to w ic e .

[! G odz. 13 —  H a la  S p o rto w a  
¡p rz y  u l. N a ru to w ic z a  —  mecz 
¡b o kse rsk i ju n io ró w  o  P u c h a r 
iiPZB, Szczecin  —  G dańsk.

S T A R G A R D

f G odz. 10 M ię d zyszko ln a  
i i l g ą  P ły w a c k a .

ty lk o  je d n a  p ły ta  b o iska , w  
są s ied z tw ie  k o c z o w a li C yg a ­
n ie.

„K lu b y ”  sp o rto w e  p o w s ta ­
w a ły  ja k  g rz y b y  po  deszczu. 
W ie lu  b y ło  zapa leńców  i  s y m ­
p a ty k ó w  sp o rtu . K r ó tk i  b y ł 
je d n a k  ż y w o t ty c h  ,dc lubów ” . 
N ik n ę ły  szy b c ie j n iż  p o w s ta ­
w a ły . O grom ne  tru d n o ś c i zn ie ­
c h ę c a ły  co s łabszych , e lim in o ­
w a ły  ic h  z szeregów  d z ia łaczy . 
J a k ie  to  b y ły  tru dn o śc i?

P R ZE D E  W S Z Y S T K IM  b ra k  
sp rzę tu . G ra liś m y  w  czym  s ię  
d a ło , n a jczęśc ie j w e  w ła s n y c h  
spodenkach, ko szu lka ch , bu ­
tach . N ie  b y ło  ż a d n e j  po­
m ocy ze s tro n y  k lu b u . U p ra ­
w ia liś m y  s p o r t d la  p rz y je m n o ś  
c i, d la  p o d k re ś le n ia  ży w o tn o ś ­
c i i  tężyzn y  fiz y c z n e j P o la ­
kó w . C z y n iło  to  o g rom ne  w ra ­
żen ie  n a  N iem cach , k tó r y c h  w  
ty m  czasie b y ło  jeszcze w  
Szczecin ie  w ie lu .

—  J a k ie  je s t  na jc ieka w sze  
w sp o m n ie n ie  P ana  z ła m ty c h  
d n i?

—  K ie d y ś  b u rm is trz  P o łc z y ­
n a -Z d ro ju  z a p ro s ił naszą d r u ­
żynę  p iłk a rs k ą  (g ra łe m  w te d y  
w  .p ia ś c ie ”  na  p o z y c ji lew ego  
łą c z n ik a ) n a  m ecz to w a rz y s k i.  
12 k m  p rzed  P o łczyne m  „ w y ­
s ia d ł”  nam  sam ochód k tó ry m  
je c h a liś m y . P on ie w a ż  do  r o ­
zeg ran ia  m eczu  b y ło  n ie w ie le  
czasu, n ie  n a m y ś la ją c  s ię , za­
rz u c iliś m y  to b o łk i na p le c y  
i  resztę  d ro g i p rz e b y liś m y  p ie ­
szo. N a  d ro gę  p o w ro tn ą  b u r ­
m is trz  w y a s y g n o w a ł p ien iądze  
z w ła s n e j k ie szen i. W ró c iliś m y  
poc iąg iem .

D Ł U G O  jeszcze m ożna w spo 
m in ą ć  te  p ie rw sze  tru d n e  la ­
ta , p ie rw sze  sukcesy, p o tk n ię ­
cia . W  la ta c h  1949— 50 szczy­
c il iś m y  się w  S zczecin ie  s iln ą  
s e kc ją  bokse rską  O d ry . W a l­
c z y li w  n ie j ta c y  za w o d n icy  
ja k  D e rin g e r, Buba , G ó rsk i, 
P isa rsk i. B y ła  to  sekc ja , z k tó ­
rą  liczo n o  s ię  w  k ra ju .  Z  łe z ­
ką  w  o k u  w sp om in a  s ię  ta m te  
czasy, zw łaszcza dziś, g dy  za ­
w o d n ic y  o toczeni są w szech­
s tro n n ą  op ieką  k lu b ó w , m a ją  
d o żyw ia n ie , sp rzę t, dos ta ją  
m ieszka n ia , gdy n ic  m uszą się 
troszczyć  o to  w  ja k i  sposób 
d o jechać  na mecz, g dy  d o s ło w ­
n ie  nosi się Ic h  na rę ka ch . W  
ta m ty c h  p ie rw szych  p o w o je n ­
n ych  czasach o podobnych  w a ­
ru n k a c h  m ożna b y ło  je d y n ie  
p om arzyć.

C H C IA Ł B Y M  jeszcze w y ­
m ie n ić  k i lk a  n a z w is k  lu d z i 
n ie ro z e rw a ln ie  zw ią za nych  z 
p ie rw s z y m i la ta m i szczeciń ­
sk iego  sportu . B y l i  to : F O R - 
T U Ń S K I, D Z IE D Z IN IE  W IC Z , 
B R Z E Ż A Ń S K I, W O JT E C K I, 
S T E L M A S Z Y K , B E S T R Y , 
S ZU D E R A , H E IN R Y C H . L U -  
B IK ,  K U B IA C Z Y K , L A J P O L D . 
W szyscy o n i do  dzis ie jszego  
d n ia  są d z ia łacza m i w  s p o r­
c ie , s p ra w u ją  odp ow ie dz ia ln e  
fu n k c je  w  in s y tu c ja c h  i  o rg a ­
n iz a c ja c h  szczecińskich.

D z ię ku jem y...

R ozm .: A n d rz e j M A R T Y N A

Doskonałe w y n ik i

po lsk ich  le kkoa tle tów

iuśkowiak 
6 sek. na 60 y

W  h a li A W F  na  B ie la n a c h  w  
W a rsza w ie  ro zp oczą ł się w  so­
bo tę  m ię d z y n a ro d o w y  m ity n g  
le k k o a tle ty c z n y  z u d z ia łe m  czo­
ło w y c h  z a w o d n ik ó w  P o ls k i o raz 
re p re z e n ta n tó w  C zechos łow ac ji, 
N R D  i N R F .

N a jle p s z y  w y n ik  w  b ieg u  na 
60 m  u zyska ł M a n ia k , k tó r y  
w y n ik ie m  6,5 w y ró w n a ł n a jle p ­
szy e u ro p e js k i w y n ik  h a lo w y . 
W ie lk ą  sensacją  b y ł w y n ik  J u - 
ś k o w ia k a  w  b ieg u  na 60 y . J u - 
ś k o w ia k  w y n ik ie m  6 sek. w y ­
ró w n a ł n a jle p s z y  w y n ik  na 
św ie c ie  u z y s k a n y  na  ty m  d y ­
s tans ie  w  h a li .  O n  ta k ż e  zos ta ł 
zw yc ięzcą  w  t r ó jb o ju  s p r in te r -  
s k im  m ężczyzn.

Juniorzy
s trze la ją  b ram k i

W C Z O R A J w  H a li  S p o rto w e j 
p rzy  u l.  M ic k ie w ic z a  rozpoczę­
ły  się e lim in a c je  P IŁ K A R S K IE  
G O  T U R N IE J U  H A L O W E G O  
J U N IO R Ó W  d ru ż y n  k lu b o w y c h  
o m is trz o s tw o  Szczecina na  ro k  
1964. A  oto w y n ik i:

Pogoń I  —  W ia ru s  I  9:1
S ta l H u ta  I I  —  C za rn i I I I  2:7 
A rk o n ia  V I  —  B u d o w la n i I I  8:1 
Pogoń I I  —  C z a rn i IV  1:6 
Ś w it  I  —  W ia ru s  V  5:0
C za rn i V  —  Pogoń I I I  1:7 
A rk o n ia  I I I  —  A rk o n ia  I I  4:6

T U R N IE J  T R W A . Dziś w  
godz. od 9— 20 da lszy  ciąg ro z ­
g ry w e k  e lim in a c y jn y c h , (n)

N A P Ł Y W A J Ą C E  z  A u s t ra l i i  w ie ś c i w s k a z u ją , że n ie d a ­
le k i je s t dz ień , w  k tó r y m  D o n a ld  C A M P B E L L  ponow n ie  
będzie  p ró b o w a ł zdobyć t y tu ł  sam ochodowego re k o rd z is ty  
ś w ia ta , na leżący od 1947 ro k u  do Johna  C O B B A .

U zyska n ie  tego m ia n a  n ie  je s t sp raw ą  ła tw ą , gdyż a k ­
tu a ln y  ré k o rd  szybkośc i w y n o s i 634 km /godz. W a ru n k ie m  
p o b ic ia  re k o rd u  je s t u zyskan ie  na p rze s trze n i 1 m i l i  

(1609 m ) —  w  dw óch  k ie ru n k a c h  —  ś re d n ie j szybkośc i 
p rze w yższa jące j 634 km /godz.

Z d a n ie m  C a m p be lla  „B lu e  B ird  —  1964”  może w  sp rzy ­
ja ją c y c h  w a ru n k a c h  p rze k roczyć  700 km jgo dz . G d y b y  
s ło w a  te  s p ra w d z iły  się, wówczas ró w n ie ż  tego roczny  re ­
k o rd  A m e ry k a n in a  —  C ra ig  B re ed la eve ’a  (656,390 km lg), 
u zyska n y  na tró jk o ło w y m  po jeźdz ie  o d rz u to w y m  ,¿$piri¿ 
o f A m e ric a ” , u le g łb y  w y m a z a n iu .

R E K O R D Y  S P R A W Ą  R O D Z IN N Ą

P IS Z Ą C  o a k tu a ln y m  m is trz u  ś w ia ta  na w odz ie  —  Do­
n a ld z ie  C a m p be llu , tru d n o  n ie  w spom nieć  o  jego  o jc u  —• 

S ir  M a lc o lm ie  C a m p be llu , k tó re g o  re z u lta ty  z a d z iw ia ły
starsze p oko len ie  sp o rto w có w .

BŁĘKITNY PTAK“
golowy do startu
W  ro k u  1920 o b ie g ła  ś w ia t w iadom ość, że A n g lik  M a l­

co lm  Cam pbeU uzyska ł na s p e c ja ln y m  sam ochodzie  w y ­
śc ig ow ym  o nazw ie  „B łę k itn y  P ta k ”  fa n ta s tyczn ą  szyb­
kość  240 km /godz. W  s iedem  la t  p ó ź n ie j na n o w e j m aszy­
n ie , noszącej id en tyczne  m ian o . S ir  M . C. podw yższa re ­
k o rd  do 279 km /g . W  ro k  p ó ź n ie j n o w y  „B lu e  B ird ”  p rz e ­
k ra cza  300 km /g . W  1931 to y n ik  C a m p be lla  ró w n a  s ię  394 
k m lg , w  1932 —  405, w  1935 —  443 i  482 km /g .

N IE  Z A D O W A L A J Ą C  
się w y n ik a m i n a z ie m n y ­
m i C a m p be ll u z y s k u je  w  
ro k u  1939, na n aw o d nym  
„B łę k itn y m  P ta k u ” , szyb­
kość 226 k m 'g . W d w a ­
dzieścia  la t  p ó ź n ie j syn  
M a lco lm a — D o na ld  C am p­
b e ll —  p rze kracza  na po­
d ob nym  po jeźdz ie  n a w o d ­
n ym  416 km lg , lecz w  
m iędzyczasie  J o hn  Cobb  
w y k re ś la  n az ie m n y re k o rd  
zm a rłe g o  w  1948 r .  M a l­
co lm a  C a m pbe lla ,, a  p rz y  
p ró b ie  p ob ic ia  re k o rd u  u -  
stalonego przez je g o  syna  
—  J o h n  C obb g in ie  t ra ­
g icznie.

S ta r t  D ona lda  będzie  
w ię c  p róbą  p rz y w ró c e n ia  
ro d z in ie  C a m p b e lló w  ty tu  
łu  najszybszego k ie ro w c y  
naziem nego i  nawodnego, 
św ia ta .

H . K .

D A N E  T E C H N IC Z N E  „B lu e  
B ird a ” : d ługość —  10 m ; szero ­
kość —  2,40 m ; w ysokość — 
i,47  m ; ro z s ta w  k ó ł — 1,66 m 
w aga  —  4 to n y ; ś re d n ica  k ó ł — 
i , 30 m ; m o to r —  „P ro le u s ”  4250 
k o n i; zaw ieszen ie  —  o łeopneu- 
m a tyczne ; p a liw o  —  sa m o lo to ­
we. Cena p o ja zd u  —  ok. 3 m i­
lio n y  d o la ró w .

Przed turniejem 
UEFA

K A D R A  p o ls k ic h  p i łk a r z y  ju n io ­
r ó w  p r z y g o to w u je  s ię b a rd z o  p i ln ie  
do te g o ro c z n e g o  w io s e n n e g o  t u r -  
n ie ju  U E F A , k t ó r y  o d b ę d z ie  s ię  W. 
H o la n d ii .

W ię k s z o ś ć  z a w o d n ik ó w  u c z y  s ię  
w  s z k o ła c h , d la te g o  te ż  n ie  m o g ą  
o n i p rz e b y w a ć  na  z g ru p o w a n ia c h .  
W  z w ią z k u  z ty m  k o m is ja  m ło d z ie  
żo w a  P Z P N  p o s ta n o w iła  o rg a n iz o ­
w a ć  d la  lc a d ro w ic z ó w  t y l k o  w  n ie  
d z ie lę  s p o tk a n ia  s p a r rm g o w e .  N a j ­
b l iż s z y m  p r z e c iw n ik ie m  d w ó c h  ze­
s p o łó w  ju n io r ó w  ( k a d ra  zo s ta ła  p o ­
d z ie lo n a  na  2 d r u ż y n y )  b ę d ą  I I I  
l ig o w e  z e s p o ły  ś lą s k ie  A K S  C h o i  
r z ó w  i  W y z w o le n ie  C h o rz ó w .

Z n a n y  d z ia ła c z  P Z P N  L .  C ie c le C - 
s k i ,  k t ó r y  o d  la t  p r a e u je  z j u n io ­
r a m i,  o ś w ia d c z y ł,  że  o b e c n ie  p o s ia ­
d a m y  b a rd z o  u ta le n to w a n ą  k a d r ę  
ju n io r ó w .  Z e s p ó ł P o ls k i n a  tu r n ie ­
ju  w  H o la n d ii  m a  d u ż e  szan se  za ­
ją ć  w y s o k ą  p o z y c ję .  W s z y s c y  z a - ,  
w o d n ic y  p o s ia d a ją  d o b re  w a r u n k i  
f iz y c z n e , są s z y b c y  i  n ie ź le  w y --  
s z k o le n i te c h n ic z n ie .

S kwietnia 
Maroko-Polska

P IE R W S Z Y  w  t y m  s e z o n ie  m e c j  
m ię d z y p a ń s tw o w y  re p re z e n ta c ja  
P o ls k i ro z e g ra  5 k w ie tn ia  » M a ­
r o k ie m  w  C a s a b la n c e . N a s tę p n ie  
P o la c y  w a lc z y ć  b ę d ą  I  lu b  M  m *  
ja  w  K r a k o w ie  z P o łu d n io w ą  I r ­
la n d ią  (E ire ) ,  a 14 c z e rw c a  n a  
tr z e c h  f r o n ta c h  z N R D . P ió ra p u e  
r e p re z e n ta c je  w a lc c y ć  b ę d ą  ja j 
D re ź n ie . t

ćZeSwictło
N O W Y  J O R K . W  N o w y m  J o r k *  

ro z p o c z ą ł s ię  t r a d y c y jn y  m ię d z y n a  
r o d o w y  t u r n i e j  s z e r m ie r c z y  „ C h a ł  
le n g e  M a r t i n i ” , w  k tó r y m  s ta r t u ją  
ró w n ie ż  P o la c y :  P a r u ls k i ,  F r a n k e  
i  P a w ło w s k i.  T u r n ie j  z a in a u g u ro w a  
ł y  z a w o d y  f lo r e to w e .  F r a n k e  i  P a -  
r u l s k i  p o m y ś ln ie  p r z e b r n ę l i  p rz e z  
e l im in a c je  i  o b a j z a k w a l i f ik o w a l i  
s ię  d o  ć w ie r ć f in a łó w .  W  1/8 f l n a  
łu  F r a n k e  w y g r a ł  z P a le t tą  (U S A )  
8:4, a P a r u łs k l  z A x e lro d e m  (U S A )  
8:6. D o  ć w ie r ć f in a łu  z a k  w a ł  i f  ideowa 
l i  s ię  ta k ż e  m is t r z  ś w ia ta  F r a n c u z 1. 
M a g n a  n , A n g l ik  H o s k y n s  o ra z  f l o ­
r e c iś c i a m e ry k a ń s c y :  D a v is ,  R ig-4 
g a rd s , Jo n e s  i  C o h e n .

•  *  *

K O P E N H A G A . P rzebyw a jąca ! 
w  D a n ii bokse rska  represen ts-* 
c ja  G w a rd ii  spot/kała s ię  w  p ią ­
te k  z d ru ż y n ą  K op e nh ag i. Z  wyj 
c ię ż y li P o la c y  12:8,
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M IE J S K I  Z A R Z Ą D  D R Ó G  I  M O S T Ó W  

w  Szczecin ie  

za w ia da m ia ,
ie  z d n ie m  24 lu te g o  b r.

zamyka się dla ruchu kołowego 
lewe pasmo mostu Bailey‘a

n ad  k a n a łe m  P a rn ic k im  w  S zczecin ie  

(w  k ie ru n k u  D ą b ia ) 

na  czas p rz e p ro w a d z e n ia  re m o n tu .

W  ok re s ie  re m o n tu  ru c h  k o ło w y  będzie  się o d b y - 
Jyał w a h a d ło w o  na p ra w y m  paśm ie  m ostu.

Za leca  się za in te re so w a n ym  in s ty tu c jo m  p rzew óz 
p ra c o w n ik ó w  w ła s n y m i ś ro d k a m i k o m u n ik a c ji dosto ­
s o w a n y m i do p rze w ozu  osób o raz w ię ksze  w y k o rz y ­
s tan ie  tra s y  o b ja z d o w e j p rzez  Szosę P oznańską.

469 -K

P r z e t a r g i
O K R Ę G O W E  Z A K Ł A D Y  G A S T R O N O ­
M IC Z N E  W  S Z C Z E C IN IE  og łasza ją  p rze ­
ta rg  o g ra n iczo n y  na sprzedaż sam ochodu 

ciężarow ego  „B e d fo rd ”  n r  re j.  M A  39-84, 
h r  s iln ik a  129804, n r  p od w o z ia  6S160. Cena 
W yw o ła w cza  14 000 zł. P rz e ta rg  zos tan ie  
p rz e p ro w a d z o n y  w  t r y b ie  u s ta lo n y m  za­
rzą d zen ie m  M in is tra  K o m u n ik a c ji z 1 s ie r 
p n ia  1960 r .  (M o n ito r  P o ls k i N r  66 poz. 
315). P rz e ta rg  odbędzie  się 10 m a rca  1964 
r .  o godz. 11 w  D y re k c j i  O Z G  w  Szcze­
c in ie , p rz y  u l. N a ru to w ic z a  22. P rz y s tę ­
p u ją c y  do p rz e ta rg u  o b o w ią z a n i są w p ła ­
c ić  w a d iu m  10 p roc. ceny w y w o ła w c z e j 
g o tó w k ą  w  kas ie  D y r e k c j i  O Z G  Szcze­
c in , u l.  N a ru to w ic z a  22. Sam ochód m ożna 
og lądać  w  p o n ie d z ia łk i i  ś ro d y  od godz. 
¡JO— 12 w  Szczecin ie  p rz y  u l.  N a ru to w ic z a  

22. 470-K

O K R Ę G O W E  Z A K Ł A D Y  G A S T R O N O ­
M IC Z N E  W  S Z C Z E C IN IE  og łasza ją  p rz e ­
ta rg  o g ran iczo ny  na sprzedaż sam ochodu 
„S k o d a ”  fu rg o n  1201 n r  re j.  M A  29-14, n r  
s iln ik a  365178, n r  p odw oz ia  365178. Cena 
w y w o ła w c z a  17 500 z ł. P rz e ta rg  zostan ie  
p rz e p ro w a d z o n y  w  try b ie  u s ta lo n y m  za­
rzą d zen ie m  M in is tra  K o m u n ik a c ji z 1 s ie r 
p n ia  1960 r .  (M o n ito r  P o ls k i n r  66 poz. 
315). P rz e ta rg  odbędzie  się 5 m a rca  1964 
r .  o godz. 11 w  D y re k c j i  O Z G  w  Szcze­
c in ie  p rz y  u l. N a ru to w ic z a  22. P rz y s tę p u ­
ją c y  do  p rz e ta rg u  o b o w ią za n i są w p ła c ić  
w a d iu m  w  w yso kośc i 10 p ro c . ceny w y ­
w o ła w c z e j g o tó w ką  w  ka s ie  D y re k c ji 
O ZG . S am ochód m ożna oglądać w  po ­
n ie d z ia łk i i  ś ro d y  od godz. 10— 12 w  
¿Szczecinie ^ r z y  u l.  N a ru to w ic z a  22.

467 -K

Cgíomma drobne
J Ł ó z n - e ,

K W IZ Y T O R Ó W  do
w z e d a ż y  w k ła d ó w  d łu  
jp is o w y c h ,  p o s z i lk u je -  
iy . O fe r ty  p is e m n e : 
R-3574”  P A R  —  W a r -  
:a w a , P o z n a ń s k a  33.

364-K

^ P r o c á

P O M O C  d o m o w a  d o c h o  
dzą ca  d o  1 o s o b y  p o ­
tr z e b n a .  U l .  M a lc z e w ­
s k ie g o , te l.  706-31, go dz . 
J1— 12. 1372-G

G O S P O S IA  s a m o d z ie l­
n a  z r e fe r e n c ja m i na 
S ta le  p o t r z e b n a ,  P o g o d  
ń o , P rz y b y s z e w s k ie g o  
31— I .  1375-G

P O T R Z E B N  . o p ie k u n ­
ka  d o  d w o jg a  d z ie c i (4 
i  9 la t ) .  W ia d o m o ś ć : u l .  
L e g io n ó w  D ą b ro w s k ie ­
go  6—7, p o  g o d z . 17.

1373-G

P O T R Z E B N A  s a m o d z ie l 
na  g o s p o d y n i d o m o w a . 
U l. Z a le s k ie g o  25— 1. 
g-odz. 17— 19. 1374-G

T O T R Z E B N A  o p ie k u n ­
k a  d o  p ó łro c z n e g o  dz ie c  
k a . T e l.  36-349. 1376-G

Biuro
Ogłoszeń
tel. 34-444

P A Ń S T W O W E  
G O S P O D A R S T W O  

R O L N E  G U M IE N C E

o f e r u je  p o  c e n a c h  
z n iż o n y c h  z a k ła d o m  
p r a c y  i  in s ty t u c jo m

palmy
dekoracyjne
o ra z  ró ż n e  r o d z a je  

k w ia tó w  k w i tn ą c y c h

na Święto 
Kobiet

Z a m ó w ie n ia  n a le ­
ż y ' j u ż  s k ła d a ć .

In fo r m a c je :  te ł.
464-51. 467-K

K A W A L E R  p o s z u k u je  
p o k o ju  n ie k rę p u ją c e g o  
w  ś r ó d m ie ś c iu  S ta r g a r ­
d u  Szezec. T e l . :  S ta r ­
g a r d  26-61, g o d z . 9— 17.

1377-G

M IE S Z K A N IE  2 p o k o je , 
k u c h n ia ,  o f ic y n a ,  sam o 
d z ie ln e ,  B o h . W a rs z a ­
w y  98— 20, z a m ie n ię  na  
p o d o b n e , ś ró d m ie ś c ie , 
f r o n t .  W a r u n k i  d o  o -  
m ó w ie n ia . O g lą d a ć  n ie  
d z ie ła ,  g o d z . 16— 19.

1378-G

T R Z Y  p o k o je  52 m  k w „  
k u c h n ia ,  g a ra ż , z a m ie ­
n ię  na  m n ie js z e  lu b  do  
ra e k , te l.  470-56. 1379-G

M A S Z Y N Ę  k r a w ie c k ą  
o r a z  s ta b i l iz a to r  d o  te ­
le w iz o r a  —  s p rz e d a m . 
P o n ia to w s k ie g o  25— 1.

1380-G

G A R A Ż  b la s z a n y , ro z ­
b ie r a n y ,  ta n io  s p rz e ­
d a m . T e ł.  423-02.

1381-G

M O T O C Y K L  M Z -E S  
250/1 — s p rz e d a m . Z y g  
m u n ta  S ta re g o  1— 102.

13H2-G

M O T O C Y K L  „ J a w a ”  
250, p i ln ie  s p rz e d a m . 
S z c z e c in -Z d ro je ,  M ło ­
d z ie ż y  P o ls k ie j  19—2.

1383-G

S A M O C H Ó D  „W a rs z a ­
w a ”  w  d o b r y m  s ta n ie  
— s p rz e d a m . G a ra ż , w  
ś r ó d m ie ś c iu ,  z a m ie n ię  
na  w ię k s z y  lu b  o d s tą ­
p ię .  T e l.  450-10, d z w o ­
n ić  o d  g o d z . 12— 15.

1384-G

Rozwiązanie 
krzyżówki Nr 4
P O Z IO M O : DaSl-as, O a za , A r ia ,  

Z e s ta w , T a m iz a , T a m a , A r a k ,  O - 
«n a r, P a s ja , S to p a , P a n n a . P a sza, 
T o r t ,  S ko s . A w a r ,  R a tu s z *  B a w o ­
ł y ,  O r k a ,  A la n ,  S z a ta n .

R O Z W IĄ Z A N IE  Z A G A D K I  
P A L IN D R O M IC Z N E J :

A G A M E M N O N  (a g a - ^ m e m  +  n o n )

N a g r o d y  (b o n y  k s ią ż k o w e )  w y ­
lo s o w a l i :  C e c y l ia  O r l ik  i W ie s ła w  
J a ro s a  ze  S z c z e c in a  o ra z  Z b ig n ie w  
W o la s ie w ic z  z  C ho szczn a .

P o  o d b ió r  n a g r ó d  n a le ż y  z g ło s ić  
s ię  w  s e k r e ta r ia c ie  r e d a k c j i  I I I  p . 
p o k .  53.

P IO N O W O : D a ta , A r a r a t ,  L im a ;  U W A G A :  P r o s im y  a u to r ó w  p r a ­
ł a  ik ,  S za ta , O s to ja ,  A tn m a n ,  Z a -  w id ło w e g o  r o z w ią z a n ia  k r z y ż ó w k i
tn a ,  A w a r ia ,  P as, S p a , S z ta b a , O - 
p r a w a .  P a tr o n ,  N io s k a , Z a r y s ,  
w a l ,  S to a , K u r t ,  S za n .

n r  3 p p . C e s a rc z y k  i  S ta n is ła w s k ą
o  o d e b r a n ie  w y lo s o w a n y c h  b o n ó w  
k s ią ż k o w y c h .

P O L S K I —  „ P a n n a  z  m o k r ą  g ło ­
w ą ”  g . 16, „ F iz y c y ”  g . 19.30; 
W S P Ó Ł C Z E S N Y  —  „ I g r a s z k i  z  d i a 
b łe m ”  g . 19.30, O P E R E T K A  — 
„ C a n - C a n ”  g . 15.30, 19.15; F IL H A R ­
M O N IA  — P o ra n e k  s y m fo n ic z n y  g. 
12; P L E C IU G A  —  „ M is ie  P t y s ie ”  
g . 14.

K O S M O S  —  „ P o w ie r n ik  p a ń ”  g . 9, 
11.15, 13.30, 16, 18.30, 21 —  f r a n c . -  
w ł .  — o d  1. 12; C O L O S S E U M  — 
„ C ic h y  w s p ó ln ik ”  g. 11.15, 13.30, 16, 
18.30, 21 —  p o i.  —  o d  1. 16; B A Ł ­
T Y K  —  „ W ia n o ”  g. 11.10, 13-30, 
15.50, 18.10, 20.30 —  p o i.  —  o d  1. 16; 
D E L F IN  —  „ T y lk o  w e  d w o je ”  g . 
13, 15.30, 18, 20.30 — a n g . —  o d  1. 
16; P IO N IE R  —  „ S o m b r e r o ”  g . 13.15
—  ra d ź . —  o d  1. 10, „ G in ą c a  p re ­
r ia ”  g . 16.30 —  U S A  —  o d  1. 10, 
„ S m a r k u la ”  g. 18, 20.30 —  p o i.  — 
o d  1. 16; P R O M IE Ń  —  „S z c z ę ś c ie  
w  te c z c e ” _ g . 14, 16 —  ju g .  —  od  
1. 14, „R ó ż e  d la  p r o k u r a to r a ”  g. 
18, 20 —  N R F  — o d  1. 16; F A L A  — 
„ B u r z a  n a d  s te p e m ”  g . 12, 14,
17, 19.30 —  ju g .  —  Od 1. 16; M A R S
—  „ K r ą ż o w n ik  szos”  g . 16.30, 18.30,
20.30 —  f r a n c .  —  o d  i .  16; M D K  — 
„ K o m ic z n y  ś w ia t  H a r o ld a  L lo y d a ”  
g. 14, 16, 18 —  U S A  —  o d  1. 12; 
E C H O  ( K r z e k o w o )  — „ S ie d e m  
n ia n ie k ”  g . 16, 18, 20 —  ra d ź . — 
o d  1. 14; M E W A  (Ż e le c h o w o )  — 
„ D z ik i  p ie s  D in g o ”  g . 17, „ B ie d n i  
b o g a c z e ”  g . 19 —  w ę g . —  od  1. 
14; Ś W IT  ( S k o lw in )  —  „ O s ta tn i  
k u r s ”  g . 17.30, 19.30 — p o i. — o d  1. 
16; Ż e g l a r z  (G o lę c in o )  —  „ P e ­
c h o w ie c  n a  p r e r i i ”  g . 14, 16, 18, 20
— U S A  — o d  I .  12; S Z M A R A G D O ­
W E  (Z d r o je )  —  „ G w ia ź d z is ty  b i ­
l e t ”  g . 14, 16 —  ra d ź . —  o d  1. 14, 
„ P ie ś ń  p u r p u ro w e g o  k w ia t u ”  g.
18, 20 —  s z w e d z k i —  p a n o ra m . — 
o d  1. 18; M U Z A  (P o m o rz a n y )  — 
„ J u t r o  n a  o r b i t ę ”  g . 15.30, 17.30,
19.30 —  ra d ź . — o d  1. 12; P R Z Y ­
J A Ź Ń  (D ą b ie )  —  „H a s z e k  i  je g o  
S z w e jk ”  g . 15, 17, 19 —  ra d ź . — 
o d  1. 14; H U T N IK  (S to łc z y n )  — 
„ K u p i łe m  ta tę ”  g .  16, 18. 20 —
ra d ź . — p a n o ra m . —  o d  1. 12; B A J  
K A  (P o lic e )  —  „ C z t e r y  s e rc a ”  g. 
g . 15, 17, 19 —  ra d ź . —  o d  1. 14; 
1 M A J  ( Ż y d ó w c e )  — „ P a m ię t n ik  
p a n i H a n k i ”  g . 15, 17, 19 —  p o i.
—  1. 16; M A R Z E N IE  (W ie lg o w o )  — 
„ Y o k m o k ”  g. 17, 1$ —  p o i .  —  od 
1. 16.

d z ie jó w  k o w a ls tw a  i  m o n e ty  tkĄ, 
P o m o rz u  Z a c h o d n im  g . 10—16. >

B A Ł T Y K  —  „ C z a r o d z ie js k ie  d ż w ię  
k i ”  g . 10.10, P O L O N IA  — „ P ę c h e r z ,  
S ło m k a  i  Ł a p e ć ”  g. 10, D E L F IN
—  „ C y r k ”  g . 10.30, 11.30 —  ra d ź .  — 
o d  1. 7; P IO N IE R  —  „ W o jt u ś  i  W a  
c u ś ”  g . 10, 11, 12 —  p o i.  —  o d  1. 
7 ; P R O M IE Ń  —  „ O k r u c ie ń s tw o ”  g . 
10, 12 —  ra d ź .;  F A L A  — „ M a łp a  
w  k ą p ie l i ”  g . 11 —  p o i.  —  o d  1. 7; 
M A R S  —  „ P r z y g o d y  S in d b a d a  Ż e ­
g la rz a ”  g . 12 —  p o i.  —  o d  1. 7; 
M D K  — „ P o r w a n ie ”  g . 12, 13 — 
p o i . ;  E C H O  —  „ T a je m n ic a  t a jg i ”  
g . 14 —  ra d ź . —  o d  1. 12; M E W A  —< 
„ E s k a p a d a ”  g . 16 — p o i.  —  o d  1. 
7 ; Ś W IT  —  „ L w y  a f r y k a ń s k ie ”  g . 
15 —  U S A  —  o d  1. 7; Ż E G L A R Z  — 
„ O  m a łe j  K a s i i  d u ż y m  w i l k u ”  g . 
13; S Z M A R A G D O W E  — „ D w a  b a ­
r a n k i ”  g . 12.30; M U Z A  —  „ W  p e w  
n y m  k r ó le s t w ie ”  g . 14.30 —  ra d ź . ;  
P R Z Y J A Ź Ń  —  „ P a ń s tw o  M is i io w ie ”  
g .  13 —  ra d ź .;  H U T N IK  —  „ N a  psa 
u r o k ”  g . 14.3G —  U S A  —  o d  1. 9; 
B A J K A  —  „ K o t  i  s y r e n k a ”  g . 11
—  U S A  —  o d  1. 7; 1 M A J  —  „ P o  
r a n e k  M a r y s i”  g . 13 —  ra d ź .;  M A ­
R Z E N IE  —  „ U p a ln y  d z ie ń  g ą s k i 
B a lb in k i ”  g . 15 —  p o i. 
R E P E R T U A R  K I N  na  p o d s ta w ie  
in f o r m a c j i  W Z K .
F O T O P L A S T Y K O N  — (W o j.  P o l­
s k ie g o  36) —  „ P e k in ”  g . 10—21.

D i f z u r i f

M IE J S K I  S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y
ś w . W o jc ie c h a  7.
K L N I K A  C H IR U R G IC Z N A  n r  I
U n i i  L u b e ls k ie j  l .
A P T E K I :  f
N R  2 —  M ic k ie w ic z a  101, N R  J  —» 
A l .  P ia s tó w  60, N R  £0 — W ie lk a  17. 
C O D Z IE N N E  P O G O T O W IE  P R A C Y : 
A p te k i  —  N R  10 —  G l in k i ,  N R  U  
—  D ą b ie , N R  12 —  P o d ju c h y .  
D E L IK A T E S Y
S K L E P  N R  4 —  u l .  J a r o m ir a  od 
g. 10—15, S K L E P  N R  3 —  u l .  K r z y /  
w o u s te g o  g . 15—20.

Bad i  o

13 M U Z  — d a n s in g  g. 19; T P P R  —  
f i lm  d la  m ło d z ie ż y  g. 10, f i lm  
ra d ź . „ K o ły s a n k a ”  g . 18, 20; S P O Ł  
D Z IE L C O W  —  f i l m  d la  d z ie c i:  
„ P r z y g o d y  n a  p la n ta c j i ”  g. 15, w ie  
c z o re k  ta n e c z n y  g . 19, G A R N IZ O ­
N O W Y  —  o p o w ia d a n ie  d la  d z ie c i 
„S z e w c  K o p y t k o  i  K a c z o r  K w a k ”  
o ra z  f i l m y - b a j k ł ;  K O N T R A S T Y  — 
w ie c z o re k  ta n e c z n y  g . 20, P I W N I ­
C A  — f i l m y  d la  d z ie c i g . 15; P T T K  
—  c z y n n y  g . 9—24; D O M  K U L T U ­
R Y  K O L E J A R Z A  —  „ J a c y  je s te ś

Ł Ą C Z N O Ś C I —  V  k lu b o w e  s p o tk a ­
n ie  r o d z in n e  g. 15, d a n s in g  g . 19.

W u z e u w

U L .  S T A R O M Ł Y Ń S K A  27 —  w y s ta  
w y :  ś re d n io w ie c z n a  rz e ź b a  p o m o r ­
s k a , re n e s a n s o w e  s t r o je  k s ią ż ą t 
s z c z e c iń s k ic h , m a la r s tw o  p o ls k ie  g. 
10— 16, W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 —
w y s ta w y  m o r s k ie ,  a rc h e o lo g ia , p r z y  
ro d a , k u l t u r a  A f r y k i  Z a c h o d n ie j,  z

W IA D O M O Ś C I:  7.30, 8.30, 12 05 M j  
23.50.
S E R W IS  R Y B A C K I :  20.57. i'

750 —  k o n c e r t  p o r a n n y ,  8.35 * -*  
„ R a d io p r o b le m y ” , 8.50 —  k o n c e r t i  
w y b i t n y c h  s o l.s tó w , 9.20 — fe l ie to n ;  
l i t e r a c k i ,  9.30 —■ r a d io w a  p io s e n k a  
m ie s ią c a , 10 —  „ D o m , s z k o ła , dzae-i 
c i ” , 10.15 —  p o ls k a  m u z y k a  r o z r y w i  
k o w a , 10.30 — k o n c e r t  d n ia ,  12.10 — I 
p o r a n e k  s y m fo n ic z n y ,  13.10 —  „ C a r a /  
p o  d e i F io r i ” , 13.30 —  „M o s k w a  z  
m e lo d ią  i  p io s e n k ą ” , 14 —  „ W  cie< 
n iu  p i r a m id ” , 14.30 —  m e lo d ie ;
7 m u z  s to l ic ” , 15 — s łu c h o w is k o !  
d la  d z ie c i:  „ P r z y g o d a  p a n a  G a re - I  
d a ” , 16.02 —  o d c in e k  p o w ie ś c i]
„ N r  320” , 16.30 — k o n c e r t  C h o p in ó w  
s k i ,  17 —  fe l ie to n ,  17.15 —  w ią z a ń - !  
k a  m e lo d i i ,  17.30 — „ P o d w ie c z o re k : ' 
p r z y  m ik r o fo n ie ” , 19 —  r e w ia  p io ­
s e n e k , 19.30 —  s łu c h o w is k o :  „ D z iw a 1 
c y ” , 20.30 —  m u z y k a  r o z r y w k o w a ,  
21-22 —  w ia d o m o ś c i s p o r to w e , 21.25 
— z  b o is k  i  s ta d io n ó w , 22.20 —  n ia  
d z ie ła  w  S z c z e c in ie , 22.30 —  m u z y ­
k a  ta n e c z n a .

Jeszcze ty lk o  dziś

Nagrody wartości 12200 zł
czekają na 58 projektodawców

ciekawych nazw
dla zakładów fryzjerskich

D Z IŚ  o s ta tn ia  szan sa  d la  
ty c h ,  k tó r z y  c h c ą  w z ią ć  u d z ia ł  
w  k o n k u r s ie  „ U r o d y ” , W Z S P  
i  „ K u r i e r a ”  n a  n a z w y  d la  
s z c z e c iń s k ic h  z a k ła d ó w  f r y ­
z je r s k ic h  „ U R O D Y ” . D r u k u ­
je m y  d z iś  o s ta tn i  k u p o n  n a  
k tó r y m  n a le ż y  z a p ro p o n o w a ć  
je d n ą  n a z w ę . J e ż e l i  p r o je k t  
b ę d z ie  s:ę p o d o b a ł j u r y ,  k u ­
p o n  w e ź m ie  u d z ia ł  w  lo s o w a ­
n iu  56 n a g ró d , w a r to ś c i  12 209 
z ł. ,  w  p o s ta c i b o n ó w  t o w a r  o 
w y c h  do  P D T , n a g r ó d  p ie ­
n ię ż n y c h  o ra z  b o n ó w  u p r a w ­
n ia ją c y c h  d o  b e z p ła tn y c h  u -  
s łu g  w  d z ia le  f r y z je r s tw a  
d a m s k ie g o , k o s m e ty k i  i  m a ­
sa ż y . R a d z im y  n ie  m a rn o w a ć  
o k a z j i  w y g r a n ia  n a g r o d y ,  a 
ta ik że  u c z e s tn ic z e n ia  w  im p r e  
z ie  f in a ło w e j  p o łą c z o n e j z 
p u b l ic z n y m  lo s o w a n ie m  i  p o ­

k a z e m  n a jm o d n ie js z y c h  f r y ­
z u r .  N a j le p s i  s z c z e c iń s c y  m i­
s t r z o w ie  g r z e b ie n ia  j u ż  d z iś  
p r z y g o to w u ją  s ię  d o  te g o  s w o  
is te g o  k o n k u r s u .  Im p re z a  o d ­
b ę d z ie  s ię  w  p ie rw s z y c h  
d n ia c h  m a rc a  a k u p o n y  n a le ­
ż y  n a d s y ła ć  D O  S O B O T Y  29 
L U T E G O . K u p o n  n a le ż y  w r z u  
c ić  d o  s k r z y n k i  p o c z to w e j,  
b e z  k o p e r ty  i  z n a c z k a . O p ła ­
tę  u is z c z ą  o r g a n iz a to rz y .  P r z y  
p o m in a m y  r ó w n ie ż , że k a ż d y  
u c z e s tn ik  m a  p r a w o  p rz y s ła ć  
n ie o g ra n ic z o n a  i lo ś ć  k u p o ­
n ó w . J e ż e l i  k to ś  m a  w ię c e j 
p r o je k tó w  p r o s im y  s ię g n ą ć  
d o  n u m e r ó w  „ K u r ie r a ”  z 
d n ia  16. 18 i  20 lu te g o  k ie d y  
t o  w y d r u k o w a l iś m y  p o p rz e d ­
n ie  k u p o n y .

C Z E K A M Y  N A  T W Ó J  P O ­
M Y S Ł !

KUPON KONKURSOWY
O p ła tę  p o c z to w ą  
u iś c i a d re p a t 
Ż a rz . M P iT  n r  P K  220 
z d n ia  21.11.1951 r .

P ro p o n u ję  n as tę pu ją cą  
nazw ę  d la

z a k ła d u  f ry z je rs k ie g o

„K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I”  
p l.  H o łd u  P ru s k ie g o  8

IM IĘ  I  N A Z W IS K O  n ad aw cy , ¡ i i f i i i i t i i

A d re s  i  s i  i  i  i  i  i  c i  i  i  » i  i  i  » t  i  »

P R O G R A M  S Z C Z E C IŃ S K I
10 —  k u r s  r o ln ic z y ,  12.30 —  p r o  

g ra m  d n ia ,  12.35 —  „ B a w io n y  s ię
n a  lo d z ie ” , 13.20 —  p o r a n e k  m u - ' 
z y c z n y ,  15 —  „ N ie d z ie ln a  b ie s ia - 1 
d a ” , 15.45 —  te a t r z y k  d la  p r z e d - i  
s z k o la k ó w  „ T r o p ” , 16.15 —  „ W  k r ę ]  
g u  p o d e jr z e ń ” , 17.35 —  k a b a r e t ' 
„ M ik s ” , 18.30 —  S z c z e c iń s k i S e j- j  
m ik  K u l t u r a ln y  „ D r o g i  K u l t u r y ” , 
19 —  f i l m  C S R S  „ M i ło s ie r n a  h r a b i­
n a ” , 19.55 —  D o b ra n o c  d z ie c io m ,-
20.05 — d z ie n n ik  T V ,  20.35 —  „ K w a  
d ra n s  r e c e n z e n ta ” , 20.50 —~  f i l m  
U S A  „ K r ó le w s k a  fa w o r y ta ’» ?  21.50 
— s p o r t ,  21.55 — p ro g r a m  n a  j u t r o  
i  m e lo d ia  n a  D O B R A N O C .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

9.00 T y  i  che m da  ( I I ) ,  9.40 K ą - i  
c ik  le k a rz a ,  10.00 D la  d z ie c i o d  8 ' 
la t ,  10.20 w id o w is k o  d la  d z ie c i,  
11.00 — T u  H a lle ,  11.45 F i lm  d o k u - ' 
m e n ta ln y ,  12.00 G o d z in a  d la  f o t o -  
a m a to ró w ,  13.00 N ie d z ie ln a  ro z m o ­
w a , 13.30 A u d y c ja  d la  w s i ,  14.30 
s p o r t ,  16.00 P rz e d  ro b o tn ic z ą  s p a r ­
ta k ia d ą ,  17.00 W ia d o m o ś c i,  17.05 M ło  
da o p ty k a ,  18.00 R e p o r ta ż  z  I n s t y ­
t u tu  P a to lo g i i ,  18.30 R o z w ią z a n ie  
t e le w iz y jn e j  z g a d u j- z g a d u l i ,  18.50 
P o z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j,  19.00 
S p o r t  i  m u z y k a , 19.25 S z c z ę ś liw e  
c y f r y ,  19.30 A k tu a ln o ś c i ,  19.50 W  
c e n tr u m  u w a g i,  20.00 R e p o r ta ż  z 
I r ia n u  Z a c h o d n ie g o , 20.40 „ O ż e n e k ”  
(G o g o la ), 22.10 S p o r t ,  na  z a k o ń c z ę »  
n ie  o s ta tn ie  w ia d o m o ś c i.

P O N IE D Z IA Ł E K

9.50 K ą c ik  le k a rz a ,  10.00 A k tu a l.»  
n o ś c i, 10.20 W  c e n tr u m  u w a g i,  10.30 
M ie s z a n k a , 11.35 M a g a z y n  d la  pań».
12.05 S p o r t  i  m u z y k a .

Ważne
dla pasażerów

I » 2“ i „8“
W  Z W I Ą Z K U  z  z a m k n ię c ie m  m o  

s tu  B a i le y ’ a d la  r u c h u  t r a m w a jo ­
w e g o , z  d n ie m  24.11.1964 r .  D y r e k ­
c ja  M P K  w  S z c z e c in ie  u p r z e jm ie  
z a w ia d a m ia , że z m u s z o n a  je s t  d o  
p o d z ia łu  l i n i i  n r  2 i 8 n a  d w a  o d ­
c in k i  t j .  o d  G u m ie n ie c  i  N ie b u s g £ ,i 
w a  d o  Ł a s z to w n i i  od  D w o rc a  P K P  
P o r t  C e n tr a ln y  d o  B a s e n u  K a s z u b ­
s k ie g o .

T r a m w a je  l i n i i  n r  2 i  8 b ę d ą  k u t*  
s o w a ły  o d  N ie b u s z e w a  i  G u m ie ­
n ie c  d o  Ł a s z to w n i w  p o c ią g a c h  
3-w a g o n o w y c h  z c z ę s to t l iw o ś c ią  c o  
10 m in u t .

P a s a ż e ro w ie  u d a ją c y  s ię  d o  B a ­
sen u  K a s z u b s k ie g o  b ę d ą  z m u s z e n i 
p rz e jś ć  o d c in e k  o d  Ł a s z to w n i ( K o ­
m is a r ia t  M O ) d o  p r z y s ta n k u  D w o ­
rz e c  P K P  P o r t  C e n t r a ln y ,  g d z ie  
b ę d ą  m o g li  p o n o w n ie  k o rz y s ta ć  z 
t r a m w a jó w .

J e d n o c z e ś n ie  n a d m ie n ia  s ię , że 
24.11.1964 r . ,  z  u w a g i  n a  p ro w a d z o ­
n e  r o b o ty  to ro w e ,  o d c in e k  o d  
D w o rc a  P K P  P o r t  C e n t r a ln y  d o  
B a s e n u  K a s z u b s k ie g o  b ę d z ie  o b s łu ­
g iw a n y  p rz e z  p rz e d łu ż o n e  l i n ie  a a  
to b u s o w e  o r  54, 55 i  56.

Z  u w a g i  n a  p r z e d łu ż o n y  czas 
p r z e ja z d u  d y r e k c ja  M P K  z w ra c a  
s ię  z  p ro ś b ą  d o  m ie s z k a ń c ó w  n a ­
szego m ia s ta  o w c z e ś n ie js z e  ro z ­
p o c z y n a n ie  p o d ró ż y .

W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „ P R A S A ”  w  S z c z e c in ie . R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A :  S zcze c in^  p i .  H o łd u  P r u s k ie g o  0; r e d a g u je  k o le g iu m . T E L E ­
F O N Y : c e n tr a la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d . n a c z e ln e g o  467:41; z a s tę p c a  r e d a k to ra  n a c z e ln e g o  478.21; s e k r e ta r z  r e d a k c j i  428:33; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 (w e w n . 51); d z ia ł 
in ie js k i  462-35; d z ia ł  m o r s k i  427-77; d z ia ł łą c z n o ś c i z  c z y te ln ik a m i  450-23; d z ia ł s p o r to w y  427-77; B iu r o  O g ło sze ń  344-44; r e d a k c ja  p o ra n n a  (p o  g o d z . 6) 378-91; d a le k o p is y  
425-14. W s z e lk ic h  fn fo r m .n c j i  w  s p r a w ie  p r e n u m e r a ty  u d z ie la ją  p la c ó w k i  „ R u c h u ”  i  P o c z ty .  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  G r a f ic z n e  W -3
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S T O P N IE  „ F A C H O W O Ś C I”

N O W Y  .S W E T E R  m o ż e  da ć  
d u ż o  szczęśc ia , zw ła s z c z a  je ś l i  
m o ż n a  g o  so b ie  o s o b iś c ie  za­
p r o je k to w a ć  i z a m ó w ić  w y ­
k o n a n ie  w  p u n k c ie  d z ie w ia r ­
s k im .

P e w n a  pasza  z n a jo m a  z a p a ­
ła ła  w ię c  c h ę c ią  s p r a w ie n ia  
s o b ie  w y tw o r n e g o  o d z ie n ia  i 
21. I .  64 z a n io s ła  w e łn ę  do  
p u n k t u  d z ie w ia rs k ie g o  w  
p p x .  Z a m ó w ie n ie  n a  w y k o n a  
n ie  s w e tra  ś c ie g ie m  a n g ie l­
s k im  p r z y ję t o  i w y z n a c z o n o  
te r m in  o d b io ru  w  d n iu  8. I I .  
b r .  W  o z n a c z o n y m  d n iu  z n a ­
jo m a  z w y p ie k a m i  n a  tw a r z y  
p o b ie g ła  p o  o w ą  w y tw o r n ą  
s z a tk ę . A l i ś c i . w  p u n k c ie  p o ­
w ia d o m io n o  ją ,  że  s w e te r  w  
o g ó le  n ie  je s t  z r o b io n y ,  g d y ż  
w e łn a  n ie  n a d a je  s ię  d o  ś c ie ­
g u  a n g ie ls k ie g o , t y l k o  z w y k łe  
go . Z n a jo m a  p r z y s ta ła  z r e ­
z y g n a c ją  na  śc ie g  z w y k ły .  
T e r m in  • o d b io ru  w y z n a c z a n o  
ńa  15. I I .  b r .

K ie d y  k l ie n t k a  m o c n o  p o d ­
e k s c y to w a n a  n o w y m  szcze­
g ó łe m  g a r d e ro b y  ( w ia d o m o , 
k o to ie ia )  z g ło s i ła  s ię  w  p u n k ­
c ie  o d b io ru ,  m iła  p a n i  o ś w ia d  
ć z y ła ,  że  s w e te r  w  o g ó le  n ie  
je s t  z r o b io n y ,  g d y ż  n ie  n a d a ­
j e  s ię  d o  ś c ie g u  z w y k łe g o .

R o z g o ry c z o n a  z n a jo m a  z d e ­
n e r w o w a ła  s ię  m o c n o  i  o d e ­
s z ła  'z i r y t o w a n a  p o r z ą d k a m i 
p a n u ją c y m i w  p u n k c ie  d z ie ­
w ia r s k im  w  P D T .

P e w n o , ś w ię ty  b y  k łą ł l
( D y l)

118 rocznica 

powstania O R M O

AKADEMIA 
w Szczecinie

W  P IĄ T E K  21 bm ., w  osiem  
¡hastą  roczn icę  p ow s ta n ia  O H  
;M O  —  O cho tn icze j R e ze rw y 
¡ M i l ic j i  O b y w a te ls k ie j, w  sa li 
T e a tru  W spółczesnego o db y ła  
s ię  u ro czys ta  akadem ia . Przy^ 
b y l i  na n ią  m . in . sekre ta rze  
tK W  P ZP R : K . P R U S IŃ S K I i 
;H . H U B E K , p rzew odn iczący  
P re z y d iu m  W R N  —  M . L E M  
P IC K I ,  p os ło w ie  Z ie m i Szcze­
c iń s k ie j:  I .  K O N K O L E W S K I 
Żdz . S IE D L E W S K I, ko m endan t 
w o je w ó d z k i M O  p łk . M . C H L E - 
W IC K I ,  I  -se k re ta rz  K M  PZPR  
■—  St. B A R T C Z A K , p rz e w o d n i­
czący P re z y d iu m  M R N  H . Ż U ­
K O W S K I i s e k re ta rz  K M  P ZP R  
W . K A M IŃ S K I .  W  a k a d e m ii 
W z ię li u d z ia ł O R M O -w c y  oraz 
ic h  ro d z iny .

R e fe ra t o b ra z u ją c y  o s iem na ­
s to le tn ie  d z ie je  O R M O  w y g ło ­
s i ł  p rze w od n iczący  R ady W o je ­
w ó d z k ie j te j o rg a n iz a c ji, s e k re ­
ta r z  K W  P Z P R  —  K . P R U - 
S lN S K I.  Ż ycze n ia  O R M O - 
jjwcoim z ło ży ł k o m e n d a n t W o je ­
w ó d z k i M O  p łk .  —  M . C IIL E -  
W IC K I ,  a nas tę pn ie  ko m e nd an t 
w o je w ó d z k i O R M O  —  W ł. S I­
K O R A  o d czy ta ł l is t  M in is tra  
S p ra w  W e w n ę trznych .

■ Z  o k a z ji os iem na s te j ro c z n i­
c y  p o w s ta n ia  O R M O  w ie lu  
fć z ło n k ó w  te j o rg a n iz a c ji zosta- 
i ło  odznaczonych  H o n o ro w y m 4. 
O d z n a k a m i i w y ró ż n io n y c h  l i ­
s ta m i p o c h w a ln y m i o raz  n a g ro ­
d a m i p ie n ię ż n y m i. 15 O R M O - 
w c ó w  p rze w od n iczący  P rez. 
jW R N  M . Ł F M P IC K I  u d e ko ro - 
(w a ł O dzna‘k a m i G ry fa  P o m o r­
sk iego . (p a trz  zd jęc ie) (ka rp )

F o to : S t. C ie ś la k

siciean
W  Zamku i w „Delfinie“

PRZEGLĄD
FILMÓW MORSKICH

O D  P O N IE D Z IA Ł K U , 24 
bm . rozp oczyn am y w  S zczeci­
n ie  im prezę  o o g ó ln o p o lsk im  
znaczeniu : p ie rw s z y  przeg ląd  
k ró tlc o m e tra ż o w y c h  f i lm ó w  o 
tem a tyce  m o rs k ie j.  C e lem  te j 
im p re z y  je s t  ro zb ud zen ie  za­
in te re s o w a n ia  społeczeństwa 
p ro b le m a m i g osp od a rk i i  tu ­
r y s ty k i m o rs k ie j,  a zarazem  
zachęcenie  tw ó rc ó w  f i lm o ­
w y c h  (poprzez n ag ro dy , a 
zw łaszcza in te n s y w n ie js z ą , n iż 
dotychczas, e ksp lo a ta c ję  f i l ­
m ó w  m o rs k ic h ) do  p ro d u k c ji 
n o w ych , (oby  coraz lepszych)

f i lm ó w ,  k tó re  m o g ły b y  spe ł­
n iać d on io s łą  ro lę  w  w y c h o ­
w a n iu  m o rs k im  społeczeń­
s tw a .

W y ło n io n e  spośród fa c h o w ­
có w  —- za ró w no  z dz ied z in y  
g osp od a rk i m o rs k ie j, ja k  sztu  
k i  f i lm o w e j —  ju r y ,  z p ro f. 
W yższe j S zko ły  F ilm o w e j 
J. J A C O B Y M  na czele, w y ­
b ie rze  z 28 f i lm ó w  cz te ry  n a j­
lepsze. Ic h  tw ó re y  o trz y m a ją  
n a g ro d y  w  pos tac i: za pe w n io ­
nego przez P Ż M , P rze ds ię b io r 
s tw o  P o ło w ó w  D a le k o m o r­
s k ic h  „ G r y f ” , Szkołę  M o rs k ą

i  Szko łę  R y b o łó w s tw a  M o r­
sk iego  bezp ła tnego  u d z ia łu  w  
re jsa ch  (na  je d n e j z l in i i  eu ­
ro p e js k ic h  P Ż M , na  p o ło w a ch  
d a le k o m o rs k ic h  „G ry fa ”  oraz 
na s ta tk a c h  s z ko ln ych  „Z e w  
M o rz a ”  i  „Ł u ż y c e ” K rzeźb 
w y k o n a n y c h  przez szczeciń­
s k ic h  a r ty s tó w  i  n ag ró d  p ie ­
n iężnych  (5 000 z ł, 4 000 z ł 
o raz d w ie  po 3 000 zł). F ilm y  
z a rc h iw a ln y c h  p ó le k  w y ­
tw ó rn i,  ocen ione przez ju r y  
ja k o  najlepsze , w e jd ą  do  m a ­
so w e j e k s p lo a ta c ji, zw łaszcza 
—  w  o k re s ie  le tn im  —  w c  
w s z y s tk ic h  n ad m o rs k ic h  wcza 
sow iskach.

Je że li ta , n ie ja k o  wstępna, 
im p re z a  s ię  uda  —  ro z w in ię ta  
ona zostan ie  w  la ta c h  następ­
n ych  do fo rm y  F e s tiw a li,  po­
czą tko w o  o g ó ln o k ra jo w y c h , a 
z k o le i —  być  może —  o g a r­
n ia ją c y c h  zasięg iem  w szys t­
k ie  k ra je  n a d b a łty c k ie .

P rze g lą d  f i lm ó w  m o rs k ic h  
o dbyw ać się będzie  od 24— 26 
bm . w  Z a m k u  S zczecińsk im  i 
w  k in ie  „ D e lf in ” , ( j)

— STRONA 8
Z „W ojew ódzkiego

Przeglądu P ro jektów "

Wyróżnienie 
I stopnia

D Z IŚ  p r e z e n tu je m y  .d ru g i  p r o je k t  
ro z w ią z a n ia  a r c h it e k to n ic z n o - u r b a ­
n is ty c z n e g o  p i.  P r z y ja ź n i  P o ls k o -  
H a d z ie c k ic j.  S z c z e c iń s k i ze sp ó l p ro  
je k ta n t ó w  o t r z y m a ł z a ń  w y ró ż n ie ­
n ie  I  s to p n ia  d la  n o w a to r s k ic h  po  
s z u k iw a ń  w  ro z w ią z a n iu  m ie s z k a ń , 
m ie s z c z ą c y c h  s ię  w  „ o k r ą g la k a c h ” . 
A u to r a m i p r o je k tu  s ą : m g r .  in ż . -  
a rc h . M . J A N O W S K I,  B . H E R M A N , 
L .  K O Ł O D Z IE J C Z Y K , J . L IS E K ,  
i  m g r  in ż .  B . G R Y G O K U K  ( k o n ­
s t r u k c ja ) .

P r z y p o m in a m y ,  źe t r w a ją c y  w  sa  
ła c h  w y s ta w o w y c h  Z a m k u  „ W o je ­
w ó d z k i P rz e g lą d  P r o je k tó w ”  je s t -  
n ie z w y k le  in te r e s u ją c y  i  z a jm ie ..  
k a ż d e g o , k tó r e m u  n ie  o b o ję tn y  je s t  
p r z y s z ły  k s z ta łt  na szeg o m ia s ta . 
Z a m k n ię c ie  e k s p o z y c j i  (2 m a rc a ) 
p o p rz e d z i s p o tk a n ie  s p o łe c z e ń s tw »  
z p r o je k ta n ta m i,  z a p o w ie d z ia n e  a » ' 
27 b m . (U .)

.  i „ * r ‘j F o to  -  S t. C I F A L A  IC

Dziś
P IĄ T E  S P O T K A N IE

Festiwalu 
Piosenki i Muzyki

W y s tę p u ją  zespo ły :
9  Z a sad n icze j S z k o ły  M e ­

ta lo w e j
■  T e c h n ik u m  H a nd lo w e go  

Z e spo ły  p rz y g o to w a li:
J A N  J A N IK O W S K I 
IR E N E U S Z  K . S Z M ID T  
JE R Z Y  W IL K  
J U L IA N  R A S Z K Ę  
M IR O S Ł A W  K U B A L S K I  
H E N R Y K  B Ą C Z E K  
M IE C Z Y S Ł A W  J A M IO Ł ­
K O W S K I

D o  tańca  g ra  o rk ie s tra  
W IT O L D A  B A J E R Y

W 46 rocznicę A rm ii Radzieckie j

Wieczornica w klubie TPPB
i uroczysty capstrzyk

W  U B . P IĄ T E K  w  k lu b ie  T P P -R  o d b y ła  się u ro czys ta  
w ie c z o rn ic a  pośw ięcona  A r m i i  R a d z ie c k ie j. P rz y b y li na n ią  
—  w ic e k o n s u l ZS R R  —  A . Iw a n o w , sp ec ja ln ie  zaproszony 
przez Z W  T P P -R  p rz e d s ta w ic ie l A r m i i  R a dz ieck ie j —  m jr  
M . F . K o w a lo w , p rz e d s ta w ic ie l W o js k a  P olsk iego  —  p p łk  
Z . B o ro w s k i.

O K O L IC Z N O Ś C IO W E  P R Z E  go T P P -R  —  Leon S zechter. 
M Ó W IE N IE  w y g ło s ił p rz e w ó d - P rz e m a w ia ł także  ip p łk  B o - 
n iczacy  Z a rzą d u  W o je w ó d z k ie - ro w s k i p o d k re ś la ją c  w s p ó łp ra ­

cę i  b ra te rs tw o  b ro n i A rm i i 
R a d z ie ck ie j i  Lud ow eg o  W o j-

O G O D Z . 1 7 -T E J  ro z p o c z y n a ją  
s ię  u r o c z y s to ś c i.  D o  z g ro m a d z o ­
n y c h  m ie s z k a ń c ó w  o k o l ic z n o ś c io w e  
p rz e m ó w ie n ie  w y g ła s z a  p r z e w o d ­
n ic z ą c y  Z a rz ą d u  W o je w ó d z k ie g o  
Y P P iR  —  L e o n  S z e c h te r . R o z le g a ją  
s ię  w e r b le .  K o m p a n ie  h o n o ro w e  
W o js k a  P o ls k ie g o  i  z w a r te  s ze re g i 
s z k ó ł m o r s k ic h  — o d d a ją  h o n o r y .  
Z a p ro s z o n e  d o  S z c z e c in a  d e le ­
g a c je  A r m i i  R a d z ie c k ie j,  W o j ­
s k a  P o ls k ie g o , o r g a n iz a c j i  p o l i t y c z  
n o -s p o le c z n y c h  i z a k ła d ó w  p r a c y  
s k ła d a ją  n a  p ły c ie  P o m n ik a  
W d z ię c z n o ś c i w ie ń c e  i  w ią z a n k i 
k w ia tó w .

H y m n y  n a ro d o w e  Z w ią z k u  R a ­
d z ie c k ie g o  i  P o ls k i —  k o ń c z ą  u r o ­
c z y s to ść .

Koncert
przF świecach

D Z IŚ  o g o d z . 20.00 w  B ia łe j  S a l i  
w  Z a m k u  o d b ę d z ie  s ię  k o n c e r t  
k a m e r a ln y  p r z y  k a w ie  i  ś w ie c a c h . 
S ło w o  w ią ż ą c e  w y g ło s i  d y r .  F i lh a r  
in o n i i  S z c z e c iń s k ie j m g r  J Ó Z E K  
W IŁ K O M IR S K I .

W  T Y C H  D N IA C H  w  ś w ie t­
l ic y  P ań stw ow ego  S zp ita la  K l i ­
n icznego n r  2 na P om orzanach  
o db y ło  s ię  sp o tka n ie  z e m e ry ­
ta m i i  re n c is ta m i, b y ły m i p ra ­
c o w n ik a m i tego szp ita la . P od ­
czas s p o tka n ia , k tó re  u p ły n ę ło  
w  m i łe j a tm os fe rze , d y re k c ja  i 
rada  z a k ła d o w a  p o d e jm o w a ły  
e m e ry tó w  la m p k ą  w in a . W rę ­
czono im  ró w n ie ż  zapom ogi p ie 
n iężne. E m e ry c i se rdeczn ie  dzię 
k o w a li za pam ięć, (y)

ska P olsk iego .
W  C Z Ę Ś C I A R T Y S T Y C Z N E ?  

p rz y g o to w a n e j  s ta ra n ie m  k o m is j i  
m ło d z ie ż o w o -p e d a g o g ic z n e j Z W
T P P -R  w y s tą p i ł  ze sp ó ł T e c h n ik u m  
G o s p o d a rc z e g o  z p ro g ra m e m  s ło w ­
n o - m u z y c z n y m  o p ra c o w a n y m  p rze z  
C . J a g o d z iń s k ą  i  A . C z u c h rę .

K U L M IN A C Y J N Y M  P U N K ­
T E M  o bch od ó w  46 ro czn icy  A r  
m i i  R a d z ie c k ie j b y ł u ro c z y ­
s ty  c a p s trz y k  zo rgan izow any 
w c z o ra j pod  P o m n ik ie m  
W dzięczności. Już  od godz. 16 
p lac  L o tn ik ó w  z a p e łn ił s ię  t łu ­
m em  szczecin ian . Ż o łn ie rze  za­
c ią g n ę li pod p o m n ik ie m  w a r ty  
honorow e, zap ło n ą ł znicz. Je ­
dnocześn ie  spod s iedz iby  
Z B o W iD  p rz y  u l. W ie lk o p o l­
s k ie j w y ru s z y ła  ko lum na  caps­
trz y k u . W id z im y  w  n ie j w e te ­
ra n ó w  w a lk .  m łodzież, de lega ­
c je  za k ła d ó w  pracy.

Sssja DON Pogodno
. W E  . W T O R E K  . 25 h m ,,  o 
g o d z . 11. w  s a li P r e z y d iu m  
I )  R N  P o g o d n o  od be d iz ie  s ię  
k o le jn a  ses ja  D z ie ln ic o w e j 
R a d y  N a ro d o w e j P o g o d n o . 
G łó w n y m  te m a te m  o b ra d  bę­
d z ie  s p ra w o z d a n ie  P r e z y d iu m  
z p o m o c y  sp o łe c z n e j u dzie l-o 
n e j  m ie s z k a ń c o m  d z ie ln ic y  w  
1963 r . ,  a  ta k ż e  p ra c a  P o w ia ­
to w e g o  K o le g iu m  K a m o - A d -  
m in is t r a c y j  nego .

Podsłuchane

„Potlgtyzacze'
M O T T O :

„ Ś W IE T N E  K A N A P K I M A J Ą  
W  T Y M  L O K A L U  —  P O W IE ­
D Z IA Ł A  P L U S K W A , N A D G R Y  
Z A J Ą C  P L U S Z O W Ą  O T O M A ­
N Ę ".

P rz y p o m n ia ł m i się ó w  d ow c ip , g d y  będąc w  a n ty k w a r ia c ie  
p rz y  A l.  N iepod leg łośc i p od s łu cha łe m  p rz y p a d k ie m  rozm ow ę  
dw óch  m o li. M o le  p ro w a d z iły  ko nw e rsa c ję  w  ję z y k u  a n g ie l­
sk im , d la te go  n ie  ręczę za w ie rność  p rz e k ła d u :

—  H a lo , J a c k ! M a rn ie  luyg lądasz! M a le ń k i spleen?
—  Oh, J im , n ie  ż a r tu j !  Zawsze ta k  się czu ję , g d y  sko nsu ­

m u ję  coś poioażnie jszego. W czo ra j sko ńczy łe m  w ła śn ie  „K ró la  
D u cha ”  m is te r S ło w ack ieg o  i  c ie rp ię  na m e ta fizyczn ą  n ie ­
s traw ność . O d ju t r a  p rze rzuca m  się na coś le kk ie go . S konsu ­
m o w a łe m  ju ż  3 s tro n y  „ F l i r lu  z  M e lpom eną”  B oy 'a ! Coś p y ­
sznego! I  ją k ie  p ik a n tn e , ho, h o ! —  A  ty , J im ?

—  Ja od n ied a w n a  d e le k tu ję  się p is m a m i za g ran iczn ym i. 
Cóż za o b fito ść  z d ję ć  ró żn ych  ró żo w ych  g ir ls !  Szalen ie  sm a­
k o w ite  i  ś w ie tn ie  w p ły w a ją  na tra w ie n ie . O s ta tn io  rą b ną łe m  
p ó ł egzem pla rza  ,,V ie  N o vue ” .

—  „R ą b n ą łe m ” ? —  Fe, J im , cóż za s lo ivo  w  ustach  g en tle ­
mana?

— O h, I  am  s o rry , J a c k ! Ja ty lk o  s łysza łem  ja k  d w óch  
m łod z ie ńcó w  m ó w iło  do s ieb ie : „ P ryszcza ty , rą b n ij te  kn ige , 
i  ta k  n ik t  n ie  zauw aży, ch o le rn ie  tu  c iasno” . A  p ropos: o s ta t­
n io  mann z łe  sny. J a k  m yś lisz , J im , czy a b y  w ładze  m ie js k ie  
n ie  p rzen iosą  a n ty k w a r ia tu  do nowego, b a rd z ie j p rzestronnego  
lo ka lu?  To  b y ła b y  d la  nas k lę ska !

—  Oh, n o ! S p ij spolco jn ie , s ta ry . N a p ew n o  czeka nas je sz­
cze siedem  la t  t łu s ty c h ! L o k a l p ęczn ie je  o d  fo l ia łó w , n ow ych  
coraz p rz y b y w a , a le n ik t  s ię  ty m  n ie  za in te re su je . T ro ch ę  m i 
t y lk o  ża l sp rzedaw ców , bo się męczą, a  są m i i i  i  u p rz e jm i!

—  Yes. A l l  r ig h t ,  J im !
W  ty m  m om encie  do a n ty k w a r ia tu  w szedł s ta rszy  p an  z p o ­

ka ź n y m  stosem ks iążek  pod pachą. Po sk le p ie  rozeszła się m i­
ła  w o ń  s ta rz y z n y  i  m o le  raźno  ru s z y ły  w  s tronę  la dy . Po  
c h w iili sm a ko w ic ie  w g ry z a ły  się ju ż  w  „M a ry n ę  z H ru b e g o ” ,

T a k im  to  dobrze ! (D y l)

▲


